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UEZEEOWA
Cj-yj, aS° ces. i król. Apostolska Mość ra- 
%e A 'vV̂ szein postanowieniem z dnia 9 
l,i'2yZri'a r. zamianować najmiłościwiej 
WowkaPitule metropolitalnej rit. lat. we 

^ ^ stosza  kapituły, dr. Ludwika J ur- 
s t y j j e go. dziekanem kapituły, schola- 
kUsita kapituły, dr. Feliksa Z a b ł o c k i e g o ,  
®°i j^Zein kapituły, a kanonika gremialne- 
ltie °Z(ńa S Ż e l i g o w s k i e g o ,  scholasty- 

1 kapituły.

Newski o. k. wyższy sad krajowy za- 
8° AVał praktykanta sadowego, Alfreda 

a k i e g  o, auskultantem sądowym.

% ŚĆ IIEURZfjDOWA
Lwów, 27 stycznia.

ki|]f ^ parlamencie włoskim  minęło 
kie a °statnich posiedzeń nad wszel- 

sP°dziewanie spokojnie. Umiarko- 
Wif8, P°lityka zagraniczna iir R obi­
ł y  zaczyna im ponować opozycyi.

0 brudno w  tej chwili twierdzić, 
ityo *P°sobiei)ie nielicznej, ale tem 
$o i szeJ grupy parlamentarnej, ule- 
IVo , r5;ystnej zmianie, bo może to 

manewr chwilowy, to ie- 
ktltl) 1 1 zewnątrz wygląda to tak/ 
N it ,i 0(^,osiła stanowczą przewago 
a a oględna. Program jej zwięzły, 
ha. : tn.y z poprzednich sesyj, polega

brać reformy, niezbędne dla rozwoju 
ekonomicznego. Gabinet p. Depretisa, 
od pierwszej chwili swego istnienia, 
mimo kilkakrotnych rekonstrukcyj i 
mimo prądów nieprzyjaznych, bądź to 
w ywołanych nietaktem gorętszych ży­
w iołów , bądź też sprawawi charakte­
ru ekonomicznego, w  ogóle pomimo 
rozlicznych trudności, nie zboczył z 
wytkniętego kierunku.

Ta realna, oparta na solidarno­
ści z M ocarstwami polityka, znalazła 
wym owny wyraz w  odpowiedzi hr. 
Lobii anta na interpelacye w  kwesty i 
bałkańskiej. Minister spraw zagrani­
cznych, nietylko że odparł zwycięzko 
wszelkie zarzuty, podniesione przez 
deputowanych Giuliano, Onolrio i Gio- 
yangnioli, ale zamanifestował nadto 
wyraźniej, niż to przedtem czynił p. 
Mancini, iż W łochy tylko w sojuszu 
z Mocarstwami środkowej Europy, 
mogą najskuteczniej bronie swoich 
interesów. Polityka nasza, rzekł pan 
Robilant, skierowana jest zawsze ku 
ternu, by nie dopuścić do burzy w o ­
jennej w  Europie, a do tego pom a­
gają nam nasze wyborne stosunki z 
zagranicą, szczególniej zaś z trzema 
Cesarstwami. Na zarzut, że W łochy 
w obec m ałych państw bałkańskich, 
zapomniały o swoim  początku, odparł 
n ijK te r . że małe te państwa za-

'lą i ■J [ lu p /icu m u n  * ■

N s t j j ł  a,Jy w  PoJ? (;zeniz emu z mnemi
Nu przyczyniać się do utrzy-
ô (J ,a pokoju europejskiego, stanow- 
t)w )r°nić interesów W łoch, tem sa- 

w każdej akcyi zdobywać w ię- 
N Ł Powagę, a wewnątrz przedsię­

laJJIęfrziiją -swoją egzystencyę tra 
ktatom europejskim, woli je  zatem 
nie w ciągać w  zakres interesów w ło ­
skich, uważa natomiast za rzecz po­
żyteczniejszą, ażeby W łochy zapewni­
wszy sobie inną przyjaźń i innych 
sprzym ierzeń ców /by ły  raczej przygo­
towane na wszelką ewentualność. 
W łochy zajęły w  ostatnich wypad­
kach taką postaw ę, jaką im nakazy­
wały godność i interesa własne. Pod­

nosił dalej minister, iż nie prowadzi 
polityki sentymentalnej , ale politykę 
interesów , w której otwartość i bez­
interesowność W łoch, zjednała im 
sympatye. Po odpowiedzi, interpelan­
ci uznali wyjaśnienia za dostateczne, 
a opozycya milczała. Następne, zaraz 
na drugi dzień odbyte posiedzenie, 
było poniekąd także tryumfem dla 
rządu. W ystąpił bowiem na niem 
z wywodem  finansowym minister 
skarbu Magliani, i wykazywał sto­
sunkowe polepszanie się z roku na 
rok położenia finansowego. W roku 
przeszłym nie był już rząd zm uszony 
udawać się do parlamentu o uchw a­
lenie środków nadzwyczajnych. Z a ­
powiedział następnie m in ister, że 
w roku 1886/7 znajdzie się budżet 
w  stanie zupełnie normalnym, docho ­
dy się wzmagają a wydatki obliczone 
są niżej o 9 milionów. W ogólnym 
poglądzie na położenie ekonomiczne 
kraju, konstatował, że przewidywa­
nemu skonsolidowaniu budżetu nic 
nie stanie na przeszkodzie. —  W szy­
stko to jednak osiągnięte być może 
tylko przy równomiernem rozwijaniu 
program u D epretisa , to j e s t . rozwa­
żnej polityce na zewnątrz, a wielkiej 
baczności w sprawie reform w ew nę­
trznych. To ścisłe połączenie syt.ua- 
cyi ekonomicznej z polityką racyo- 
nalną musiało być tak oczywjsttSydla 

i opo /ycy i, że na razie nic m ogła ,«ńa- 
leść odpowiednich argumentów 'dla 
krytyki. Zdaje się w szakże, że choć­
by pozostało trochę niechęci nurtu­
jącej w  głębi, to fakta same przema­
wiać będą potężnie, i zm odyfikować 
muszą przekonania frakcji dotychczas 
bezwzględnej.

Interpelacja hrab. Andrassego 
w węg. Izbie wyższej.

Wypadkiem dnia jest niezawodnie 
interpelacja, wniesiona w węgierskiej Izbie 
panów do prezesa gabinetu, p. Tiszy, przez 
byłego c. k. ministra spraw zagranicznych, 
hr. Andrassego , która to interpelacya , jak 
podnosi JPresse, „nie omieszka niezawodnie 
wywołać wrażenia w całej Europie". Hra­
bia Andrassy tak przem awiał: W  dzienni­
kach, które zazwyczaj dobrze są poinformo­
wane, utrzymuje się od dłuższego czasu 
wiadom ość, iż kwestya unii bułgarsko-ru- 
melijskiej ma być rozwiązaną na zasadzie 
unii personalnej w ten sposób, że książę 
Bułgarski, jako książę rządzący, ma być 
przez Portę zamianowany na pewien prze­
ciąg czasu także generalnym gubernatorem 
Rumelii wschodniej; dalej, że stanowczego 
porozumienia się w tej sprawie między 
Porta a księciem Aleksandrem należy się 
spodziewać już w najbliższym czasie, a 
w tym wypadku istnieje nadzieja, że poro­
zumienie to zostanie przez Mocarstwa apro- 
bowanem. Nie wiem, czy wiadomość ta 
jest prawdziwą, czy nie. Skoro zaś nie za­
przeczono jej dotąd z żadnej strony, i sko­
ro dotąd urzędownie postawiony program, 
dążący dc przywrócenia status ąuo ante, przez 
nikogo na seryo nie jest podtrzymywanym, 
przeto nie uważam za rzecz niemożliwą, iż 
idea unii personalnej dziś lub jutro mogła­
by się stać faktem dokonanym. W  każdym 
jednak razie to pewna, że rząd jedynie 
może w tej mierze dać dokładne wyjaśnie­
nie, a z tego powodu czuję się zniewolo­
nym wystosować do mego szanownego 
przyjaciela, prezesa ministrów, interpelacyę, 
jakie stanowisko zajmuje w tej kwestyi 
wspólne ministerstwo spraw zagranicznych?

Jeżeli dziś poczuwam się do obowiąz­
ku z interpelacya tą wystąpić, to powoduje 
mną jedynie ta okoliczność, iż jestem prze­
konany, że gdyby to rozwiązanie, o jakiem 
wspomniałem, stało się faktem, w takim 
razie okazałoby się ono ze wszechmiar szko- 
dliwem dla pokoju Monarchii i Europy. 
Ażeby także wysoką Izbę przekonać, że wy­
łącznie ten motyw zmusza mnie do wnie­
sienia interpelacji w sprawie polityki za­
granicznej, muszę prosić Izbę, aby mi po­
zwoliła moje indywidualne na tę kwe-
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Z CZASÓW KRÓLA JANA 
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g M u n t a  R a c z k o w s k i e g o

IV.
(Oiądg alszy.)

Jie) y  wtenczas Mruk się zjawił przy bra- 
zJł ’Sj r° 2ejrzawszy się po dziedzińcu, zbli- 
So i jA  Prędko do Kasztelana i ścisnąwszy 
^1 ^ l a n o ,  oddał mu jakieś papiery z te-

,1

î T R*st j  2 kancelaryi królewskiej, więc 
^przywiozłem , 

r 1N  0JS2,̂ an hst prędko odpieczętował i
az (-zy ta fytał ’ a raz odczytawszy’ j eszcze

^ ? Czem wstał raźnie i poszedł do żo- 
N c u  1 innerni paniami siedziała na
Ay sR ]N dz Kantor i inna szlachta , któ- 
Riotu ehali powieści Abrahama koło na- 

fjń P°c iągnęli za nim powoli, bo wszy- 
ł ^ńeA, . y®lali i ze muszą to być jakieś
JWąj ^°Winy. Tymczasem Kasztelan poca- 
z .it ę^ ^^ lanow ę w czoło i mówił z nią 
ttli{s2a/ w^ę półgłosem. Kasztelanowa się 

o rT ó^ k G w iek , ale nakoniec rzekła : 
e r N ,  i» e Pierwszy-to raz a może i nie 
N ee/  ah Bóg nas będzie miał w swojej

^  żom6^  Kasztelan] jeszcze raz poeało- 
N k ł czoło, zaczem się wyprostował 

pUSertl donośnym :
J  D k MU°wie bracia 1 Donoszą mi z kan- 
^ f(1inoWiy 6wskiej , że Król Jegomość zde- 

^ W  i sE pójść Cesarzowi na pomoc,
kazał mi to napisać a zarazem

dołożyć, że liczy nietylko na moją osobistą 
prezencję , ale zarazem i na to , że przy­
prowadzę ze sobą wszystkich zacnych ka­
walerów tej Ziemi- A więc, kto nie jest głu­
chy na słowo królewskie, niech do tygodnia 
przyjeżdża do Hoczwi. Pojedziemy do Kra­
kowa, bo nie czas już do Warszawy.

Na tę przemowę Abraham pierwszy 
w głos się roześm iał: —  Cha , ch a , cha 1 — 
ale tak, jakby go był sam djabeł połechtał. 
Kto ten śmiech słyszał, mrowie go przeszło, 
ale że już się wtenczas wielki ruch zrobił 
pomiędzy gośćm i, więc jakoś to przeszło 
niepostrzeżenie.

Rafał zbladł i wpatrzył się w Krzy- 
się, właśnie jak gdyby gonił swym wzro­
kiem jaki obłok po niebie, który znika mu 
z oczu. Pan Bal trącił go w łokieć, m ów iąc:

— A czy ci to nie mówiłem ?
Ale Rafał go wcale nie słyszał/ Naten­

czas pani Borowska przystąpiła do córki, ale 
Krzysia patrzyła w ziemię i była jak nieru­
choma. A  wtedy Kasztelan dopiero sobie 
przypom niał, jak nie wczas Rafałowi przy­
szły te wiei królewskie, i rzek ł:

—  A wy niebożęta , cóż teraz pocznie­
cie ? Ślub trzeba będzie odłożyć, ale mo- 
żnaby i przyspieszyć i dać się pobłogosła­
wić choćby jutro. Moja kochana sąsiadko, 
jakże jejm ość to zdecydujesz?

Pani Borowska, bardzo zakłopotana, 
rzekła do Xiędza Kantora:

—  Chciałabym się wpierw jegomości 
poradzić, jako osoby duchownej.

Tu pan Bal przystąpił do Rafała i 
szeptnął mu w ucho :

—  Nie odkładaj a żeń się , kiedyście 
już po słowie.

Rafał spojrzał na niego i rzek ł:
— Nie trudno zginąć na wojnie.... nie 

lżą mnie o tem stanowić.
■ Tymczasem wszyscy patrzyli ną Xię- 

dza Kantora, który także się wahał, aż wre­
szcie rzek ł:

Niełatwo to dać dobra radę w ta­
kim terminie, kiedy się nie jest prorokiem. 
Ale niewinne a Bogu miłe istoty miewają 
czasem szczęśliwe natchnienia. Niech Krzy­
sia to zdecyduje.

Xiądz Kantor chciał pewnie dla niej 
jaknajlepiej, ale nielitościwie sobie wzglę­
dem niej począł w tym razie. Krzysia je ­
szcze nigdy w swem życiu nie była tak nie­
szczęśliwa, jak teraz. Jużby była w olała, 
gdyby się była ziemia pod nią zapadła. Bo 
ślub odroczyć, to może tem dotknie Rafała — 
a przyspieszyć, to przecie pannie jakoś to 
nie wypada. Tak stała jak gdyby nad dwoi­
stą przepaścią, w którą wpaść m usi, co­
kolwiek powie. Chciałaby była spojrzeć na 
matkę albo choć na Xiędza Kantora, aby 
zasięgnąć ich rady, ale powieki tak jej cią- 
żyły, że oczu podnieść nie mogła. A czuła 
przytem, że oczy wszystkich są na mą zwró­
cone, które też ją kłuły jak szpilki i juz ją 
cale przyciskały "do ziemi.

_ Obadwa bracia także się w nią wpa­
trzyli , ale każdy inaczej: Rafał zaparł od­
dech w swej p iersi, lecz czekał spokojnie ; 
Abraham zaś usta do połowy otworzył, po­
między któremi widać było dwa rzędy zę­
bów białych jak perły, i oczy rozwarł sze­
roko, z których bił blask, niby martwy w tej 
ch w ili, a przecież przerażający, ho takiemi 
oczyma patrzy tylko zwierz "dziki na swoją 
ofiarę w tem oka mgnieniu, gdy jeszcze nie 
wie, czy mu się wymknie, czyli też zdoła 
ją chwycić.

Chwila ta zdała się Krzysi wieczno­
ścią , jednak była to tylko chw ila , bo pręd­
ko srom panieński ją  przemógł i rzekła :

-— Może lepiej odroczyć.
Rafał westchnął głęboko i oczy spu­

ścił ku z iem i: ciężko mu było na sercu, ale 
przyzwyczajony widzieć we wszystkiem wolę 
Bożą, bez oporu ukorzył się przed nią. Abra­
ham zaś znowu się rozśm iał, ale już wte­

dy nikt go nie słyszał, bo już zaczęły za­
jeżdżać powozy.

Tylko Xiądz Kantor, którego baczne­
mu oku rzadko co uszło, nie zapomniał mu 
tego śmiechu , którym wybuchnął był wte­
dy, kiedy Kasztelan wici królewskie ogłosił, 
zaczem przystąpił do niego i spytał:

A  Waść dlaczego się tak roześmia­
łeś , ba jeszcze i teraz się śmiejesz?

Cieszę się, —  odpowiedział Abra­
ham , że iedwiem powrócił do kraju, już 
mi się taka piękna otwiera okazya.

To dobrze, — rzecze na to Xiądz 
Kantor, — tylko się Waść nie spóźn ij, 
ho my może i do tygodnia nie usiedzimy 
w Hoczwi a będzie to lepiej dla ciebie, je ­
żeli cię mój brat w jakiej chorągwi umieści, 
niżeli żebyś sam się ofiarował rotmistrzom.

—  A czy Xiądz Podkomorzy także z 
nami pociągnie ? — zapytał Abraham.

—  Stanę ja tam gdzie trzeba jeszcze 
na czas przed wami, — odpowiedział Xiądz 
Kantor, —  bo też rozumiem, że będę tam 
potrzebniejszy od niektórego żołnierza.

Już prawie od wieku chodziła po Rze­
czypospolitej polskiej myśl wielka, myśl sko­
jarzenia wszystkich mocarstw średkowo-eu- 
ropejskich i wydania wielkiej wojny prze­
możnej wówczas potędze tureckiej, pod któ­
rej krwawemi napady ciężko wzdychał świat 
chrześcijański. Z tą myślą nosił się jeszcze 
Stefan Batory, nie była ona obcą Zygm un­
towi trzeciemu, Władysław czwarty z wielką 
usilnością pracował nad je j urzeczywistnie­
niem przez całe życie, a nawet Jan Kazi­
mierz gorąco nią się zajmował, i lubo nie 
miał wytrwałości swojego brata, po kilka­
krotnie do niej powracał. Mocarstwa pier­
wszego rzędu, które pod przewagami zu­
chwale prowadzonych zagonów tureckich 
najwięcej cierpiały, jakoto Cesarzowie rzym-
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styę zapatrywanie należycie rozwinąć. (Słu­
chajcie!)

Jako jeden z współpracowników tra­
ktatu berlińskiego, zgadzam się wprawdzie 
z moim ówczesnym kolegą lordem Salisbu- 
rym, który swemu zapatrywaniu na innem 
miejscu dał wyraz, iż ów stan, jaki kon­
gres berliński stworzył co do Rumelii wscho­
dniej, nie stanowi głównej, lecz tylko pod­
rzędną część całego dzieła kongresowego. 
Z drugiej jednak strony przyznaję bez wa­
hania, bez chęci uchylania z siebie przez 
to pewnej części odpowiedzialności, iż dzie­
ło owo było najmniej zdolnym do życia u- 
tworem kongresu.|Za takie uważałem to dzieło 
już przed kongresem, i dlatego życzyłbym był 
sobie innego załatwienia. Byłem zdania, iż w 
miejsce pokojem w San Stefano określonej 
Bułgaryi, która przez swą rozległość zagra­
żała nietylko przyszłości Turcyi, lecz także 
wszystkim innym państwom bałkańskim, po­
winien był kongres utworzyć mniejszą, ale 
za to według możności naturalnemi grani­
cami opatrzoną Bułgaryę, wszystko inne zaś, 
co dla ochrony Turcyi wydawałoby się ko- 
niecznem, miałoby pozostać przy Turcyi. 
W  tym kierunku działałem dopóty, aż się 
nie przekonałem, że między Anglią i Ros- 
syą nastąpiło w tej sprawie poprzednio po­
rozumienie. Wówczas nie pozostało nic in­
nego, jak tylko dążyć, aby ten nowy u- 
twór państwowy otoczony był możliwemi 
rękojmiami.

W  tym celu przyznano sułtanowi pra­
wo wznoszenia w wąwozach bałkańskich i 
na wybrzeżu morskiem fortyfikacyj, obsa­
dzania ich turecką załogą, tudzież miano­
wania oficerów i żandanneryi, a w końcu 
powierzono komisyi opracowanie dla Rume­
lii wschodniej konstytueyi, której praktyczna 
wartość, mojem zdaniem, głównie w tem 
polegała, aby przeszkodzić, iżby chrześcian 
nie traktowano w sposób, który m ógłby dać 
powód do nowych skarg na rząd turecki. 
Z zarządzeń traktatu berlińskiego, tylko to 
jedno zostało urzeczywistnionem, inne zaś 
nie. Turcya nie wzniosła żadnej fortyfikacyi, 
ani na wyżynach bałkańskich, ani na wybrzeżu 
morskiem, tak ważną organizacyą żandarmeryi 
i milicyi bardzo mało się zajmowała, wojsk 
tureckich nie wysłano wcale do Rumelii, a 
i na własnem terytoryum granicznem usta­
nowiono tylko małą ich liczbę, słowem Ru- 
melia była tylko na papierze turecką pro- 
wincyą, faktycznie zaś nią nie była.

Kongres berliński przewidział także i 
tę ewentualność, bo też było rzeczą niemo­
żliwą me przewidzieć, iż Rumelia mogłaby 
wytworzony stan rzeczy gwałtownie zburzyć 
i dlatego postanowił, eo w takim wypadku 
ma nastąpić. Oto kongres w § . 1 6  nadał 
Turcyi prawo przywrócenia siłą wojskową 
obalonego porządku pod warunkiem zawia­
domienia dodatkowo o tem postanowieniu i 
o jego powodach rezydujących w Konstan­
tynopolu posłów wielkich Mocarstw.

Turcya nie korzystała z żadnego z tych 
praw. Przyszło więc do tego, że udało się 
przygotowanemu oddawna spiskowi ogłosić

scy, Rzeczpospolita Wenecka i góruj; cy 
wszystkich powagą duchowną Namiestnicy 
św. Piotra, protegowali jak najusilniej myśl 
takiej wojny krzyżowej a ofiarując jedno­
myślnie wielką buławę nad wszystkiemi ar- 
mijami Królowi polskiemu, przyrzekali mu 
wszelką pomoc w pieniądzach, ludziach, o- 
krętaeh, jakiejby sam mógł zapragnąć. Xią- 
żęta Kościoła, o ile z osobistych lub fami­
lijnych pobudek nie byli poplecznikami fak- 
cyi Królom przeciwnych, popierali często­
kroć nawet bardzo ogniście zamiar tej wojny, 
która przedewszystkiem katolickiemu światu 
miała oddać znakomite usługi. Natomiast 
wszakże Xięża Jezuici, gęsto na ówczas po 
Polsce rozsiani, byli po wszystkie czasy naj­
przedniejszymi apostołami tej propagandy i 
rozsiewali tę myśl po wszystkim kraju z tym 
misternym rozumem, z tą wytrwałością i z 
tem namaszczeniem, z jakiem każdej imali 
się pracy. Ale wszystko napróżno. W  Rze­
czypospolitej polskiej panowali wówczas Kró­
lowie, ale rządziło nią kilkudziesięciu moż­
nych a butnych magnatów, z których każdy 
miał na swoje rozkazy kilkaset albo i parę 
tysięcy udzielnych a zarazem i zbrojnych 
głosów szlacheckich — a których żadna ziem­
ska potęga nie potrafiła sprowadzić do jed ­
nomyślności. Byłoć pomiędzy nimi wielu, 
którzy dobro ojczyzny cenili nad wszystko 
a jej potędze i sławie nieśli zdrowie i mie­
nie w ofierze: z nich wyszli owi wielcy
hetmani i wojewodowie, których promienna 
sława przyświecać będzie żywotom ich wnu­
ków jeszcze w tych czasach, kiedy rdza 
pożre spiże a czas rozsypie w proch te 
marmury, któremi w nawach kościelnych i 
na placach publicznych uczczono ich pa­
mięć. Ale było ich wielu, u. których zawsze 
i wszędzie prywata szła przed rzeczą pu­
bliczną — a żal powiedzieć, lecz byli i ta ­
cy, którzy świadomie czynili wstręty wzmo­
żeniu potęgi p0iskieg0 państwa, boby w niem 
sami zmaleli. Targany bez odetchnienia w 
strony przeciwne  ̂ takiemi niesfornemi ży­
wioły, żaden Król nie mógł tego wymódz

w przeciągu 24 godzin unię Rumelii z Buł- 
garyą. Okoliczności tych, odnoszących się 
do przeszłości, nie przypominam w tym ce­
lu, aby się narzucać na obrońcę trak­
tatu berlińskiego, którego dziś nikt nie 
atakuje, ani też w tym celu aby, sobie 
poczytywać za zasługę, iż nie wierzy­
łem w trwałość wschodnio - rumelskiej 
autonomicznej prowincyi; nie było bowiem 
potrzeba szczególniejszej bystrości, aby prze­
widzieć, że prowineya ta nie wytrzyma prób 
trwałości. Jeśli o tem wspomniałem uczy- 
czyniłem tylko dlatego, aby umotywować 
moje przekonanie że owa autonomiczna pro­
wineya rumelska, która już od początku nie 
miała wcale warunków istnienia, okazała 
się nietrwałą, i że zadaniem naszem nie po­
winno być na przyszłość staranie się o przy­
wrócenie tego status ąuo ante, który już 
dawniej istniał, tylko na papierze i który 
przez wypadki wrześniowe zapewne nie zo­
stał wzmocniony, ale że w miejsce podsta­
wy, która się okazała słabą i której sama 
nie przetrzega Turcya, należy poszukać roz­
wiązania, któreby przynajmniej miało pewne 
rękojmie zdolności do egzystencyi i trwa­
łości. Nie jestem zwolennikiem teoryi kom­
pensaty, aby przyznawać pod tym względem 
prawo zwłaszcza tym państwom, których 
granice się nie stykają. Z drugiej _ strony 
jestem przekonany, że takie rozwiązanie, 
któreby uwzględniało tylko interesa tych 
państw, które uznały za stosowne naruszyć 
istniejące traktaty jedynie dla swej korzy­
ści, me będzie miało trwałości, choćby tyl­
ko dlatego, że na przyszłość inne państwa 
pójdą za tym przykładem. Jeźli tylko zwa­
żymy, że Europa nie rozporządza na Wscho­
dzie żadną władzą wykonawczą, że ani 
my sami tego zadania przyjąć, ani innym 
go poruczyć nie możemy, przeto zdaje 
się rzeczą pewną, że na Wschodzie tyl­
ko takie dzieło zapowiada trwałość, któ­
re się może utrzymać na podstawie pe­
wnej naturalnej równowagi. Niemniej waż- 
nem jest dla nas, aby rozwiązanie, które 
staramy się osiągnąć razem z Europą, mo­
gło się utrzymać, gdyż w innym razie b y ­
libyśmy zmuszeni jeszcze większe później 
ponieść ofiary, aby się zabezpieczyć przed 
zawikłaniami, których skutki najwięcej nam 
jako państwu sąsiedniemu, dałyby się we 
znaki.

Jeśli więc z tego stanowiska zapatruję 
się na wspomnione załatwienie wtedy nie 
może t^ć różnicy przekonań co do tego, że 
ro" >.anie ulegające na t. z. unii perso- 
r y ' j  1 wid nii przeciwieństwem tego, 
ez, > lk ’ ub inne jakieś państwo, któn? 
pragyfie utrwalenia stosunków na półwyspie 
bałkańskim, pragnąć musi. Na zasadzie po- 
mienionego bowiem rozwiązania byłby ks. 
Bułgarski, zostający pod zwierzchniczą wła­
dzą Turcyi, równocześnie gubernatorem Ru­
melii, t. j. funkeyonaryuszem, który w pier­
wszym rzędzie ma stanowić, czy zachodzi 
potrzeba starać się o zebranie tureckich sił 
wojskowych. Jednem z zadań jego byłoby 
także zwołać siły zbrojne Turcyi w tym

na Sejmie, aby jednomyślnością postano­
wiono ową wojnę krzyżową przeciwko potę­
dze pogańskiej — a Król Władysław czwar­
ty, który najbliższym był tego celu, kiedy 
mu na Sejmie inkwizycyjnym zarzucono dą­
żenie do absólutum dominium i przewrócono 
jego zamiary, rozchorował się z żalu i 
wkrótce potem umarł z zmartwienia. Do­
piero Janowi trzeciemu posłużyły wypadki, 
że mógł tę myśl rozumną i wielką, którą 
wziął po swych poprzednikach w puściznie, 
przywieśdź do skutku. Ale stało się to śród 
tak niepomyślnych okoliczności, że Rzeczy­
pospolitej polskiej już wtedy nie przypadła 
w tej wielkiej sprawie ta rola, którąby była 
mogła odegrać, gdyby była po myśli W ła­
dysława czwartego sama wzięła inieyatywę 
i stanęła na czele zagrożonych przez Ce­
sarstwo tureckie państw i narodów. Kiedy 
podówczas byłaby wzięła wielką buławę w 
tej wojnie i mogła ją tak poprowadzić, ażeby 
zarazem rozszerzyć i wzmocnić własnego 
państwa granice, dziś jej rycerstwo musiało 
poprzestać na roli posiłkowej armii, idącej 
na odsiecz uciśnionemu przez Turków rzym­
skiemu Cesarstwu. A  i taką wyprawę je ­
szcze mógł zebrać tylko Sobieski, wódz 
szczęśliwy i posiadający zaufanie u swoich 
chorągwi a do tego i śmiały, bo poprzesta­
jący na armii bardzo nielicznej, z którą ża­
den inny Król albo Hetman nie byłby miał 
odwagi pociągnąć pod Wiedeń. W edług za­
wartych z Cesarzem traktatów, Rzeczpospo­
lita polska powinna była wystawić czter­
dzieści tysięcy bitnego żołnierza, lecz kiedy 
Król już stanął w Krakowie, nie doliczono 
się nawet dwudziestu pięciu tysięcy — a i 
w tych jeszcze wszystkie piechoty były bar­
dzo licho ubrane i uzbrojone, tak że się 
Król nawet nie m ógł Niemcom pokazać, 
tylko konnica była umontowana dostatnio 
a między nią chorągwie husarskie i pan­
cerne w takiej świetności, że cudzoziemcy, 
niemający ani kopijników, ani skrzydlatych 
rycerzy u siebie, nie mogli im się nadziwić. 
Tąto obawą zniepokojony, aby z powodu

wypadku, gdyby się Rumelia znowu zechciała 
połączyć z Bułgaryą lub proklamować kró­
lestwo bułgarskie. To nie jest jednak jedyną 
słabą stroną tego rozwiązania.

Jeśli z burzliwej przeszłości półwyspu 
Bałkańskiego można wogóle wyprowadzić 
jakie historyczne doświadczenie, z którego- 
by i na przyszłość możnaby wyciągnąć 
pewne wskazówki, to niezawodnie tylko 
takie, że książęta i ludy chrześciańskie, które 
zostawały pod zwierzchnictwem Turc-yi, zno­
siły to zwierzchnictwo tylko dopóty, do­
póki im się nie udało pozbyć takowego. Po­
nieważ jednak przynajmniej dotąd potęga 
turecka była zbyt silną, aby książę jakiś, 
lub jakaś prowineya miała środki pozbycia 
się władzy tureckiej, przeto odnośny książę 
lub odnośna prowineya łączyła się ze wszyst­
kimi malkontentami, oraz z tem państwem, 
które z jakiegokolwiekbądź powodu wystę­
powało przeciw Turcyi, bez względu na cele 
tego państwa. Oto jest krótka historya za- 
wikłań na Wschodzie.

Niemam zamiaru podejrzywać dobrej 
wiary ks. Aleksandra, mimo to uważam za 
rzecz niewątpliwą, że to, co zaszło, w prze­
szłości, mimo najlepszej woli lennego 
księcia powtórzyć się musi. Przeszłość bo­
wiem odpowiadała lennemu charakterowi 
byłych stosunków i była znośniejszą o tyle, 
iż było więcej lennych prowincyj.

Dziś zaś pojęcie lennej prowincyi jest 
już anachronizmem, a do tego przyłącza 
się jeszcze i to, iż tylko książę Bułgarski i 
lud bułgarski byłby jedynie w takim sto­
sunku z Porta. Zdaniem więc mojem, już 
z tego powodu nie ścierpiałby długo lud 
bułgarski tego stosunku, a choćby nawet 
książę chciał stosunek ten utrzymać, lud 
bułgarski skłoniłby go do innej polityki. 
Nie potrzebuję dodawać, że książę niezawi­
słej Bułgaryi, dbający o interesa swego 
kraju , mógłby być dobrym sąsiadem Tur­
cyi- Udzielny książę jednak nie może być 
nigdy zasługującym na zaufanie guberna­
torem.

Reasumując to , co powiedziałem , za­
łatwienie takie, któreby mimo doświadczeń 
z przeszłości zrobiło udzielnego księcia 
Bułgaryi równocześnie gubernatorem Ru­
melii, znaczyłoby tyle, eo zmuszeń-', księ­
cia Bułgarskiego do nowej rewobn-yi i od­
danie mu w ręce potrzebnych io tego 
środków. — To rozwiązanie także nie mo­
że być ani zadawalniające, ani trw ałe; że 
rozwiązanie takie nikogo nie zaspokoi, są­
dzę, iż nie potrzeba dowodzić, gdyż, 
wspomniałem, na Wschodzie tyJU « " W  
dzieło może być trwałe , któreby sT; 
utrzymać mogło.

Co się zaś tyczy projektowanego roz­
wiązania na podstawie unii personalnej, 
można twierdzić , iż rozwiązanie to ani sa­
mo z siebie utrzymać, ani przez kogoś inne­
go utrzymanem być nie może.

Jeżeli zważymy, że rozwiązanie to ani 
me będzie mogło usunąć powstałych zawi- 
kłań, ale że z eałą pewnością wkrótce wy­
woła jeszcze niebezpieczniejsze zawikłania;

niedostatecznych sił zbrojnych nie dożył 
jakiej Konfuzyi pomiędzy cudzoziemcami, ka­
zał Krói jeszcze z Warszawy popisać listy 
do swoich doświadczonych przyjaciół, ażeby 
co przedniejsze rycerstwo pozbierali po swo­
ich sąsiedztwach i przybywali co prędzej 
pod jego rozkazy — i taki-to list otrzymał 
wówczas pan Zygmunt Fredro, powaśniony 
cokolwiek z Królową, ale zawsze miły i wier­
ny sługa królewski.

Listy te porozbiegały się po Małejpol- 
sce i Rusi już w pierwszych dniach Lipca —
i zrazu wielkie pomiędzy szlachtą sprawiły
wrażenie. Jak gdyby kto pomiędzy stado
wróbli w ystrzelił, tak wzięli latać pomię­
dzy dwory, ruszając jeden drugiego a na­
wet zaklinając i starych żołnierzy, którzy 
swoje misiurki już kurom na gniazda oddali, 
ażeby konie swoje karmili a chędożyli pan­
cerze. Już też i koń w cenie podskoczył a 
jak i-tak i pacholik , co tam gdzie jakich lat 
parę poleżał w obozie, przebierał w barwie 
a jeszcze i lafy w ym agał, jakiej nigdy nie 
miewał w swem życiu. Niewiele brakowało, 
że i stary Mleczko nie ruszył , bo mu się 
zdało, że będzie to wojna wdzięczna i obło- 
wna —  a już Pietraszka to tylko sama Ryb­
ka potrafiła powstrzymać. Ale już w jaki ty­
dzień ogień ten zaczął zwolna przygasać. 
Jednego żona nie chciała puścić w takie da­
lekie kraje, drugiemu ojciec zachorzał, trze­
ci miał termin w sądzie a czwarty miał kłó­
tnię z sąsiadem i bał się, że kiedy z ludźmi 
na tak daleką wojnę pociągnie, to mu tym­
czasem sąsiad folwark zajedzie. Sam nawet 
Kasztelan, chociaż taki gorący miłośnik oj­
czyzny i dbały o splendor jej sławy, jakoś 
nie m ógł tak prędico się wybrać : to rzędy 
trzeba było naprawiać, to wozy kować na 
nowo, to namioty podszywać, to inne goto­
wać przybory — a kiedy Xiądz Kantor już 
w pierwszym tygodniu wyruszył, (nikt nie 
wiedział, dlaczego się tak pospieszył, chyba 
że mu pilno było błogosławić rycerzy przed 
wojną), to sam Kasztelan ledwie pod koniec 
Lipca był gotów. Tak się to wówczas opó-

jeżeli zważymy, że rozwiązanie to »* , Jo 
dzie załatwieniem zawikłań, pows ,̂1 
w skutek stosunków rumelskich, ale P m, i 
wieniem kwestyi wschodniej, jak * jo 
jako nieustającej na porządku dzienny ’ gC, 
zdaje mi- się,  że umotywowałem, . ĵefl 
czułem się zobowiązanym zażądać wyjft $ > 
co do stanowiska, jakie Ministerstwo pP :e, 
zagranicznych wobec tej sprawy zilJ I 
Okoliczność, że uczyniłem to dopiero \ ^  
a nie później, tłóraaczę tem , iż obaW>‘Uę. 
się, że później możebym już musiał » j  | 
kować fakt dokonany, coby wystąp1 ■  ̂
memu mogło nadać osobisty , opozyOy 
charakter, jakkolwiek daleki jestem 0(1 
go. {Potakiwania). _ .

Interpeluję tedy prezesa Min'1st -ę, 
„Czy prawdą jest, iż między Turcya a K c6 
ciem bułgarskim toczą się układy, ( 
do rozwiązania kwestyi wschodnio-ru*** } 
skiej, na zasadzie t. zw. unii persona*1̂ . 
Jeżeli to jest prawdą, jakie stanowisk"  ̂
jęło dotychczas wspólne Ministerstwo sp 
zagranicznych wobec zamierzonego n" | 
zasadzie rozwiązania i jakie zamyśla 
w przyszłości. “ •

Na interpelacyę tę odpowiedział o J 
tychmiast prezes gabinetu Tisza, iż 
danych stosunków oświadczenie jego *P m if 
być pełnem rezerwy. Jakkolwiek bo'*'1 ■ [
Minister, który kieruje sprawami zagra.lĴ I 
cznemi, nie jest tu obecnym, to jednak L, II 
z natury konstytueyi wypływa, iż oś^1.  ̂ I 
czenie węgierskiego prezesa m in is trów ■, 
terpretowanem bywa jako enuncyacya M* ̂  L 
stra spraw zagranicznych. Przechodzą" „ L 
meritum rzeczy, oświadczył Tisza, iż I
się przez się rozumie, że w obeenem I
dyum sytuacyi wypływają na jaw roz'**a I
projekta i tendeneye. Wypływają także sp* tf(, | 
czności i takowe jeszcze wypłynąć mfe, I 
Bez wątpienia musi być dążenie w tyń* j6 | 
runku skierowane, aby przez porozum*e u j 
Mocarstw przyszło do skutku takie tr$ l, I 
rozwiązanie kwestyi, jakie tylko ta m ^ °A j [ 
le jest możliwem. Ponieważ zaś Mocars I
Europy właśnie teraz w tym kierunku 9 
kowania odbywają, przeto uzna Izba za 
naturalną, iż Minister nie jest w możn®  ̂
poczynić obecnie w tym kierunku peW&J I
oświadczeń. . $

Hr. Andrassy zawiadomił, iż odpo^*
powyższa zadawala go, p r z y p u s z c z a  b o^ m .
że Rząd we właściwym czasie 
parlament, jak została załatwioną ta k 
stya tak blisko dotykająca interesów 
narchii.

Z Petersburga. |
(Sprawa przyszłego pełnomocnika wojskowego '  ^
linie. — Przemówienie eara do oficerów ze si ,, I 
bułgarskiej. —  Ks. Cantacuzene. — Z  prowincyj n I 

bałtyckich.) , ■ I
Nie ma jeszcze pewności, kto w m* ^ 

sce generała ks. Dołgorukowa zostanie m I 
nowanym rossyjskim pełnomocnikiem II
skowym w Berlinie. Pierwotnie padł ^  r, 
na komendanta preobrażeńskiego pułku g^ ‘ I

źniały wszystkie wyprawy wojenne: zaFj'j,i, 
wyruszać w Kwietniu a wreszcie w M‘ J 9 i 
kiedy już konie mogły dobrze się napasp ^  
trawach , najwcześniej zbierały się w L*P 
lub Sierpniu — a tymczasem Tatarzy ^  L I 
wali raniej i o tej porze bywali już u T 1 
hajec i u Złoczowa a często nawet pod L 0 
wem. A chociaż późno, to przecież j e®zwlł 
się wszyscy nie zeszli, jak to zwykle by, j 
u takich żołnierzy, co służą z łaski. J
u Kasztelana niewielu ich się zebrało. "^P-j, . 
wdzie -wówczas w tych górach szlachta J  ̂ I 
szcze nie tak gęsto obok siebie siedziam, 1'^ \ 
w sto lat późn iej, kiedy jej tam się r°* 
jak m row ia; lecz za to wówczas szlac*1 ^ 
siedział na większym majątku, był za**3 
niejszy, trzymał dwór wielki i zwykł" g 
znacznym pocztem na wojnę wyjeżdżał- , I 
Kasztelana najpierwszy Rafał przyjechał, U 
ko samosiódm, ale z ludźmi dobrze uzbr°J 
nymi a po żołniersku, bez żadnego ła^ 0j 
Pan Bal w dziesięć kon i, nie licząc . 9. 
dnych, lecz ciągnął czcery wozy za s(* ' 
Nikodem Borowski, Laskowski Korab* p 
Ossorya-Bukowski, Nieczuja-Urbański, j,
denstern - Ł o ś , każdy w sześć k on i; trż ^  
Popielów, każdy z jednym tylko pachołki® 
bo byli ubodzy, choć zacni ludzie i bar ^ 
piękni żołnierze, — a wreszcie Abraham ;l 
dwanaście koni, ale niebardzo pokaźnym^, 
już co do jego lu d zi, to była to jakas ^ 
ło ta , na których też inni pacholikow'" 
bardzo skarżyli, że kiedy z nimi obozo^ A. 
na polach za zamkiem, to musieli się P . 
nować przed n im i, bo nawet buty im 
dli z namiotów. A gdy przychodziło do ^  
t ni , to trudno się było z nimi dogadać, 
niektórzy z nich mówili tylko po ^ ° silr  
drudzy zaś po węgiersku a cale nie r 
mielijpo polsku. Szczęście, że Szumiło, Sy­
jony w kozacką nahajkę, w twardych 
mał ich ryzach , inaczej byliby cały 
roznieśli.

(Ciąg dalszy nastąpi.)



«e L Oboleńskiego, generał ten jednak 
^ a n  w familijnych nie przyjął propo-
Hie; mi* stanowiska. Najprawdopodo
przy. Wl'§e zostanie mianowanym adjutant 
g° 0j °ezay, pułkownik hr. Kutuzow, które' 

przez czas dłuższy był attache woj 
Cẑ / m -W ®ei’linie ' cieszył się nadzwy 
ti6fn erri> względami dzisiejszego monarchy 

Oleckiego.
gójy leraz dopiero nadchodzą bliższe szcze- 
°fi«p Przeniówienia cara Aleksandra do tych

rossyjskich, którzy aż do chwili
filipopolskiego służyli w armii buł 

“«iei. f '..—p0(jj7 leJ- Carowi przedstawiono tn corpore 
któr enj°nych oficerów ; rozmawiał z nie 

’ wypytując się ich szczegół 
. P°żegnaniem car przemówił w te 

î  ‘ »t)ziękuję panom za gorliwość okaza- 
slty 7 Polu reorganizacyi i wyćwiczenia woj 
ś\yj , ja r s k ie g o , które dowiodło ostatniemi 
8tkje ae®i zwycięstwami, źe posiada wszy- 
$ię Przymioty dzielnej armii. Spodziewam 
tyty0 l Wasze starania i prace niepozostaną 
? ^ (I 0cn,e“ i > lecz że owszem przyniosą 
ję 111 obfite rezultaty. Jeszcze raz dzięku- 

serdecznie. “
1 Petersburga telegrafują do jednego 
Sję^oników wiedeńskich: Wbrew donie 
toU0® niektórych pism zagranicznych, ja  
4o l  Sęnerał ks. Cantacuzeno miał powrócić 
tylu °®h utrzymują tutaj na pewno, że o 
^jg^Powrocie nie może być mowy, albo- 

Polityczne zachowanie się tego gene

lCZczSze w Sofii jest obecnie przedmiotem
ty tyz°gółowych dochodzeń spowodowanych

okolicznością, iż reprezentanci
yj^cy w Bułgaryi, przedstawiali tamtej 

‘

• J łT AJ U lgdl J JJ-i LI

j wypadki w fałszywem świetle, i wpro-
ty 1 tern samem w błąd rossyjskie sfe- 

; 1 Jwyższe j rządowe. Przedewszystkiem 
^  faktem, iż ks. Aleksander nie odezwał
Cm .sposób obelżywy o oficerach rossyj 
hL ty że nicprawdziwem było doniesienie, 

y książę Aleksander zakazał w świąty- 
bułgarskich modłów za cara.

W  ^  szeregu reform projektowanych w 
Nadbałtyckim, jak St. Pet Wied. do- 
Najpierwszą być ma reforma sądowa 

Se pbttienie gubernij nadbałtyckich i odrę 
*>5 stanowisko wobec Rossyi, głównie 
tyiU wym opiera się systemie, istnieją 
l o W kraju i nic wspólnego nie mającym 
ttlj,ty°mo rossyjskiemi instytucyami sądowe 
^L^PPiorzonem właśnie jest obecnie uję­
to ta.juienie pierwszych z ostatniemi dro- 

®P°rm stopniowych. Nasamprzód prze- 
l t 7 eonemi być mają sądy wT miastach gu- 
Itjj^lnych, a potem będą rozciągano nowe 
tyjaty'8y sądowo na kraj cały. W porządku 
Ki. â Uości i w sposobie formowania sądów 

’ "ą poważne zmiany 
ratorsko-śledczej 

°Wyeh instytucyach wszelkich stopni.

H r zych i niższych zajd 
\ 6„ież w instytucyi prokuratorsko-śledczej

V
^°lej żelazna
bh;> P o l. C o rr .

zakaspijska.
piszą z Petersburga:

lij7 aspijska kolej żelazna została w dniu
z u ie ukoń- 

w mo- 
krótkim czasie

|Oua"*uia, jak zamierzono,
W  e|lociaż nie wierzono ogólnie 
flo ty ukończenia jej w tak 
tW pabadu , obecnego najdalej wysuniętego 

Dokonane to zostało tylko dzięki 
Annenkowa,

„  _______   naziemnych.
%  Ze prawie w przededniu otwarcia ru- 
ty^. Wątpił w możność tego i generał Ko­
ty^ W tak dalece, że wchodził z Annenko-
k

J M

Dokonane to zostało 
ej energii generała 

kierownikiem robót

ty zakład, który przegrał, gdyż pierw- 
r*>i i ?*%8 kolejowy stanął w Askabadzie 
ty - grudnia o godzinie -5 po południu.

4gu ostatniego tygodnia przed otwar- 
7h .’, Pracowano we dnie i w nocy, a po 
MilgjU dniach wzdłuż budującej się linii 

Przygrywały cztery kapele woj- 
i ^ a żołnierzy i robotników rossyj 

S ty 1 Pierwszy tydzień po ukończeniu bu-
tyia,nu Z§szedł"n a  nieustających uroczysto-U l

Żołnierze otrzymali dodatek do pła 
iarzono ich zupełną wolnością, aże- 

’ umiesięcznej nużącej pracy mogliUlil
cząć.

Kito ’’Obecnie linia kolejowa ma być dalej 
s ana aż do Merwu, a generał Annen- 
P^ńziewa się ukończyć roboty do 27 

l° ivy • r‘. -^ e wierzą i tym razem, żeby 
rńtoty^^uiouego terminu mogła być wy- 

a jednak zapewnia- 
że pomimo nieprzy-'

°bpV*“  ul przestrzeń, 
. Zuc; zuani z robotami,

P°ry roku, budowa jeźli się opóźni, to 
Czouy °tczy chyba o kilka dni pierwotnie ozna-

zakaspijską. Wówczas możnaby w ciągu dzie­
sięciu do dwunastu dni dostać się z Lon­
dynu do Indyj. Byłoby to zwycięztwo cy- 
wilizacyi i nauki technicznej, któreby mo­
żna śmiało przeciwstawić kanałowi suezkie 
mu. Jakkolwiek bowiem p. Lesseps przeko­
paniem kanału skrócił drogę do Indyj 
dwa miesiące, to szybkość komunikacyjna 
po ukończeniu kolei zakaspijskiej będzie je  
szeze bardziej zdumiewającą".

— Mianowania w c. k. armii
Kapitan I klasy pułku piosz. nr. 10, Ferdy 
nand Consky, jako inwalid przeniesiony w stan 
spoczynku otrzymał charakter majora ad ho- 
nores z uwolnieniem od taksy.

Elew wojsk. lekarski I klasy, dr. wszech 
nauk lekarskich Józef Pewny, mianowany star­
szym lekarzem przy szpitalu garnizonowym nr. 
15 w Krakowie.

— Wydział krajowy, na przedstawie­
nie Bady powiatowej krakowskiej, zamianował 
hr. Sobiesława Mieroszowskiego, właściciela 
dóbr, członkiem komitetu administracyjnego 
szpitala św. Łazarza w Krakowie, jego zastępca 
zaś p. Ludwika Hoszowskiego, właściciela dóbr"

—  Posiedzenie Eady miejskiej od­
będzie się jutro, we czwartek, o godzinie 0 
wieczorem. Na porządku dziennym między in- 
nemi: Sprawa zabezpieczenia pomieszczeń dla 
dwóch kompanij piechoty; wniosek o odnowie­
nie kontraktu z chemikiem miejskim na czas 
jednego roku; wniosek względom asygnowania 
należytości, koniecznych do prowadzenia zwy­
czajnego gospodarstwa gminnego, nim budżet 
aa rok bież. zostanie uchwalony; wniosek co 
do przedłużenia kontraktu o eksploatacyę łomu 
w Wiszence i sprawa zatwierdzenia rachunków! 
dokonanej restauracyi na probostwie Świętomar- 
cińskiem.

(m) Dziekanem wydziału prawniczego 
na wszechnicy tutejszej, w miejsce dr. Rittnera 
wybrany został prof. dr. Aleks. Ogonowski.

— Jan Matejko nadał stypendya i mie­
nia „Unii Lubelskiej11, o rocznych 100 zł 
uczniom krakowskiej szkoły sztuk pięknych 
Witwickiemu i Bruzdowiczowi; a dwa stypen­
dya imienia „Matejki", po 500 zł., uczniom 
tejże szkoły Unierzyckiemu i Łuskinie.

F. Leon Syroczyński, starszy in­
żynier krajowy we Lwowie, otrzymał od króla 
belgijskiego za udział swój w wystawie ant- 
werpskioj, krzyż kawalerski orderu Leopolda. 

Maciej G-alasiewicz, były artysta

cami. Początek o godzinie 8 wieczór. Lista
będą w sobotę, do

w par-

otwarta. Bilety wydawane 
godziny 4 po południu.

— Pierwszy wieczorek maskowy 
urządza stowarzyszenie „Gwiazda11 w poniedzia­
łek, 1 lutego b. i'., zaproszenia otrzymać można 
w biurze stowarzyszenia.

-— Biblioteka słuchaczów prawa
we Lwowie, zmieniła swój lokal i obecnie mie­
ści się pod i. 22 przy ulicy Zimorowicza 
terze.

Z Izby notaryalnej otrzymaliśmy 
następujący komunikat: Z powodu obsadzenia 
posady snbstytuta 0. k. notaryusza w Kałuszu, 
wzywa się kompetentów o takową, by swe po­
dania do trzech dni wnieśli do tutejszej c k. 
Izby notaryalnej.

i)o lwowskiego komitetu opieki
nad wygnańcami z Prus wpłynęły następujące 
datki: Za pośiednictwem redakeyi Samorządu 
pani Eug. Soz. i zł.; p. Fr. Pil. 65 c t .
T. 35 ct. Zebrane w administracyi Kury er a 
LwotosTciego z 4^ zł. 10 ct. Grono myśliwych 

polowania, urządzonego w Kostowie'i Krzy 
wotułach, za każdy szczęśliwy strzał złożyło 
za pośrednictwem p. M. Skrzyńskiego 1  ̂ ?ł 
30 ct. p Fr. Pili. ze Stryja 1

ski, jako też i obecni przy tym wypadku czte­
rej inni terminatorowie podali — że Regulski 
nadmienił, iż otrzymał ten rewolwer od sw; go 
ojca do wyczyszczenia; ostatni jednak poświad­
czył, że rewolwer jest wprawdzie jego, lecz że 
go swemu synowi nie dał, i nawet nie wie 
dział, że on go z domu zabrał.

— Stan powietrza. Barometr idzie 
w górę. — Prognoza, według spostrzeżeń sta- 
cyi c. k. szkoły politechnicznej: Przy średniej 
temperaturze dnia około —(— 1 °0. i wietrze prze­
ważnie południowym, stan nieba zmienny, po­
wietrze miernie wilgotne, pogodnie.

— Zapiski policyjne. S k r a d z i o n o  
dwie małe poduszki z czerwonemu nasypkami i 
kożuszek barankowy, popielatem suknem po­
kryty, wartości 12 zł.; czarną dużą baranicę, 
siwein suknem pokrytą, wartości 20 zł.; srebrny 
zegarek, kryty, ankier, ze srebrnym łańcuszkiem, 
wartości 20 zł.; wojskową bieliznę, mianowicie 
32 komiśnych koszul z napisami nazwisk, 49 
par wojskowych kalesonów i 5 prześcieradeł 
wojskowych, wartości 46 zł., ze strychu pod 1. 
21 ulica Korytua. — Zgubiono złotą bransoletę 
łańcuszkową z wisiorkiem; złoty damski kryty 
zegarek, remontoir, bez szkiełka, z podobizną 
króla Sobieskiego

Elly Russel nadarzyły nam sposobność usły- 
szema Cyrulika Sewilskiego i *
Zawsze świeżego i pięknego Cyrulika S l l  
liśmy z tem większą przyjemnością, iż nadzwy. 
czaj starannem było wykonanie wszystkich nar 
tyj. Mniej chętnie^ poszliśmy na Trubadura

 ....... .... B. , czarny pugilares z kwotą 5
(J) Op«ra. Dwa ostatnie występy panny I zł.. a JrutU z kwotą 5 zł. 70 et., wiaz z kar 
W) . 1 - -  ń •• - 1 tami zniżonej ceny jazdy noleją ze Lwowa do

Ożydowa i Tarnowa. —  Zakwestyonowano 
srebrną łyżeczkę, komuś skradzioną.

| Zmarli W ostatnich dniach: w Wie­
dniu br. Wiktor Widmann, c. k. podkomorzy i 
członek Izby panów Rady państwa, były mini-___ i : -----  — ^którego wysłuchaliśmy w bieżącym uyiy mmi-

wcale pokaźną liczbę razy. ^  Ju ster obrony krajow^w gabinecie hr. Potockiego
śpiewała partyę Rozyny w CyrulPcu ' licząc lat 49 , w Wenecyi b. prezydent senatu
to samo przez się rozumie, z wielkim

jak się włoskiego, Tecchio.

kiera i wykwintnym smakiem. J u k o^ tn W w  , :  , ^  8l)ó ł'lH'a<‘°w n ik  Sfairloja , ooru- 
wkładke umieściła artystka w scenie aHn u ’ Ilî rniei' ł i belgijskiej p. VPalcke, miałod-

podczas lekcyi śpiewu, ary, ^ 1 1»,e„0 poaczas ieKuyi spmwu, aryę z Mayerbe- 
rowskiei Dinory i hiszpańską piosenkę Barbie- 
•po-o Artyzm, z jakim wykonała obydwa 
te°utwory, zasługuje na wszelkie uznanie. Mniej 
odpowiednią wydała nam się dla niej partya 
Leonory w Trubadurze. Mimo niektórych kolo- 
ratlirowych ustępów, należy partyę tę zaliczać do 
dramatycznych' a do tych niezupełnie się na- 
dnie zdaniem naszem, natura głosu artystki. 
Po pannie Russel zasługuje w pierwszej linii 
na szczere pochwały pan Bandrowski, który 
jako' Ałmaviva był zarówno w śpiewie, jak i 
grze wybornym. Nie- małe trudności tej partyi 
pokonał on z zadziwiającą dokładnością, to też 
odśpiewaniem jej wzbudził w nas istotny re­
spekt dla swego; muzykalnego talentu. Pan 
Souyestre, jako Figaro grał i śpiewał bardzo 
dobrze a za aryę z pierwszego aktu zyskał hu­
czne i zupełnie zasłużone oklaski. Wybornymi 
pod-. , 1 jjuu wzgledem gry a wokalnie tym razom zu

stć,ny lwowskiej, jak się dowiadujemy, po dlwz- ' WySt ̂ rczwiacymi byli PP- Koncewicz (Ber
szej chorobie zakończył wczoraj życie w tutej- ; Borkowski"
CZVITl K /.nitnlll „n w orrn n lu n n n  ' /  ul ‘.1 v lv  nut nrlr/n f ł-

W alne

H:
h

zlsa rrnm 27

ibżty? juód

marca. Generał Annenkow 
pbecnie przeważnie w Askabadzie, 

z gorliwiej czuwać nad robotami
kierunku ku Merwowu rozpo-dal

h jp o 1' ? rzy tej sposobności nie zaszkodzi
^Utyieć, że generał Annenkow jest au-

Myj , Uzieła : „Oaza Achał-Teke i drogi do
0n- ’ którem udowodnił, że najkrótszą 

droga, do * - ' ?(io Iuclyj jest meruneir na 
< Geok-Tepe, Saraks i IJerat,

kierunek
j z . —i '-reon-Tepe, Saraks i Herat.

eiu Anglicy bezstronnie oceniali 
1 Wteres, zamiast trwać 
? łlos ̂ rzen-iach, to powinniby 

ażeby dokonać 
^tych indyjskich z

Ki- 
Gdy- 
swoj

w nieufności 
umówić się 

połączenia linij 
dzisiejszą koleją

Gazeta Lwowska“ z dnia 27 stycznia 1886,

szym szpitalu powszechnym. Zmarły nic odzna 
czat się wyższym talentom, ale kilkudziesięcio­
letnią  ̂pracą w niewdzięcznym swoim zawodzie 

Slę ze sceną i był pożytecznym jej człon­
kiem pod ręką Smoeliowsldego i Nowakowskiego, 
Ohcłchowskiego, a podobno jeszcze i Kamiń- 
kiego Liczył lat około 60.

O )  3 0 0 - lc t l i i  ju b ile u sz  założenia 
swego,  ̂obchodzi dzisiaj we Lwowie instytut 
Stauropigiański. Z tego powodu odbyło się dzi­
siaj z _ rana w cerkwi Uspenia preśw. Bolto- 
odyci solenne nabożeństwo, które odprawił 

najprzew. metropolita ks. Sembratowicz w licznej 
asystencyi duchowieństwa, a wieczorem, w sali 
Domu Narodnego, odbędzie się koncert poprze­
dzony odczytem prof. Szaraniewicza.

— T ow arzy stw o „U od z in a “ . 
zgromadzenie członków oddziału lwowskiego 
tego stowarzyszenia, odbyło się w niedzielę, w 
sali kasyna miejskiego, pod przewodnictwem p. 
Ludwika Raciborskiego. Według sprawozdania 
wydziału, oddział ton iiozył w r. 1885 człon­
ków 160, w tej liczbie 40 wspierających, od 
których, jako tej od rzeczywistych zebraną su­
mę 788 zł, 36 ct., przesłano wydziałowi cen­
tralnemu na rzecz funduszów emerytalnego i 
sfcypendyjnego. Przez powstanie z miejsc zgro­
madzenie uczciło pamięć zmarłych członków 
Towarzystwa, śp. Karola Gromana i Walerjana 
Podlewskiego. Z odezwy wydziału centralnego, 
dowiedziało się zgromadzenie, że od 1 stycznia 

886, dziesięciu członków rzeczywistych, nabyło 
już prawa do funduszu emerytalnego, na wy- 

adek nieudolności do pracy, a zaopatrzenie 
dla wdów i sierót na wypadek śmierci Na 
wniosek p. Bronisława Sokalskiego, uchwaliło 
zgromadzenie, odnieść się do wydziału central­
nego, aby tenże 1)  wniósł mcmoryały do Jron- 
.ystorzow, wykazujące potrzebę i pożyteczność 
„Rodziny1, z prośbą o wydanie kurend do du­
chowieństwa całego kraju, aby z ambon para­
fian swoich, zachęciło do zapisywania się do 
Towarzystwa; 2) odnieść się do pp. notaryu- 
szów całego kraju z prośbą, aby przy sporzą­
dzaniu testamentów zachęcali ludzi majętnych 
do czynienia legatów na rzecz funduszów eme­
rytalnego i stypendyjnego stowarzyszenia „Ro­
dzina" Do wydziału na r. 1886, wybrano pp. 
Ludwika Raciborskiego, prezesem, Boi. Miku- 
linskiego, wiceprezesem; dr. Jakóba Bielewicza, 
sekretarzem; Pr. Tonewieza, Bron. Sokalsldego, 
wydziałowymi. Komisyę kontrolującą stanowią 
pp Leopold Baczewski, Jan Bromilsld Edward 
Jahl.

, ^  kasyn ie iiiic jsk ie in  odbędzie 
się w sobo.ę, dnia 30 b. m., wieczorek z tań-

zawsze
znaczone

(Pasilio). Z małej partyjki

Trubadura wypada nam jeszcze to z. ’
iż pan Lafont wcale przyzwoitym był ■ V 
kiem. Umiał dobrze swą partyę, był Pr ty 
sie i śpiewał z zapałem i n a le ż y tą  0 ^
O reszcie artystów pisaliśmy już pr®)’ . 'ty 
ności pierwszych ich występów. D07 ,5ty., , 
się, iż dyrckcya teatru zamierza wys*a '

. . • . , Wika opeio-szczo w ciągu bieżącego sezonu ku* Weso-
wych nowości, a mianowicie znakom:1 Mazepę®
łe kumoszki z Windsoru11 Nicolaja, u
Miinehcimera, „Czarne Domino" Aulmra.
wznowić dawno nie granego Don ^  ̂ -a_
schiitza i Lindę z Chamounix. J eżeh 1 naieieć
domość sprawdzi, natenczas nie tylko
się będzie dyrekcyi uznanie za dbałoś ^ iować
świeżenie operowego repertoaru, ale sp aj_ceg|1
się ona może nio małego materyalnego re_ er.
Ciągłe obracanie się w starym, °Sra,") 1V/jellia na
toarzo nie zachęca publiczności do cll0ty0 odcm
przedstawienia opery. Najlepszym tego ^ im0j
wczorajsze przedstawienie Trubadura
niewątpliwie w wysokim stopniu atraimyj ^  
ły panny Russel, sala zaledwie do p°ł y | 
zapełnioną.

nego, o Kongo, gdzie spędził pięć lat. Pan 
Waloke mówił o kraju, o jego mieszkańcach, 
zwyczajach, nie dotykając kwestyj politycznych. 
Na wstępie oddał p. Walcke ogromną pochwa­
łę St&nlejowi i Brazzie którego jak się wy­
raził, „ma zaszczyt być przyjacielem *. Większa 
część szczegółów podana przez prelegenta jest 
już znaną, mianowicie to co się odnosi do kii 
matu, wegetacyi i handlu ki ścią słoniową. Ale 
część zawierająca wiadomości o zwyczajach roz­
maitych czarnych plemion W. Kongo, najwięcej 
słuchaczy zajęła. Prelegent opo?;iadał między 
innemi, w jaki sposób zawierają się małżeństwa 
w Kcngo. Konkurent przychodzi do ojca tej, 
którą by chciał pojąć w małżeństwo, i zapytuje 
jakiej sumy pragnie za córkę, ©jciec wymienia 
tę sumę, narzeczony przyrzeka mniejszą, i tar­
gują się zajadle w obec interesowanej osoby. 
Gdy się wreszcie ugodzą, konkurent wypłaca 
ojcu cenę żądaną w sztukach materyi, (co jest 
jakby monetą krajową) i zaraz zabiera żonę do 
siebie. Wielożcństv\ o dozwolone jest w tym kra­
ju, a miarą bogactwa jest liczba żon. Umie­
szczane są zwykle po dwie w jednym domu, 
specyalnie na ich użytek budowanym, i właśnie 
liczba tych domów daje miarę zamożności wła­
ściciela.' Mieszkańcy Kongc cenią bardzo wszyst­
kie wyroby łokciowe, i naknpują ich zwykle 
tyle, ile tylko mogą. Wydają często całe mie­
nie na sprawunki tego rodzaju. Lecz, spytać by 
mrżna, na co potrzebują tych materyj, skoro 
zarzucają tylko płaszcz?, na siebie, a dzieei ich 

są nagie? Otóż te wyroby nie są prze-
o stroju, ale na pogrzeby właścicieli. 

Nie jeden który przez całe„ . —  życie zużył najwy 
żej dwadzieścia yardów czyli łokci materyi na

ip nn <5« v » ™ ‘ ‘siebie, po śmierci owinięty bywa w prze 
szło 400 łokci rozmaitego rodzaju wyrobów 
Zwyczaj krajowy przestr

—  Z tea tra . W  sobotę nf® enefir t S k a  
Elly Russel daną będzie Traniata- pjmy 
zachęta zdaje się nam zbyteczną i 'ń 0 ’
że cały Lwów _  o ile miejsca w■ tej 
starczą — pospieszy na henofis p0,111 J , wj.v  
i wdzięku artystki, której PiolcMa, tyj , 
domo, jest najcelniejszą partya w h°8lŁ I 
pertoarze. ,,

=  Przerażający wy!>ań'ik wy
się wczoraj o godzinie 9 z wieczoi<* 
szkaniu terminatorów tutejszego inajstia ^ 
skiego p. Leona Bratkowskiego, F  tor6ff, 
ulicy krzywej. Jeden z szesciu tui> do
18-to letni Gizcgorz Regulski, PoWtyr tyow-y re- 
domu, przyniósł z sobą sześtio - s“li!a L j y.to 
wol yer, który dat drugiemu termiąa oro ja_ 
letniemu Władysławowi Sa(i.oWBklBin,1?oo m n ienie 
dania. Sadowski, nie zważając na ^,gWOjwer 
naprzeciw stojącego Rogalskiego e wał za 
jest nabity, cisnął za spust i bp■ >  ̂ ka
trzeciem pociśmęeiem wystrzał, a i B ^  pa(̂ j 
la w czoło nad prawem okiem, ,, przy-
ua miejscu —  utraciwszy tyrzyt0IUpaSwiik0wsbi,
wołani lekarze, dr. Wagel i (lr- f  m0cy __
udzielili nieszczęśliwemu lekarskiej P 
lecz uznali ranę, jako śmiertelną-
» , ™ ,  „  a.

Sad4w

zega ż :by zmarły dopóty 
nie był pochowany, dopóki nie będzie mu od 
dane wszystko co mu kiedy ktokolwiek był 
dłużny Często się zdarza że zmarły czeka w 
swoim domu i trzy miesiące, aż dłużnicy, mie­
szkający czasem bardzo daleko, nie naniosą ma­
teryj zastępujących sumy pożyczone. Owijają 
tedy zwłoki w stosy tych materyj, pzzedstawia- 

niekiedy dość wysoką 
większe te stosy, tem 
zmarłego.

wartość, a im 
większa oznaka bogactwa

zmarła w 1882

—  Książęce małżeństwo. Donoszą ze 
Stutgardu o zaręczynach księcia Wilhelma 
W urtemberg, następcy tronu, z księżniczką 
Karoliną dc Sekaumbourg - Lippe ; książę W il­
helm jest synowcem króla ; urodzony w 1848 
r., ożenił się po raz pierwszy z ks. Maryą 
Waldeck et Pyrmont, która 
zostawiając jedną córkę.

— Wylewy rzek na Węgrzech. De­
pesza z Pesztu dnia. 26 b. m. donosi 
Marosz zalała miejscowości Lippę 
W pierwszej 200, a w drugiej 90 
pod wodą, która zalała wielkie 
okolicznych.

— Olbrzym. W Palais 
nie francuskiej, koło Nantes, umarł w tych 
dniach człowiek niezwykłego wzrostu, miał b o ­
wiem 2 metry i 17 cm. wysokości. Pomiędzy 
22 a 25 rokiem życia, jeździł do Paryża, i tam 
się pokazywał w kawiarni, która odtąd przyjęła

kawiarni olbrzyma, oprócz tego był 
angażowany w jednym cyrku. Mała mie- 
Palais, wydała przeto dwóch wielkich lu­

dzi, a to : słynnego Abelarda i olbrzyma, o któ­
rym mówimy, Jana Chenau.

—  Oryginalna myśl. W Wiedniu 
umarła pewua dama z wyższego towarzystwa, 
której jedyuą przyjemnością było słuchanie wal.

Rzeka 
i Radnę. 

domów stoi 
obszary pól

małej mieści-

nazwę
także
ścina
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ców Jana Straussa; gdy po jej śmierci przy­
stąpiono do odczytania jej ostatniej woli, znale­
ziono w testamencie prośbę, żeby na pogrzebie 
było odegranych kilka jej ulubionych walców. 
Każdemu z muzykantów zapisała za to po du­
kacie. Jan Strauss, podobno wziął tak do serca żą­
danie zmarłej, że zapragnął sam dyrygować 
orkiestrą. W dniu wyznaczonym przybył z całą 
muzyką na miejsce pogrzebu, i w chwili, gdy 
trumnę wynoszono dał znak smyczkiem... Znana 
melodya „Nad modrym Dunajem11 dała się sły­
szeć — cicha, stłumiona. Wykonanie miało być 
niezwykle świetnem, i zrobiło stokroć rzewniej­
sze na słuchaczach wrażenie, niż muzyka mar­
sza żałobnego; wszyscy obecni mieli łzy w o- 
czach.

—  Fatalna cyfra. Zeszłego roku, pod­
czas bytności swojej w czasie cholery w Aran- 
juez, zmarły niedawno król Hiszpański Alfons 
obiadował w pałacu ze swoją świtą. Dawano 
pierwszą potrawę, gdy nagle jeden z obecnych 
prosił króla, by się mógł oddalić. Naturalnie, 
że wszyscy zapragnęli wiedzieć przyczynę, a 
osoba ta oświadczyła, że chce wstać od stołu, 
ponieważ jest trzynastu biesiadników... Król 
zaśmiał się, i żądał, żeby wszyscy zostali, a 
zwracając się do obok siedzących, prosił żartem 
o zanotowanie imion wszystkich znajdujących 
się przy stole, mówiąc,, że bardzo jest ciekawy 
wiedzieć, czy przesąd ów się sprawdzi i kto 
umrze do roku. Z tych trzynastu biedny król 
Alfons umarł najpierwszy...

— Przewodnika gimnastycznego
(organu Towarzystwa gimnastycznego „Sokół11, 
we Lwowie) opuścił prasę nr. 1 z stycznia r. b. 
Treść: Od wydawnictwa. —  Ogłoszenie. — Gi­
mnastyka żeńska. —  Igrzyska olimpijskie. (Do­
kończenie). — Zarys ćwiczeń na poręczach. — 
Sprawy towarzystw gimnastycznych polskich.—  
Urywki hygieniezne. — Kronika.

— Nieustająca wystawa zjednoczo­
nego towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych 
przy placu św. Ducha 1. 10, otwartą jest 
codziennie (wyjąwszy poniedziałków) od godziny 
11 rano do 4 po południu. Wstęp od osoby 
kosztuje w niedzielę 15 ct., w dni powszednie 
gO centów.

Macierz Polska
(Dokończenie.)

Zaprowadzono również reformę w 
dotychczasowym trybie rozprzedaży i w ogóle 
administrowania wydawnictwam i „M acierzy
Polskiej11. Do końca 1885 roku, Rada wy 
konawcza prowadziła we własnym zarzą­
dzie, a pod nadzorem i odpowiedzialnością 
swego członka pana Amborskiego rozprze- 
daż wszystkich publikacyj „Macierzy Pol­
skiej11. Po dłuższem atoli doświadczeniu o- 
kazało się, że to postępowanie, pomimo u- 
silnycb starań o załatwianie wszystkiego 
jak najoszczędniej i pomimo całej bezin­
teresowności, z jaką się p. Amborski tej 
sprawie z niemałym uszczerbkiem dla oso­
bistych swoich zajęć i stosunków oddawał, 
okazuje się przecież ostatecznie w porówna­
niu z wynikami rozprzedaży nadto koszto- 
wnem. Od nowego tedy roku 1886, powie­
rzyła Rada wyk. dalszą rozprzedaż książe­
czek „Macierzy11, administracyi „Towarzy­
stwa pedagogicznego11, mającej ustaloną o- 
pinię dzielnego i skutecznego działania, tu­
dzież rozporządzającej już wytworzoneini 
nader rozgałęzionemi stosunkami. Nowy ten 
układ z wielu względów uważamy za ko­
rzystny nietylko bowiem umarza on zu­
pełnie wydatki, dotychczas łożone na pensye 
roczne dla funkeyonaryuszów biura admi­
nistracyjnego; nietylko zdejmuje z Rady 
wyk. kłopotliwy trud i zabiegliwość o wy­
szukiwanie coraz to nowych, a często nie­
stety zawodnych dróg zbytu dla publikaeyi 
Macierzy, a temsamem, pozwala tej Radzie 
2 tem większą usilnością skupiać wszystkie 
siły do osiągnięcia moralnych celów „Ma­
cierzy Polskiej11, — ale łączy ją pośrednio 
z instytucyą w wysokim stopniu celom jej 
pokrewną, w której najlepsze inteneye, zdą­
żające ku podniesieniu ogólnej oświaty w 
kraju, wierzyć można bez zawodu.

począwszy od 20 lutego 1883 r., t. j. 
od chwili wyjścia pierwszej książeczki Ma­
cierzy na widok publiczny, a kończąc na 
dniu 31 grudnia 1885 r. który zamknałdniu 31 grudnia r. który zamknął
czynność administracyjną, sprzedano wszyst­
kich książeczek „Macierzy Polskiej11, których 
liczba obecnie wynosi 24, ogółem 74100 
egzemplarzy. Przecięciowo więc, rocznie 
rozchodziło się pomiędzy ludnością wiejską 
24700 egz. książeczek Macierzy, do czogo 
doliczyć należy także 1000 prenumeratorów 
Niedzieli i 3500 egz. rozprzedanego w cią­
gu jcdneg0 roku Kalendarza na r. 1885, co 
^9200 -e~WZ^ te Przec*sl;awi poważną cyfrę

egz. rocznego obrotu wydawnictw 
„Macierzy Polskiej“ .  j . Pocieszający ten re­
zultat zawdzięczać należy, zarówno zabiegomdotvchct7ia.s/YW7o<v/\ o ̂ —- • •0 —-v/ Łiwionj , L -
dotychczasowego administratora wydawnictw
ł I ' “; ------ Amb

„dżemu
licznych składów książeczek wyraża Ra-

ŁiiobitiLurut wy u f
Macierzy, pana Jana Amborskiego, któ- 
rego gorliwości w urządzeniu na prowincyi

da wykonawcza w sprawozdaniu swem

uznanie, jak również i współdziałaniu pp. 
Delegatów, którzy skutecznie i ku zupełne­
mu zadowoleniu Rady wyk., wywiązali się 
ze swego pośrednictwa między zarządem 
„Macierzy Polskiej11, a odbiorcami jej ksią­
żeczek.

Zamykając sprawozdanie z dotychcza­
sowych czynności i zmian, jakie od no­
wego roku 1886 zaszły w administracyi, 
rada wykonawcza zwraca jeszcze uwagę i 
na tę także okoliczność, że do pomyślnego 
zbytu wydawnictw „Macierzy Polskiej11 przy­
czynia się niemało nadzwyczajna taniość 
publikacyj. Cena jednego arkusza zwięzłe­
go druku in 8vo stron 16, wynosi V ji centa, 
jest więc możliwie najniższą, a tendencyą 
rady jest o wiele jeszcze ją uprzystępnić, je ­
żeli! na to wzrost funduszów „Macierzy 
Polskiej11 kiedyś pozwoli. Z niemałą chlubą 
podnosi rada wykonawcza uznanie, jakie 
spotkało jej wydawnictwo ze strony czeskich 
pisarzów, którzy przełożyli dotąd na swój 
język prace Bełzy, Juliusza Starkla i W il­
czyńskiego, zamieszczone w szeregu książe­
czek „Macierzy Polskiej11, a świeżo otrzy­
mała rada prośbę od p. Ptaszyńskiego z O- 
łomuńca o pozwolenie przyswojenia litera­
turze ludowej na Morawach dziełka ks. Sta­
nisława Mazurka „O pożyciu ze sobą złych 
i dobrych małżonków11.

„Rada „Macierzy Polskiej11 —  czyta­
my wreszcie w sprawozdaniu —  spełniając 
zupełnie bezinteresownie swoje obowiązki, 
nie ma też na widoku żadnych osobistych 
celów lub ubocznych względów, lecz we 
wszystkich swoich usiłowaniach kieruje się 
tylko jedynym względem na dobro publi­
czne, któremu służyć jest obowiązaną. Ci 
wszyscy, co po naszej pracy spodziewali się 
obfitszych owoców, niech raczą wziąć pod 
uwagę, że w trzech latach istnienia „Ma­
cierzy Polskiej11 więcej nad to co się dotąd 
zrobiło, dokonać było niepodobnem. Lud 
nasz, nie stoi jeszcze na tym stopniu oświa­
ty, aby uczuwał pragnienie zaspokojenia 
swych moralnych potrzeb. Wśród warstw je­
go należy powoli rozszerzać oświatę, a nie 
narzucać jej gwałtownie, aby snać ze zbytku 
gorliwości nie przebrać miary i nie zrazić 
sobie tych których się zjednać pragnęło. 
Wszelako każdy nieuprzedzony, rozpatrzyw­
szy się w cyfrze rozchodu naszych wyda­
wnictw, którąś my wyżej podali, przyznać 
musi, że praca nasza nie poszła na marne 
i zechce użyczyć nam swej pomocy do osią­
gnięcia tem skuteczniejszego rezultatu. Wkoń- 
bu spełniamy m iły obowiązek, wyrażając 
szczerą wdzięczność dla tych osób; lub in- 
styiucyj, które w ciągu ubiegłego okresu wspie­
rał;; nasze cele już to materyalnemi ofiara­
mi, już to otaczały nas swoją moralną opie­
ką. W  pierwszym rzędzie wyraz najgłęb­
szego naszego uznania należy się wysokie­
mu Sejmowi, który, idąc śladem lat poprze­
dnich zawotował dla nas i w przeszłym ro­
ku zasiłek pieniężny w kwocie 3000 zł. a 
następnie wysokiemu W ydziałowi krajowe­
mu za życzliwą opiekę jaką stale otacza 
naszą instytucyę, wreszcie tym osobom któ­
rych nazwiska i dary zamykają niniejsze 
sprawozdanie:

Oto ich lista:
1) Towarzystwo przyj, sztuk pięknych 

we Lwowie, 90 ct., 2) Dr. Ilappaport Ar­
nold poseł na sejm krajowy 200 zł., 3) Za 
sprzedaż ofiarowanych „Macierzy11 książek 
przez różnych autorów, za pośrednictwem 
Gubrynowicza i Schmidta 45.46 ct., 4) T. 
K. z Warszawy 5 rsr. czyli 6.05 c t , 5) 
Bezimiennie 90 et., 6) Administracja Czasu 
123.80 ct., 7) Legat ś. p. Józefa Chladka 
w 5pre. listach zast. galic. Tow. Kredyt. 
Ziemskiego 1000 zł. Razem 1377.11 ct. “

Jadwiga, opora w 4 aktach. (Libretto uło­
żono według dramatu Szujskiego muzyka Hen­

ryka Jareckiego).
(Ciąg dalszy.)

Akt drugi rozpoczyna się chórom kobiet, 
zajętych w komnacie królowej robotą nad krosna­
mi. Śpiewają one prześliczną ludową piosenkę 
o rytmie mazurka, którą uważamy za istną 
perłę naszej liryki. Jako tekst do niej posłużył 
kompozytorowi znany wszystkim, pełen rzew­
ności wierszyk Lenartowicza. Po skończonej 
piosenće wchodzi Jadwiga. Smutną i rozżaloną, 
pragnie Elza rozweselić, i śpiewa jej w tym celu 
romancę o zaczarowanej królewnie, Śliczny wier­
szyk Asnyka doczekał się tu prawdziwie pięk­
nej muzyki. Oryginalna forma, świeżość melodyi, 
piękne opracowanie i nadzwyczaj zręczna in- 
strumentacya, czynią z romancy tej istne mu­
zykalne cacko. Pomysł zużytkowania w librę-ie 
operowem ulotnych, lirycznych poemacików 
znanych autorów, uważamy za bardzo szczęśli­
wy, tembardziej, iż wybór obydwu poezyi Le­
nartowicza i Asnyka, nader był trafnym. Ro­
manca nie rozwesela królowej. Odnajduje ona 
w niej aluzyę do własnego losu. Niestrudzona 
w pocieszeniu Elza, proponuje taniec i nieba­
wem zjawiają się pary tańczące krakowiaka. 
Jednak i widok ochoczego tańca nie wpływa

na rozweselenie królowej. Elza wzywa towa­
rzyszki do opuszczenia komnaty i Jadwiga po­
zostaje samą. Gdyby Jarecki nic więcej nie był 
napisał jak tylko następujący w tem miejscu 
monolog, Jużby najzupełniej zasługiwał na mia­
no wysoce utalentowanego dramatycznego kom­
pozytora. Nagromadził on w nim tyle muzykal­
nych piękności i tyle wlał prawdy w deklama­
cję, iż można śmiało scenę tę postawić obok 
najznakomitszych w tym rodzaju arcydzieł. 
Rzadko zdarzyło nam się słyszeć ustęp tak cu­
downie piękny, jak ów, kończący modlitwę Jad­
wigi, a rozpoczynający się od słów: „Przed­
wieczny Boże ! wróć mi znów spokój !“ Przy­
znajemy się otwarcie, iż nie jesteśmy nigdy 
w stanie wysłuchać go bez wzruszenia. Przy 
dźwiękach pięknego i w odpowiednim nastroju 
utrzymanego ritornellu, Jadwiga powoli odeho- 
dzi. Następująca teraz scena stanowi wprawdzie 
niemały kontrast z poprzednią, jest jednak nie 
mniej świetnie muzykalnie scharakteryzowaną. 
Wchodzi Gniewosz. Wejściu jego towarzyszy 
rytm poloneza a w całej partyi przebija się pe­
wien lekki odcień humoru. Mówimy wyraźnie 
„lekki odcień11, gdyż zdarzyło nam się słyszeć 
niejednokrotnie, iż partyę tę nazywano partyą 
buffo. Niemałym dowodem talentu kompozytora 
była właśnie umiejętność utrzymania jej w wła­
ściwej mierze. Naszem zdaniem, typem partyi 
buffo jest Bastolo w Cyruliku Sewilskim, nigdy 
zaś Gniewosz, którego humor na kilku zaledwie, 
pewną rubaszną ironią zaprawionych słowach 
polega. Gniewosz przybywa jako posłaniec od 
księcia Wilhelma, oznajmia jego przybycie i 
prosi królowę o chwilę z nim rozmowy. Z ust 
jego dowiaduje się królowa o scenie, zaszłej w 
pierwszym akcie, przy bramie zamkowej. Roz­
mowa Gniewosza z Elzą, a następnie z Jadwigą, 
oparta na owym poprzednio przytoczonym po­
lonezowym rytmie orkiestry, skomponowaną jest 
znakomicie. Przerywa ją głos Wilhelma za sce­
ną. Po chwili wchodzi książę, a za nim, bro­
niący mu wstępu, bnrgrabia. Wielki duet Wil­
helma z Jadwigą, rozpoczynający się w tej 
scenie, należy do najpiękniejszych ustępów ope­
ry. Treść jego stanowią naturalnie w pierwszej 
linii wzajemne wyznania miłości, a kompozytor 
wysnuł tu szereg przepięknych melodyjnych 
pomysłów, pełnych świeżości i uczucia. Ustępy 
takie jak „Przebacz! odkąd pokochałem mą 
piękną panią11, (b-dur) lub „Inna twoja miłość, 
miłość cicha11 (des-dur), owiane są niesłychanie 
poetycznym urokiem.

Muzykalnie_ przedstawia nam się drugi 
akt nadzwyczaj pięknie i bogato. — Jedyny 
zarzut, jakibyśmy mogli tu uczynić, tyczy się 
muzyki baletowej, w której tylko pierwszy te­
mat wydaje nam się świeżym i ładnym. Reszta 
grzeszy pospolitością i tem samem nazbyt od­
bija od szlachetnego stylu całości. Oprócz w y­
boru chwili, przeznaczonej na odtańczenie kra­
kowiaka, nie mamy również i pod względem 
dramatycznym w akcie tym nic do zarzucenia. 
Może być, iż należałoby nieco wyraźniej ozna­
czyć w librecie sposób, w jaki Wilhelm dostaje 
się do komnaty królowej, skoro w pierwszym 
akcie nie chciano go żadną miarą wpuścić na 
dziedziniec zamkowy. Wobec wielkich piękności 
muzyki, wydaje nam się jednak ta usterka na­
zbyt drobną i nie mamy o nią najmniejszego ża­
lu do autora libretta.

ją podnosi i już dobywają mieczów obi 
cząć z sobą walkę na, śmierć i ZJC1 ’ fi' 
rozkaz królowej ich powstrzymuje. Ar'0 wje, 
dwigi, Wilhelma i Jagiełły, chór i ellf 
kończące akt ten nadzwyczaj są pigkue ĉZny®1 
wyrazu i siły. Pod względem dramatL rii-
-i----- : ------- i. nr. l f  w Jstawiamy akt ten najwyżej. Mnóstwo $ 
chu i życia, a wszystkie jego sceny sel
z soba zwiazane. (D0k .;> Ą | | .

W iedeń, 26 styci
(Korespondencja Gazety Lwowsldłj)- ^

Ogólny pogląd na finansowe rê Urok’! 
austro-węgierskich dróg żelaznych ^  
1885, wedle przybliżonego obrachuńkj
będziemy dopiero w ciągu przyszły0,, i® 
„ A„ „ .  „U :.A z ----- ‘ - - Jsiąca; ale już dziś przewidzieć 
niedorównają rezultatom roku 1884-
ca listopada r. 1885 rachunek p^J ; 
wykazuje sumę dochodów z ruchu. 
różnych dochodów ubocznych, 222, ^a VJL1 uutUUUUW UłJUOZiJUJ 1511,
złr., czyli przy 21.953 kilometrach » gd) 
długości po 10.227 złr. z kilomeR®’ £»' 
tymczasem przybliżony rachunek ffA 
kresu jedenastomiesięcznego w r. * go,! 
kazywał 224,526.283 zł., czyli 3l<r
kilometrach po 10.727 zł. z kilomel11̂ #  
rac okresy jedenastomiesięczne za gg p1’ 
całych lat, otrzymujemy na rok 1 t f  
11.157 zł. z kilometra, na rok !>
11.702 zł., co oznacza przeciętny '^ j j
r. 1885 po 645 zł. na kilometrze, c
prc. Gdy przypatrzymy się os o b ą 0 . )
kategoryom sieci austro - w ęgierskim i#
tak zwanym kolejom wspólnym
wyłącznie węgiersaim i kolejom
austryackim, ów ubytek ogólny Przel* „ . j  _ • _ i _ j. . i. • * i _ Ił a T*

W
się w podziale takim jako suma b a rd ^ r 
żnych ilości; a mianowicie p rzyp a l „tu ­
leje wspólne ubytek tylko "l*9'pr°9e 
(285 zł. na kilometrze), na w ęgiers^g p# 
pada nawet podwyższenie dochodu o $  
(194 zł. na kilometrze), na austryaC ’' 
ubytek 8*1-procentowy (934 złr- 11 
metrze). _ uje)'!'

Szczególniej także na kolejach 6

Akt trzeci wprowadza nas do sali trono­
wej. Pierwszą scenę wypełniają chóry, podzie­
lono na grupy Litwinów, rycerzy polskich i 
dziewic. Styl ich przeważnie liomofoniczny. Nie 
robimy wprawdzie kompozytorowi zarzutu, uie- 
mniej joclnak pragnęlibyśmy słyszeć w chórach 
więcej polifonicznego traktowania. Zwłaszcza tam 
gdzie ono wkraczają w akcyę, słusznie by się 
może należało indywidualizować pojedyncze nawet 
partye głosów. Wracamy się tu przedewszyst- 
kiem myślą do finału pierwszego aktu, w któ­
rym sytuacya sceniczna nie mało po temu na­
darza sposobności. Z tom wszystkiem chóry w 
operze Jareckiego pisane są nadzwyczaj wdzię­
cznie, łatwo i brzmią doskonale. To też i po­
czątkowy chór w akcie trzecim wyborne robi 
wrażenie. Śpiewowi Litwinów towarzyszy wielce 
oryginalny motyw fletów i nadaje całemu ustę­
powi cechę dziwnie odrębną. Wchodzi królowa. 
Wojewodajistarosta oznajmiają przybyciajposelstwa 
od księcia Litwy i wprowadzają Jagiełłę, ukrywa­
jącego się w tej chwili pod mianem brata swe­
go, Witolda. Wejście Jagiełły zapowiada w or­
kiestrze melodya, którą poznaliśmy w introdukcji 
pierwszego aktu. Przedłużona i przeprowadzona 
konsekwentnie towarzyszy ona tutaj całemu opo­
wiadaniu i oświadczynom Jagiełły. Opowiadanie 
to jest muzykalnie bardzo pięknem a melodya 
jego wdzięczną i nową. Pod względom wokal­
nym dałby się tu jednak zrobić zarzut kompo­
zytorowi, iż za mało zważał na niezbędne dla 
śpiewaka, chwile odpoczynku. W 68 bowiem tak­
tach tego opowiadania znajduje się jedna tylkojca- 
łotaktowa pauza. Cierpi na tem poniekąd i wy­
razistość dykeyi, zwłaszcza, iż zdecydowany rytm 
tego ustępu me zezwala na ritarclanda i fer­
maty. Królowa wysłuchawszy z niechęcią oświad­
czyn Jagiełły, odmawia mu stanowczo swej rę­
ki, nadto dotknięta jego śmiałemi słowy, zabie­
ra się do wyjścia z sali. Wtem wpada Wilhelm 
a za nim z dobytym orężem krzyżacy. Scena ta 
jest nie tylko muzykalnie ale i scenicznie nad­
zwyczaj efektowną. Umiał ją też kompozytor do­
skonale wyzyskać, stopniując siłę mas orkie- 
stralnycli i chóralnych w miarę gwałtowności 
sytnacyi. Wilhelm ciska Jagielle rękawicę, ten

skich rok ubiegły nie był pomyślmy\|IsjeP';; 
się, że z wyjątkiem jedynej koleją1 yfl'
Arcyksięeia Albrechta, która nie,
wyżkę w porównaniu z rokiem poprZ^cii(>. 
wykaże, wszystkie inne będa iniały z.n wJ'  -- - - - - 41 - ° _V"ubytek. Wedle takiegoż, ja k  p ow y że j 
chunku, przypadłaby na za w ia d o w a n ą  fw  
państwo n a  rachunek w ła ś c ic ie l i  kolej p
nia Arcyksięeia Albrechta pouwj*»-■ « 
procentowa (323 zł. na kilometrze), a>t pr 
na odnogę jej, za jaką uważać
lej z Doliny do Wygody, którą równi^Jj]* 

linistruje na rachunek w ła ^  $stwo administruje na i»cuuuc» 
przypada ubytek, i to tak wielki, 1 ^  
łej Austryi przewyższają pod tym *_Anę$0.
o drobnostkę tylko jedna kolej _ gję
ska, a między galicyjskiem i należy po*. 
smutne pierwszeństwo. Ubytek jej pif 
20T prc. (403 zł. na kilometrze). ’ p /
następuje linia Krakowsko-Lwowska t k
imienia Arcyksięeia Karola Ludwik* ̂  w 
bytkiem 19’9-procentowym (4465 **■ ^   ̂
lometrze); dalej idzie kolej ze 
Czerniowiec (bez dalszego ciąg'1) jj#,' 
tkiem 17-5-procentowym (1781 zł. , 
potem kolej Brzemysko-Łupko 4 ska t ^  
linią węgierską) z ubytkiem 
wym (495 zł. na kim.), linie D 
Brodzka i Podwołoczyska imienia A1 ̂  j)Ć 
cia Karola Ludwika z ubytkiem \ ]ii>'
centowym (861 zł. na kim.); nakoń1 j|ti® 
Jarosławsko-Sokalska tejże kolei z u 
8'1-procentowym (103 zł. na kim*)- U,, 
nek galicyjskich koleji skarbowy0̂ # ' )  
Tarnowsko - Leluehowskiej, Naddn1 ̂  
skiej i Podkarpackiej z odnogami) .piG 
prowadzony osobno, lecz kumjOaG |Cj#,, 
wszystkiomi innemi w państwie  ̂ r  
skarbowemi; te zaś wykazują uby
procentowy (313 zł. na kim.).WOmiy ł» J \ *■ ̂  iłjłu .y. . j-j j|'

Koleje imienia Arcyksięeia j
dwika i Przemysko - Łupkowska P 
nam przybliżone obrachunki swe z P,, 
już roku 1885, wedle których st°sl‘ jggt̂ i 
wyższe zmieniają się nieco, ale , 
więcej na niekorzyść, niż na korzy®1
bowiem wypada na linię Krakowy * -UWni.All vy Jt ŜChlllU JAtli IJ1A1V AŁim«»v • i IM- ]
ska ubytek 21-2-procentowy (4791 . w.
.iilom.); na linie Lwowsko - Brodzk? w  
wołoczyską ubytek 12'4-procentowR^ Sl , 
na kim.), a o drobnostkę ‘ 1
sunek na linii Jarosławsko - SoknD^y (L,
która przypada ubytek 7-7-proceiil°^y f 
zł. na kim ) Lepszy też jest, f i ,
wnież o niewiele, stosunek na ^  * 
mysko-Łupkowskiej; ubytek czyn1 ^
pret. (451 zł. na kilometrze). ga

Nie całkiem tedy niesłuszne 
akcyonaryuszy kolei imienia Rul oii 
ka, że dochody- jej nie wystare*4 p.J
centowanie kapitałów i a m o rty za c ji 
my jednak zapewnić, że Vn&%o^Uł. 
obawa, iżby nawet fundusz reZ°i
ruszyć wypadło. Co najwięcej, trZ% \ f  
użyć procentów tegoż funduszu na
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5
żpL î° r°zumie się już dziś samo przez się, 
]óoę ycmaryusze o superdywidendzie za r. 
tV], aQi marzyć nie mogą. W łaściwie tyle 
.3 ko w tym liście powiedzieć chcieliśmy 
/ jatazem pocieszyć tern, że solamen socios 

wisse malorum.
Józef Glin ki kwicz

* Targ zbożowy. Dnia 27go stycznia

5-tr. Lw ów , Pszenica 6‘15— 7‘30, żyto 51 iwnrjTYłtnJ h r/ nirTino R _
do

Stoch 5.: Jęczmień 4.— 7.— , owies 5.65 — . — ,
l 0 - 0 - 2 5 - 9 . — , wyka — •— 5.50, rzepak 9 do
d0 i " ’ Bianka — .— , koniczyna czerwona 40 
^ka ’ koniezyila biała 42-56, koniczyna szwe-

5 . a rn opol, Pszenica 6 — 7.22, żyto 4'80—, I fT • VJL̂  J- BUV1J,IUUI u ■ łrwrwj — J — — -
i.i„’ jęezmień.4—5 10,owies5.-5'30, groch 6 
 ̂ > wyka 4.85 5, rzepak 8.50— 10., lniai
‘ K • - , riO łifi

do 
lnianka**«! I . UV ZJ ̂  J-ZJÛ/WU- VJ|WV ------------

biaj. ’ koniczyna czerwona 38.— 46, koniczyna 
55. 'r j , koniczyna szwedzka — . - .
■' N 1(1 w o ło c z y  sita, Pszenica 6.— 7.58,-■ ''łŁłł^lOUl&ySlia, 1 SICIUM U.---

g g. 4'7.5- 5.55, jęczmień 4.— 5.65, owies 5 doa.f)h ------ » J X,---------  —
Palf ’ £roch 5.— 8.75, wyka 4.50— 5.25, rze- 
\v0ll — , lnianka — . —, koniczyna czer-
H& 00 — 52. koniczyna biała — , koniczy- 
H 8zv ed!5ka

5-2q J a r o s ła w , pszenica 6.25— 7.45, żyto 
gto„,'jk75, jęczmień 4.50— 6, owies 5.— 5.40, 
40 jl.~~~9.25, wyka 5.15— 5.45. rzepak 10.20, 
W0n »-80, lnianka 8.50— 9.50. koniczyna czer- 
tły ^0—51, koniczyna biała 45— 58, koni- 

łIla szwedzka — .
L zcrn lo w e e , pszenica 6.75— 7.50, żyto 

®r0cl" — , jęczmień4.20-6, owies 4.45— 4.80,
lOfle — , wyka — .— , rzepak — .—  do
5]' ?> lnianka — .— koniczyna czerwona 40 do 

’ 0ldczjna biała — , koniczyna szwedzka —. 
Wszystko za 100 kilo netto, bez worka. 

Kotu,- ^kmiel za 56 kilo loco Lwów, zł. 5 — 12 
lnalnie.

>1 , Okowita za 1000 litr pret. loco Lwów 
' G.20— • 2.50.

^ sP°sobienie w handlu spokojne, tylko 
ta '\ Pszenica w towarze gotowym i na termi- 
^  'oseune poszukiwana.

OSTATIIA POCZTA
i ~ o t) ’ v“ **   ■/ ’ ------------ - x

pk,> aJ przed południem ogólnych posłu-*vI1 T-ł ,  . 1 •_____ V AK „ .........V. „
Nl a j j . P a n  raczył udzielać przed-

J|Jaó * --------- -O J— i ----
przedtem przyjmował Monarcha na 

°św:SZej audyencyi pana Ministra wyznań i 
eoenia, dr. Gautseha. 

odbyi dnia o godzinie 6 wieczorem
1‘a,^ s>ę o b i a d  w apartamentach Najj. 

c Da który otrzymało zaproszenie dwa- 
kilka osób.

dost l f Wnocześnie dany był obiad u Naj- 
°lrzy e s a r z e w i c z o w s t w a , na który 

zaproszenie wielu dygnitarzy 
i Dych, dworskich i wojskowych, 

^edwezorai przybył do Wiednia i 
dtyjk^kał w zamku cesarskim książę L u - 
1‘ajjj L a w a r s k i , brat najstarszy Najj.

eyj) ^°womianowany namiestnik Dalma- 
sWij„ berał C o r n a r o ,  udał się już na 

1 Posadę do Zadam, 
ha j, l|tro, po dłuższej przerwie, zbiera się 
V * * 0 R a d a  p a ń s t w a .  Z Wiednia do-ę̂ Zg, ; . ------ *■ r —  - .......  -  -  -----

*0110’ . PrzJ pierwszem czytaniu posta- 
So po^° na porządku dziennym jutrzejszo- 
bistą Sledzenia projektu ustawy o zmianie 

z dnia 20 czerwca 1872, w sprawie 
H o P ^ a  nauki religii w publicznych 

ludowych i średnich , oraz seini- 
.Dauczycielskich, zabierze głos dla 

. hienia i poparcia projektu pan Mini- 
^ n u ń ,  dr Gautsch.lir —*•<** J Ul. U im  IOLJJI.

e<̂ uS dzienników wiedeńskich, po- 
Rhtfi' T .yjbór JE. dr. S m o l k i  na prozy-T * ̂  DAG. Ul. kJ Ul u J a i lici

V  deputowanych , jest zapewuio- 
Pie • r° Wn,eż hr. C I a m - M a r t i n i t z a, 

IrL* wszego, a p. C h 1 u m e c k i e g o , na
~    -i — i _

Stf,
^  w' ceprezy d en ta.
tilf.K, część )irzewódców rożnych.n0llri. ezęac jirawwuuww iu/m;v..

u* Pr7 jW Pariainentarnych znajdowała się 
mi by °dwczoraj w Wiedniu. Pojedyncze 
r zpośfr iWi°y ' lewicy zbiorą się dopiero 
<by ‘ ec‘nio przed pełnein posiedzeniom

S  z 1? str°ny „zasługującej na uwagę“ pi- 
.bicli , i e.y z tu do Fol. G o r r że w osta-do Fol. "Gorr., że w osta-

granicznych. Wywiązał się on tym sposo­
bem z długu, zaciągniętego wobec p. Tiszy. 
Przed piętnastu laty, w czasie niemiecko- 
francuskiej wojny, obecny prezes gabinetu 
zasiadał jako przewódca opozycyi na lewem 
centrum , a hr. Andrassy zajmował fotel 
prezesa gabinetu. Przewódca opozycyi uznał 
wówczas za potrzebne zapytanie rządu, ja ­
kie zajmuje stanowisko wobec  niemiecko 
francuskiego zatargu. Nim jednak wniósł od­
nośną interpelacyę , zawiadomił o niej hr. 
Andrassego, który udał się bezzwłocznie do 
Wiednia, celem ułożenia z hr. Beustem od ­
powiedzi. Dopiero po powrocie hr. Andras­
sego z W iednia, p. Tisza wystąpił z inter- 
pelacyą. ___________

ill W i S ?  bieżącego tygodnia przybędą 
U d (1 a | 1 W ę g i e r s c y  m i n i s t r o w i e
iu0(ly. ftrL, X r o k o w a ń  n a d  s p r a w ą- ' * !  V°^°4y, n ? r o k o w a ł .
J\Por07,, ■■y ,S1? powiodło osiągnąć zupeł- 
,j’:i , rza,]11116111'.6 w kwestyi bankowej i cło- 
CfiĴ ejm"n ^/|§l®rsl{i wniósłby bezzwłocznier.: «eim77   , ,
.-Hi ji V °duośne projekty ustaw, z kou- 

Se.syi mogłyby być wysłano depu- 
Suikolarne dla ustanowienia kwot

/j okazy i wniesionej w węgierskiej 
Panów i n t e r p e l a c y i  hr.  A n a r aOb,60' któro -  •

Z N i s z  u telegrafują pod dniem 25 
b. m. do Presse: Prezes gabinetu serbskie­
go G a r a s z a n i n ,  który przybył tutaj dzi­
siejszej nocy, odbył bezzwłocznie dwugo­
dzinna konferencyę z królem Milanem Po­
nieważ W. Porta oświadczyła dzisiaj urzę- 
downie, że przyjmuje Bukaieszt, jako miej­
sce rokowań pokojowych, powołano do Ni- 
szu p. Mijatovica, który, jak wiadomo, bę­
dzie uczestniczył w rokowaniach, jako przed­
stawiciel Serbii. Mijatovic prawdopodobnie 
już w środę (t. j. dzisiaj) uda się na miej­
sce przeznaczenia. W idoki zawarcia pokoju 
sa w każdym razie jak najpomyślniejsze.

W I z b i e  f r a n c u s k i e j  był na o- 
statniem posiedzeniu na porządku dziennym 
wniosek, dawno już zapowiadany, ażeby 'do 
kontraktów zawieranych przez państwo o 
dostawy, przyjęte zostało postanowienie 
wzbraniające używania robotników zagra­
nicznych. Izba uchwaliła wniosek ten odro­
czyć. Deputowany departamentu Nord De- 
borly, zwracał uwagę, że postanowienie te­
go rodzaju narzuca trudne kwestye ekono­
miczne i wywołać może represję zagrani­
cy. Izba odroczyła posiedzenie "do dnia ju ­
trzejszego.

Dzienniki m inisteryalne zastanawiajac 
się nad sprawą porażki gabinetu w  kwestyi 
amnestyjnej, mniemają, że przy stanowczem 
głosowaniu nad ainnestyą, której żądaja ra­
dykalni, znajdzie się jednak większość" do­
stateczna przeciw amnestyi, a zatem  w du­
chu zaufania dla gabinetu.

Do Polit. Corresp. donoszą z R z y m u ,  
że z powodu nowo zapowiedzianych kilku 
interpelacyj w sprawach zagranicznych, na­
tury drażliwej, przewidywane są niemiłe dla 
rządu i większości dyskusye w parlamencie. 
Mówią między innemi o zamiarze interpe­
lowania ministra spraw zagranicznych o 
ostatni list księcia Bismarcka do papieża. 
Tytuł Sire zamiast zwykle używanego Sciin- 
t te napsnło tu wiele krwi, gdyż w wielu 
kołach przypuszczają, że książę Bismarck 
umyślnie tego wyrazu użył, ażeby W łochom 
dać uczuć, iż uznaje w papieżu władcę cy­
wilnego i ma zamiar zwrócić to panowanie 
ewentualnie przeciw Włochom. Nie braknie 
takich, którzy żądają, ażeby hr. Robilant 
prosił w Berlinie o wyjaśnienia i żeby tak 
działał, by sprawę tę poruszono w parla­
mencie. Interpelacya taka byłaby nie tylko 
bez pożytku dla polityki W łoch, ale wywo­
łały oraz niemiłe zajścia ; namiętność frak- 
cyj nie troszczy się wszakże o to.

i n t e r p e l a c j i  hr.  A n d r a s -  
B Zernen° r  ̂ na innem miejscu podajemy w 

Aim u ^eszczen iu , pisze Poster Lloyd : 
„ assY zawiadomił tak wcześn 

interpelacyi, iż prezes 
°dpo TU8C. czasu porozumieć się w kwe- 

Wiedzi z kierownikiem spraw za-

3 ___^ m u ,
.■^ndrassy zawiadomił tak we 

^ .sw oje j interpelacyi, iż j> rw  J  
; Dllał dość c.7.nsn .1 rv J

Izba przyjęła do wiadom ości w szy­
stkie odpowiedzi.

Wiedeń, 26 stycznia. (Tel pryw) 
Przybył tu wczoraj namiestnik Czech, 
gen. baron K r a u s .

Wiedeń, 27 stycznia. (Tel.pr.) Do­
noszą do tut. dzienników z Madrytu, iź 
głów ny k a s y e r  s t r o n n i c t w a  r e ­
p u b l i k a ń s k i e g o  u m k n ą ł  z c a ­
ł ą  powierzoną mu k a s ą ,  skutkiem 
czego dalsza akcya Zorilli stała sie 
nadzwyczaj utrudnioną. Zorilla miał 
oświadczyć, iż nie rozłączy się ze 
stronnictwem Castellara.

Wiedeń, 27 stycznia. {Tel p r ) 
W edług in form acji tutejszych dzien­
ników, w s z y s t k i e  M o c a r s t w a  
z a a p r o b o w a ł y  zainieyowana przez 
Rossyę obostrzoną notę zb iorow a , 
oraz propozycye Anglii, zmierzająca 
do powstrzymania ewentualnej akcyi 
morskiej ze stiony Grecy i przeciw  
Turcyi. Nota zbiorowa zostanie w rę­
czoną w czasie najbliższym.

Dyplomaci w  Konstantynopolu 
starają się przyspieszyć z a w a r c i e  
p o r o z u m i e n i a  p o m i ę d z y  B u ł -  
g a r y ą  i T u r c y ą  W  ogóle panuje 
przekonanie, ze widoki pokojow e zna­
cznie się polepszyły.

Wiedeń, 27 stycznia. (Tel. p r ) 
Dzienniki tutejsze dowiadują sie że 
na K r e c i e  p a n u j e  z u p e ł n y  s p o ­
kó j ,  i że nie ma m owy o zbrojnym 
ruchu na rzecz połączenia Krety z 
Grecyą.

P e sz t , 27 stycznia. (Tel. pryw.) 
Do Pester Lloyda donoszą z A t e n 
iż austro - węgierska eskadra, która 
pod komendą Spauua miała w ypły­
nąć. z Rjeki (F ium e), otrzym ała roz­
kaz pozostania, i że okręt Radecki, 
na którego pokładzie przebywa na­
czelny komendant, zarzucił kotwice 
w  Pireusie.

Berlin, 27 stycznia. (Tel. pryw.) 
R o k o w a n i a  P r u s  z W a t y k a n e m  
są w  pełnym toku. Pomimo zaprze­
czeń utrzymuje się pogłoska, że p o ­
s e l s t w o  p r u s k i e  p r z y  S t o l i c y  
św. ma być zamienionem w lega-cye 
niemiecką.

Berlin, 27 stycznia. (Tel. pr.)1111, AJ I OIJ ~ f /
D o je d n e g o  z tu te jszych  d zien n ik ów

Wiedeń , 27 stycznia. Politische 
Corresp. don osi: R e s k r y p t  M i n i ­
s t r a  o ś w i a t y  do wszystkich kra- 
j  owy eh w ładz szkolnych, zarządza 
względem gim nazyów i szkół realnych, 
z przyczyn pedagogicznych, ażeby od 
dotychczas praktykowanej klasyfika­
c j i ,  oznaczanej numerami lokacyjne- 
mi w^świadectwach, odstąpiono.

B e sz t, 27go stycznia. W  I z b i e  
d e p u t o w a n y c h  toczyła się w  
dalszym ciągu dyskusya specyalna nad 
budżetem. Następnie odpowiadał T i­
sza na kilka interpelacyj. W sprawie 
drezdeńskiej uroczystości gimnasty­
cznej ośw iadczy ł, iż urządzający dali 
sarni satysfakcyę, dlatego uchylona 
zostaje Wszelka przyczyna, ażeby przed- 
m en podnosić do kwestyi między­
narodowej. W  sprawie zbiorowego py- 

i f i  -C°  §'warai»oyi fila pożyczki 
sei bskiej , ośw iadczył w  końcu goto- 
wosc. Co do uregulowania komunika- 
cyi w ładz z komendą wojskową, w y 
stąpi z niicyatywą zmiany ustawy, aż 
do tej jednak chwili władze w ojsko­
we me m ogą by^ zniewalane do ko­
respondowania w  języku węgierskim

R o s s y a
P w s z y ł a  m y ś l  z aw ar ci a  ko n -  

.l l c D  w/a ochrony prawnych inte- 
n*MW załhieszkałych w  granicach Prus 
Poddanych rossyjskich.
pnno stycznia. (Tel.
pJI-n n / y  D i n a  dłuższy pobyt 
J eho Pawłowic.
„  • >̂llk a re sz t , 27 stycznia. W edług 
w iaiogm łnych d o n i e s i e ń  b u ł g a r -  

' D warunki, pod któremi Porta 
mnie, 1 )cePt()w aó wilie personalną, 
s/n .najłagodniejsze i odno-
raczu'"  ° Wn °̂ ( °̂ podwyższenia ha-

0. r „ ’ 27 stycznia. P o s e ł
b !  w  Konstantynopolu w  rela- 
świn'SiWej ‘ ,0riosb iż wielki wezyr o- 
 „ . . l i32/  mu przedwczoraj, że ’'Qr>°w

 ̂ iaZiw& jest pogłoska o wojowni- 
•1 ■ - ~l- rewo-czej demonstracyT w Atenach,

Iwcyi na Krecie i wysłaniu tizech
hm b,r C0W greckich dla dodania o- 

■ y  rew olu cy i, to P o r t  a w y s t o -
G r e -s o w a ł  a b y  u l t i m a t u m  J °  <J r 1"

c y i  i użyłaby środków przyiwwsowy i
dla zdobycia napowrót ustąpionyon 
prow incyj, a oprócz tego żącWaby 
odszkodowania wojennego, u . 
polecił posłow i odpowiedzieć, 1 
nie wie o wzmiankowanych p °g ł°s 1 ■
Co się zaś tyczy dalszych uwag 
kiego wezyra, to nie jest rzeczą - 
lyanisa, w skazyw ać Porcie, jaką 
kierow ać polityką. Delyanis prawe p 
dobnie w czoraj odpowiedział na ,os 
nia note zbiorowa, a to podobnie, j*

o o _ _ . •//
na telegram Salisburyego.

Ateny, 27 stycznia. Poselstwo 
greckie w  Londynie otrzymało Pole'  
cenie zaprzeczenia doniesieniom Lime- 
sa, uwłaczającem u dobrej sławie wojsk 
f/renkich w  ra»in wmnv Grecya tlzia-greckich. W  razie wojny Grecya 
lać będzie, ściśle według prawa wo

jennego i rozporządzać karnemi siła­
mi zbrojnemi.

Ateny, 27 stycznia. Delyanis 
w ręczył dzisiaj przedstawicielom  M o­
carstw o d m o w n ą  o d p o w i e d ź  na  
o s t a t n i ą  n o t ę  z b i o r o w ą .

Sofia. 27 stycznia. (Tel. pryw.) 
Wszystkie w o j s k a  b u ł g a r s k i e  
s k o n c e n t r o w a n e  n a  g r a n i c y  
t u r e c k i e j ,  zostały już zupełnie roz­
puszczone, a równocześnie rozwiązane 
komendy w obwodach tirnawskim i 
sermealskim.

Konstantynopol,27 stycz. (T. p.) 
Z n i e s i o n o  k w a r a n t a n ę  od stro­
ny Tryestu i Weneoyi.

Paryż, 27 stycznia. (Tel. pryw.) 
Większa część tutejszych dzienników 
wyraża niezadowolenie z powodu 
propozycyj Anglii w sprawie Grecy i.

Rzym, 27 stycznia. (Tel. pryw.) 
W kołach tutejszych przewidują u- 
s t ą p i e n i e  g a b i n e t u  D e l y a n i s a  
i przypuszczają, że taka ewentualność 
spowodowałaby załatwienie o b e c n e ­
g o  p r z e s i l e n i a  g r e c k i e g o .

Madryt, 27 stycznia. Sąd w o­
jenny s k a z a ł  k s i ę c i a  S e w i l l i  
na ośmioletnie więzienie i wykreśle­
nie z listy wojskowej.

Londyn, 27 stycznia. Biuro 
Reutera donosi z A t e n ,  iż Gladstone, 
odpowiadając na odwołanie się Ateń- 
czyków, w którem zw raca ją " uwagę 
na zarządzone środki, i wyrażają na­
dzieję, iż znajdą w  Gladstonie wspa­
niałomyślnego obrońcę, wyraża żywą 
nadzieję , że Grecya namyśli się p o­
ważnie, zanim zechce w ejść w  zatarg 
z dobrze rozważonemi radami M o­
carstw.

Dnia w czorajszego zawiadomił 
Izbę gmin Hicks-Beach, iż rząd wnie­
sie we czwartek projekt ustawy, ma­
jącej na celu stłumienie ligi narodo­
wej i innych niebezpiecznych stowa­
rzyszeń Irlandyi. Rząd dom agać się 
będzie nagłości traktowania, a nastę­
pnie wniesie projekt ustawy agraryj- 
n e j, w  celu rozszerzenia ustawy 
o zakupywaniu irlandzkich dóbr dzier­
żawionych. Stronnictwo konserwaty­
wne przyjęło tę zapowiedź oklaskami, 
Parnelliści zaś objawami w esołości.

Londyn, 27 stycznia. W  I z b i e  
g m i n  Chamberlain zapytywał, czy 
prawdą jest, że reprezentant angielski 
w  Atenach oświadczył, iż rząd w. B ry­
tanii gotów  jest do wysłania floty na 
w ody greckie, a to celem niedopu­
szczenia akcyi floty greckiej przeciw 
Turcyi. Bourke odpowiedział, iż rzad 
nie udzielił wcale podobnych instruk- 
cyj. Chamberlain zapytywał dalej, 
czy poseł angielski w Atenach przed 
doręczeniem noty zbiorowej nie dał 
w  ten lub ów sposób do poznania, 
że w. Brytania zamierza postąpić w  
duchu powyższym. Bourke zażądał, 
aby zgłoszono pierwej interpelacyę.

W śród dalszych obrad adreso­
w ych, dep. Collings w niósł poprawkę 
wypowiadającą ubolewanie, iż w ło ­
ścianom nie przyznano żadnych u ła­
twień w kierunku nabywania mniej­
szych dzierżaw. Przeciw  tej poprawce 
w ystąpił Champlin i uważa ją  jako 
wotum nieufności. Gladstone popierał 
poprawkę i wyraził nadzieję, że zo­
stanie przyjętą. I z b a  329 gł. prze­
ciw  250 głosom  p r z y j ę ł a  p o m i e ­
c i o n ą  p o p r a w k ę ,  s k u t k i e m  cze- 
g o  r z ą d  p o n i ó s ł  p o r a ż k ę .  Hicks- 
Beacli uznając doniosłość tego wotum, 
w niósł o odroczenie Izby do czw ar­
tku. Izba uchwaliła odroczenie. Par- 
neliści głosow ali z większością Har- 
tington, Goscken i inni posłow ie libe­
ralni z mniejszością.

Londyn, 27 stycznia. Mornina— 
Post dowiaduje się,  iż g a b i n e t  Sa-  

i s b u r y  e g o  ustąpi już w czasie 
najbliższym.

W edług Daily News, lord Salis- 
m y  odstąpi od myśli rozwiązania 

parlamentu.

m Krechowieckl.



Od e k s p e d y c y i .

Do dzisiejszego numeru 
cza Księgarnia Polska we Lwowie — 
spekt taniego wydania dzieł Auatna 
kiew icza.____________________

h j j m k s ł j l m ® .

pro-
Mic-

U m n óstw a o s ó b  gardło i o- 
skrzele są bardzo wrażliwe na zmiany 
temperatury. Zalecamy im zatem kap­
sułki Gruyofa łatwe do strawienia przez 
najdelikatniejsze żołądki. Kilka dui u- 
żyeia wystarcza, aby katar i zapalenie 
oskrzeli znikło zupełnie i aby apetyt 
powrócił.

Dla zapewnienia się prawdziwości 
należy zbadać etykietę i zwrócić uwagę, 
czy podpis Guyot w trzech kolorach 
znajduje się na takowej, jak również 
czy adres 19, rue Jacob jest dokładnie 
oznaczony.

“CZEKOLADA IASS0FA
w  P A R Y Ż U .

Czekolada z tej fabryki zaleca się przez wy­
bornego gatunku materyały do wyrobu jej użyte, 
a mianowicie najprzedniejszy gatunek Kakao i naj­
czystszy cu k ier, przez staranne tarcie Kakao i  wy­
kwintny zapach Otrzymała na wystawach pierwsze 
nagrody, zalecana przez najsławniejszych lekarzy 
jako pokarm silnie wzmacniający dla osób wątłych i 
osłabionych, czekolada Masson’a znaną jest i rozpo- 
wszeohuioną w całym świeeie. Najczystsze Kafiao i 
w proszku przedniejsze od wszelkich innych produk- ! 
tów tego rodzaju.

We Lwowie w cukierniach PP : Rotlendera, 
Hausera i Bieniadzkiego, Kosteckiego i w pierwszo- j 
rzędnych handlach towarów korzennych. i

P o  r a z  d r u g i :

Nie ma tego złego coby na
d o b r e  n ie  w y s z ł o

fraszka sceniczna w jednej odsłonie 
Stanisława Obertyńskiego. 

Reżyser p. Apollo Lubicz.

Początek o godzinie 7mej wieczorem.

P rzyjech a li do Lwowa
dnia 27 stycznia 1886 

H o t e l  © e o r g e ‘ a
Pp. J. hr. Taroowski z Byszowa, T. 

hr. Wiśniewski z Krystynopola, P. Jędrze 
jowicz z Zurawiec. P. Werhsleder z Iimin- 
gen.

H otel Francuski
Pp. ks. A. Lubomirski z Mizyńca, B. 

Zatorski z Sanoka S. Łodwiński z Wiednia 
L Lisióski z Rawy. Ks. M. Winnicki z 
Bursztyna.

H otel Angielski
Pp. J. Barański z Łukawicy. T. Żele­

chowski z Korczowa. Ks G. Szaszkiewicz 
z Przemyśla. Ks. J. Proskiewicz zŁopatyna.

P o c i ą g i  Ł r o l e j o w e
od 1 czerwca 1885. 

przychodzą do Lwowa:
podług zegara lwowskiego 

Z Czerniowiec: o godz. 10 min. 5 wieczór 
poi-iąg pospieszny, o godz. 3 min. 50 
rano i o godz. 3 min. 30 po połudiu

1886
W Teatrze hr. Skarbka

W e środę dnia 27  Stycznia

Deputowany z Bombignac
komedya w 3. aktach z francuskiego

H Bison.

pociąg mięszany.
Ti Podwołoczysk : na dworzec Podzamcze 

o godz 10 min. 12 wieczór pociąg po­
spieszny. o godz 2 min. 28 rano i o 
godz. 3 min. 20 po południu pociąg 
mięszany.

Z Krakowa: o godz. 5 min. 36 runo pociąg 
pospieszny, o godz. 9 min. 37 wieczór 
pociąg osobowy, o godz. 11 min. 33 
przed południem pociąg mięszany, o go­
dzinie 7 minut 50 wieczór pociąg mię­
szany lokalny.

Z Podwołoczysk : na dworzec główny lwow­

ski: o godz. 10 min. 26 wieczór pociąg
pospieszny, o godzinie 3 min. 5 w nocy 
i o godzinie 3 min. 50 po południu po­
ciąg mięszany.

Pociąg osooowy: o godz. 4 min. 35 po po­
łudniu ze Stryja, Stanisławowa, Hnsiatyna 
Drohobycza, Borysławia, Chyrowa, i Zwar­
donia.

Pociąg osobowy : o godz. I min. 25 w no­
cy z Husiatyna, Stanisławowa, Stryja, 
Drohobycza, Borysławia, Ghyrowa, Nowe­
go Sącza

Pociąg osobowy: o godz. 8 min. 25 rano 
ze Stryja, Chyrowa, Zagórza Zwardonia.

ó d c lm d z ą  ®e I/wowa* :
Do Podwołoczysk : z dworca Podzamcze . 

o godz 6 min. 7 rano pociąg pospieszny 
o godz. 1 min. 9 po południu pociąg 
mięszany, o godz. 10 min. 56 wieczór 
pociąg mięszany,

Do Krakowa : o godz. 10 min. 46 wieczór 
pociąg pospieszny, o godz. 4 min. 5 
rano pociąg osobowy, o godz. 4 min. 50 
po południu pociąg mięszany i o godz, 
8 rano pociąg mięszany lokalny.

Do Podwołoczysk z głównego, dworca:
godz. 5 min. 56 rano pociąg pospiesz­
ny, o godz. 11 min. 35 po południu po­
ciąg mięszany o godz 10 min. 27 wieczór 
pociąg mięszany.

Telegrafowany kurs wiedeński,
Wiedeń, 26 stycznia 1886, godzina 1 

min. 50. Alp. Tow. góra. 32'— Węg. akcyi 
kredyt. 804'50, Akeye anglo-au3tr. 116*80, A- 
keye banku Union 79'25, Akeye kolei Karola 
Ludwika 219'90, Akeye kolei północnej 229*75, 
Akeye kolei południowej ! 32 25, Akeye kolei 
Alfóld 186'— , Akeye kolei Elżbiety 265'50, 
Akcje kolei Lwowsko - Ozerniowieckiej 225 25, 
Akeye kolei węg. północno-wschodniej 174'75, 
Wiedeńskie losy 124*40, Akeye kolei Rudolfa 
— *— , Akeye kolei Albrechta — •— , Węgier­
skie obligacyie państw, w złocie 82 , Galicyj­
skie obligacye lndemnizacyjne 104*25, Losy re

gulacyi Cisy 123-25, Losy tureckie 
gierska renta 101 42, Akeye związkowe?0 
ku ]0S'5O, Akeye banku obrotowego 
Akeye kolei państwowej — -— , Rubel P 
wy 1*24*— , Węgierskie losy 117 50, 
niemiecka — * —. Usposobienie pomyślne-

Wiedeń, 26 stycznia 18861, S0' 
minut 35. Akeye kredytowe 298'40 

j Austr. -  
s Ludwika

Hr
b3»'

ipief0'

i

-■— , Unionbank — *— , Kolej 
? 9*90,

ob
R*-n

  --------- , Południowa — c(i- 1 fljUj papierowa 84'22, Galie, listy zastawne |u 
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne 
Galicyjsk. bank rustykalny — ■— , Losy 1 y 
1883 — — , Napoleondor lc/02., Rubel 
pierowy — •— , Usposobienie.

W ie d e ń , 27 stycznia 1886 r., ?' ^  
10 min. 30 Akeye kredytowe 297'70,
Austr. 115.30 Unionbauk 79 60 Kolej 
Ludwika 219 60, Południowa 182*30, 
papierowa — , Galie, listy zastawne 
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne 
6°/0 listy zastawne banku krajowego 
4bu %  pożyczka krajowa z 1883 roku 
Napoleondor 10-02. Rubel papierów 
Usposobienie słabe.

Telegramy zbożowe z dnia

90 "  
, 1'**

cznia, W i e d e ń :  
— •— , do -

i 6 &

Pszenica za 100 <
—, zł., żyto — '— do ,y

jęczmień — ■— , do — •— , zł., kukurudz» ^  
do — •—, zł., owies —• — . do —'— ■ °'c°^ 
per 10.000 litr procent 25' - do ('5'5P 
B u p a p e s z t :  Pszenica 100 kilogr. n» 
snę 7*91 do 7.92 zł., rzepak (sierpień"^ ^  
sień — ' , do — , zł. B e r l i n :
żółta (kwiecień maj) 151*— , do —
— -— m., spirytus 37‘ 75 rzepakowy olej 1
m., Szczecin: Pszenica — •— , rzepik ■"
P a r y ż :  mąki 159 kilogr. 53*75,
rzepakowy — ■ —, fr spirytus — •—, 
cław ; Pszenica — - - ,  żyto — *— , owie® ^ 
spirytus — —, kukurudza — ■— Koloni® - 
nica — • - .

oio

Cennik lwowskiej Izby handlowej I przemysłowej.
Lwów dnia 26 stycznia 1886.

1 .  AUoye za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k. 
Kol. lwow.-ezer.-jas. po 200 zł. wa. 
Banku hip. galie. po 200 zł. w. a.
Banku kred. gal. po 2(J0 zł. w. a.

H, L i s t .  K a s t . za 100 zł. 
Tow. kredyt, galie. 5 pro. w. a.

„ 4 Prc- w. a, 
n n , 5  prc. okresowe 

Tow. kred. gal. 4 pr. wa.los 41L'2 1. 
Banku kraj. 4>/* pr. w. a. los. 511. 
Banku hip. galie. 6 pr. w. a.

„  w „ 5 pr. w. a.
» V 6 pr. w. a. wy­

losowane z 10 pr. pre uią . .
L isty dłużne g. Z . kr. wł. (dawniej 

6 pre.) 3 pr. w. a. w likwidacyi 
L isty dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej 

5 pr.) 2 llt  pr. w. a. w likwidacyi 
41/* prc. kraj. listy zastawne 

3 .  L isty  <lliiźno za 100 zł. 
Ogóln roi. kred. Zakład dla Gal. 

i Buków. 6 pr. los. w 15 lat.
4. O b i Igi za 100 zł. 

Indemniz. galie. 5 pre. ni k 
Oblig. Komunalne gai. Zakł. kred. 

włośeiaósk. (daw. 6 pr.) 3pr. wa. 
Obligi komunalne Banku krajo­

wego 5 pr. w. a. I  emisyi . .
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. wa. 
Pożyczki kr zr. 1883 p o4 l/» pr. wa. 
5 . L o s y  miasta Krakowa . .

n „ Stanisławowa 
<4- M on ety

Dukat h o le n d e r s k i ......................
Dukat cesarsk i.................................
Napoleondor . . . . . . .
P ó łim p e ry a ł......................................
Rubel rossyjski srebrny . . .

papierowy . .
100 marek niemieckich . . . .
Srebro ........................................
Kupony w s r e b r z e ......................

płacą żądają
walutą austr.

złr. et. złr. ct
alS 75 
224 — 
274 — 
220 —

222 —  
227 — 
278 — 
225 —

100 — 
91 25 

100 —  
S8 — 
91 75 

102 20 
97 10

101 —
92 25 

101 — 
89 — 
92 75 

103 20 
98 10

99 10 1(0  10

— 55 -

---- 51 -

103 60 104 75

97 -  
102 75 
90 75 
17 —  
25 50

98 —  
104 —  

91 75 
19 — 
27 50

5 82 
5 85 
9 94 

10 30 
1 54 
1 223/, 

61 20

5 92 
5 95 

10 04 
10 40 

1 64 
1 24»/„ 
62 20

-------- ---

Kurs giełdy wiedeńskiej.
z dnia 23 stycznia 188-5.

1 .  D ł u g  p a ń s t w a .  płacą żądają
Jednolity dług państwa w banknot.

maj-listop a d ...........................■ . . 84.05 84.20
lu ty -U erp ień ............................................  84.05 84.26

Jednolity dług państwa w srebrze, 
styczeń-lipiee 84.25 84.40
kwiecień p aździern ik ............................ 84.25 84.45

Losy z roku 1854 po 250 zł. m. k. 4 pr. 128.—  128.75
„ „ 1860 po 500 zł. w. a. 5 pr. 140.40 140.80

.  1860 po 100 złr. 5 pre. 141.25 141.75

.  1864 po 100 złr. . . • . 170 — 170.-50
„ „ 1864 po 50 złr......................  169.25 169,75

Renty Com. po 42 lir. austr. . . . 48.— — .—
Listy zastaw, domen, państw, po 120

złr. 5 prc....................................................  158.50 159.—-
Renta papierowa 5 prc. z r. 1881 . . 101.30 101.4-5 
Austr. renta zł. wolna od podat. 4pre 112.20 112.50

3. O b lig a c y e  indemn. 5 pre. (za 100 zł. m. k.)
C z e c h .......................................   107.50 —.—
B u k o w in y ..................................................  103.—  104.—
G a l i c y i ....................................................... 104.—  ~ . -
Niższej A u s t r y i ........................................... 1(17.50 108.50
S ied m iogrod u ............................................  103.75 104.25
W ę g i e r ...................................................... • 104,—  104.50

S. A k e y e .

Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 113.50 113 — 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. . . 229.—  229.50 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 545.—  550.—
Gal. banku hip. po 200 z ł.......................— .—  —
Gal. bank. d. han i prz. a 200zł. wpł. 4opr. —■.—  — .— 
Gal. zakł. kred. ziemsk. a 200 zł. . . — ,—  — .— 
Bank dla krajów koronnych a 300 zł.

wpł. 50 pr.........................................— .—  — .—
Banku austro-węgieisk. a 600 zł. . . 87t.—  873.— 
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . — .—  — .— 
Aust. Tow. żeglugi par. dnn. po 500zł. m. 476.—  479.— 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. m. 243.25 243.75 
Kol. Preszow-Tarn. (w. a.) a 200 zł. . — .—  — .— 
Północna kolej po 1000 zł. m. k. . . 2292 2297
Kol. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. . 220.25 220.50 
Lwow.-Czern. kolei po 200 zł. wa. war. 22 j.—  225.50

płacą żądają 
266.50Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. m. k. 266.

Połud. kol. państw, po 200 zł. w. a. 133.</v jl.w . i., 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 174.25 174.75

4. Listy asastsawa.e losowane.
Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla 

Galicyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. . — .—  — .—
Powsz. austr. zak, kr. ziem 4 l/a pr. w

złocie w 50 1................................   . . 100.75 101.2.5
„ „ „ premiowe po 3 pre. 98.75 99.25

Gal. zak. kr. ziem Krak. los w 181.6 pr. 99.—  100.— 
„ „ „ „ w 20 I. 7 pr. 101.—  —  .—
„ „ „ „ w 36 1. 5‘ /» pr. 99.25 99.75

Gal. Tow. kred. w. a. po 4 prc. . . 91.—  91.50
„ „ „ „ po 5 prc. . 100.25 100.75
n „ „ po 5 prc. w

37 latach z w r o t n e ............................ 100.25 100.75
Banku krajów. 40apr. wa. los w 511/,  1. 92.—  92.50 
Obligi komunalne Banku krajowego 

5 proc. w. a. I  emisyi . . . . 97.— 98.—
Gal. banku hip. po 6 pre........................  102.50 ------- -
Gal. Zakł. kred. włośe. po 6 prc. . . — .— ----------
Banku anstro-węgiersk. po 5 prc. . . 102.40 102.70
W ęg. Tow. ziem. akc. po 5*/2 pre. . — .— — .—

„ Zakł. kr. ziems. po 51/, pre. . 103.25 104.10

5 . Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)
Kol. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a. 100.50 100.75 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. es, 

a 300 zł. 5 prc. w srebrze . . . 99.80 100.30
Kol. pół. po 100 z ł m. k........... 105.80 108.40

„ „ po 100 zł. w. a..........101.50 — .—
Kol. gal. Kar Lud. emisya z r. 1881

po 41/* prc.................................................
dtto. dtto. (Jarosław-Sokal) . .

Kol. Lwow.-Czer.-Jass. III. emis. a 300 
zł. 4 prc. w srebrze z r. 1884 . . 82.—

z r. 1884 . . 89.25
z r. 1888 . . — .—  — .—
z r. 1872 , . — .—  — .—

W ęg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w. a. 100.— . 100-25

© . L o s y .
Inst. kr. dla han i pr. po 100 zł. w. a. 17 \—  177.40
Olarego po 40 zł. m. k.............................  41.50 42.—
Tow. źegl. par. na Dunaju po 100 zł. m. k. 115.— 115.50 
Kegleyicha po 10 zł. m. k......................  19.75 20.25

100.30 100.80 
99.50 99.70

82.50
89.75

Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a.
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. .
Pożyczka miasta Budy do 40 zł. w. a.
Palfiego po 40 zł. m. k. . . -
Czerwon. krzyża austr Tow. po lo  zł.

„ „ węgiersk. „ po 5 zł.
Fimdacya szpitala Arcyks. Rudolfa

po 10 zł. w- a....................................• -
Salina po 40 zł, m. k. . . . •
St. Genois po 40 z ł ni. k . . : •
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. w a.)
P oi. Tryestu po 100 zł. m. k. . . •

„ „ po 50 zł. w. a.
Waldsteina po 20 zł. m. k.....................
Windischgratzą po 20 zł. m. k.

7 .  W eksle (na 3 miesiące)
Augsburg na 100 zł. w. p. n. . . -  
Berlin za 100 mark w p. u. . .
Frankfurt za 100 mark w. p. n. . . —■ -'■j
Hamburg za 100 mark w. p. u. . 126-;s
Londyn za 10 ft. szt . . . . . .  126 40 Oj,I®
Paryż za 100 fr................................................50.1°

K u rs złota.
Dukat cesarski men............................5.93.—

„ pełnej w a g i ...................... .....  5.91.—'
K o r o n a ..................................................— .— .—
20-frankówka . . . . . . . .  10.01.- "
Rossyjski i m p e r y a ł ........................ 10.31 —
Talar z w ią z k o w y ............................— .— .—
Srebro  ............................— .— .—

tO.1

Z  lwowskiej Izby handlowej i przemysł®
Telegrafowany kurs wiedeński 
dnia 26 stycznia 1886.

Jednolity dług państwa w banknotach 
„ „ „ w  srebrze . .

Renta w złocie .......................................
5 prc. austr. renta marcowa . . . .  
Akeye bąnku wiedeńskiego . . .

„ ,, kredytowego . . . .
Londyn .............................................
Srebro ........................................................
N a p o l e o n d o r ............................................
Dukat cesarski men....................................
100 marek n iem ieck ich ............................

W.

Kuratele.
L. 11598 , . [525 2 - 3 ]

Iwan Smolinieee z Hujcza został u- 
znany marnotrawcą tegoż kuratorem Pa­
wio Daniłów.

Z c. k. sądu powiatowego 
Rawa, 30 grudnia 1885.

L. 9B66 [482 3 - 3 ]
Michał Swyszczuk z Kluczowa małe­

go uznany głupkowatym, kurator Wasyl

C. k. sąd powiatowy 
czeniżyn, 9 listopada 1885.

Licytacye.
L. 8904. (484 2 __3)

C. k. sąd powiatowy w Podhąjcach 
ogłasza, że na zaspokojenie niespłaconej

preteusyi palie, zakładu kr-bytowego ziem­
skiego w Krakowie w kwocie 100 zł. z pu. 
odbędzie się w sądzie tutejszym egzeku­
cyjna sprzedaż realności Jana Husaka pod 
lk. 22 w Dobrowodach położonej, ciała ta 
bularnege nie stanowiąc-j w drodze pu­
blicznej licytacyi w dniach 18 lutego, 29 
marca i 29 kwietnia 1886 każdym razem 

\ o godzinie 10 przed połud. z tein, że na 
pierwszym i drugim terminie realność ta 

Itylko za cenę wywołania 900 zł. lub wyżej,
! na trzecim zaś także niżej takowej, jednak 
; nie niżej jak za 800 zł. najwięcej ofiara- 
f jącemu sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 90 zł.
Resztę warunków licytacyjnych i pro- 

j tokół zastawniczego opisania przejrzeć mo­
żna w tutejszej registraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli ustano - { 
j wiono kuratora w osobie Michała Borow- ■ 

skiego c. k. notaryusza z Podhajec.
Podhajce 21 września 1885.

IL. 7470. (479 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy Myślenicki ogła­

sza, iż w dniach i5 lutego. 15 marca i 12 
kwietnia 1886 o godzinie 10 rano odbędzie 
się w gmachu sądowym przymusowa sprze­
daż : a) realności Iwh. 235 i b) 6/12 części 
realności 1 w h. 236 księgi gruntowej dla 
gminy Głogserowa objętych, spadkobierców 
śp. Jana Pulchnego jako to : Michaia Pul ­
chnego Stanisława Pulchnego, Muryanny 
z Pulchnych Millerowej, Zofii z Pulchnych 
Wnękowej Salomei Pulehnównej i Katarzy­
ny Pólehnównej własnych na rzecz Józefiny 
.Bularzowej o 226 zł. 20 ct wa. z pn.

Cena wywołania pierwszej realności 
wynosi .13876 zł. wa 2-5 ct wa., zaś drugiej 
realności 390 zł. 25 ct. wa.

Wadyum pierwszej realności wynosi 
138 zł wa a drugiej realności 40 zł. wa.

Akt osiacowania, wyciąg hipoteczny i 
resztę warunków przejrzeć można w regi­
straturze sądowej. ;

Myślenice, 16 grudnia 1885.

(48 i 0 j
larca, 2 kwietn> f*e 

- -  -ii'/- t y

L T 993L  .......
W dniach 2 marca, 

maja 1886 każdym razem o 10 g °u gęu*,, 
połuduiem, odbędzie się w tutejszyń0^ ^ ,  
publiczna egzekucyjna sprzedaż re‘u ĵ, „ 
dłużnika Bazylego Śtebleckiego ,
Peczeniżyuie pod lk. 1026 położon0-1’ jjpJ t 
tabularnego nie stanowiącej, na zag a,bf‘e 
nie wywalczonej preteusyi Juty 
w kwocie 42 zł. 92 ct. aw.

Cena szacunkowa wynosi 1^
Zakład 14 zł. .
Przy trzecim terminie zostanie jg>'# 

realność i niżej ceny sz®c ,mana 
sprzedaną.UUfiJigr.  ̂ ' jrj

Protokół zatawniezego v
szacowania, jak również bliższe 
licytacyjne mogą być w tusądowe] 
turze przejrzane".

C. k. sąd powiatowy 
Peczeniżyn, 5 listopada 1885-



Licytacye.
N i

c.
sza,

<  w Krakowie w kwocie 500 zł. z pu., 
eJj&a216 w s4^z’ e tutejszym egzeku- 
Wąj sprzedaz realności Michała Pasła- 
âch ^°jP °d 1- k. 58 rep. 65 w Dobrowo- 

'fiącp- ° Zoneji c ' a â tabularnego niestano- 
^Kch W drodze publicznej licytacyi w 
l8§0 I?  lutego, 31 marca i 29 kwietnia 
tern ' , ażdym razem o godzinie 0 rano z

(486 2— 3)
k sąd powiatowy w Podhajcach 

że na zaspokojenie niespłaconej 
1 galic. Zakładu kredytowego ziem

ofiarującemu sprzedaną zostanie.
Wadyurn wynosi 50 zł.
Resztę warunków licytacyjnych i pro 

tokół zastawniczego opisania przejrzeć mo 
żna w tutejszej registraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli ustano­
wiono kuratora w osobie Michała Boro­
wskiego c. k. notaryusza z Podhajec. 

Podhajce, 17 września 1885.

%
a l j ^  na pierwszym i drugim terminie

L. 4124. (548 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Jordanowie 

podaje do publicznej wiadomości, że celem 
zniesienia współwłasności gospodarstwa
gruntowego w Malejowej pod I. k. 31 p0. 
łożonego wraz z pn., odbędzie się w tu­
tejszym sądzie powiatowym egzekucyjnalub^ *"^ko za cenę wywołania 1000 

^kow WJ .H  na trzecim zaś także niżej I sprzedaż w drodze publicznej licytacyi^ffo-
"61. ;..i_ __ I -------.i___ a__________________________________________ °  .

^ięce jednak nie niżej jak za 920 zł,
,e.eJ ofiarującemu sprzedaną zostanie.i . r ef v u a
WadyurnRe wynosi 100 zł.

HóJ ttesztę warunków licytacyjnych i pro 
Zastawniczego opisania przejrzeć mo- 

tutejszej registraturze.
niewiadomych wierzycieli ustano 

kuratora w osobie Karola Sroko- 
£° z Podhajec.

 ̂ Podhajce, 30 września 1885.

‘ ^ 4 .  "  (524 2 - 3 )
• k. sąd powiatowy w Mościskach 

10 t Za’ że dnia 8 lutego 1886 o godzinie 
odbędzie się w sądzie licytacya 

Ĉaeh Ûarnej realności pod 1. k.
- P°lożonej, Piotra i Maryi Szeląg

fc:  '  j i „ j . __ .: n _ i.i_  z  ,

spodarstwa gruntowego w Malejowej pod 
nr. k. 31 położonego, z V, części roli Re- 
pelowej i budynków się składającego w 
trzech terminach t. j. na dniu 13 lutego, 
13 marca i 13 kwietnia 18"6, każdym ra­
zem o godzinie i0 rano.

Cenę wTywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 580 zł. w. a.

Wadyurn wynosi 58 zł. w. a.
Resztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w tut.-sądowej registraturze.
C. k. sąd powiatowy 

Jordanów, dnia 16 listopada 1885.

•1
we Lwowie położonej, na którym terminie 
realność ta nawet niżej ceny wywołania 
16000 zł. sprzedaną zostanie, że jako wa­
dy u m kwota 800 zł. złożoną być ma, akt 
oszacowania i warunki licytacyjne w regi­
straturze sądowej przejrzeć, lub odpisać 
wolno, nareszcie, że dla nieobecnych wie­
rzycieli, tudzież dla wszystkich tych któ- 
rzyby po wydaniu wyciągu tabularnego to 
jest po dniu 26 lipca 1885, rzeczowe pra­
wa na wspomnianej realności nabyp lub 
którymby uchwały sądowe niniejszej 'spra­
wy egzekucyjnej dotyczące z jakiegobadź 
powodu doręczone byc nie mogły, adwokat 
dr. Rogalski kuratorem a jego zastępca 
adwokat dr. Kr, wczynski j uż p0przeduio 
mianowany został.

Lwów, dnia 5 stycznia 1886.

(541 2— 3)

L. 11262. (576 2 - 3 )
W tut. sądzie odbędzie się o godzinie 

10 rano, w dniach 9 lutego i 12 marca
,*b kroir/ fla zasP°kojenie dłużnej Zakłado- 1886. powyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 
S u - .yt. włościańskiemu w likwidaeyi 9 kwietnia 1886 nawet poniżej'

iso zł. w. a. z pn. z dołożeniem, licytacya realności pod nr.
takowej, 

w Krzywo-

%

L,

>  tym terminie" realność ta zajakąbądż tułach-' nowych położonej, spadkobierców 
«Przedana zostanie. ś. p. Antoniego Andruseyszyn vel Pretulali
^ własnej, na rzecz c. k. uprz. Zakładu kre­

dytowego włościańskiego w likwidaeyi pto 
140 zł. 64 ct. z pn.

Ceua wywołania 450 zł.
Wadyurn 45 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus 
registraturze. _

Dla niewiadomych wierzycieli i dla

S i szacunkowa i wywołania wy- 
“°0 zł. w. a. 
j^kład 30 zł w. a.

K niewiadomych wierzyciel kurato- 
j^ ta n ow ion o  tutejszego notaryusza p. 

Krokowskiego, 
kościska, d. 4 września 18y5.

k. sąd powiatowy w Podhajcach wierzycieli hipotecznych ustanawia się ku- 
ua zaspokojenie niespłaconej ratora p. T. Wiłosławskitgo notaryusza v, 

\ ( ,nsy* galic. Zakładu kredytowego ziem- Tyśmienicy.
W Krakowie w kwocie 100 zł. z p n , W razie nieudałej sprzedarzy na po-

się w sądzie tutejszym egzekucyj wyższych terminach wyznacza się do prze- 
realnośei Bartłomieja Diakowa słuchania wierzycieli hipotecznych termin

na dzień 9 kwie:nia 1886 o godzinie 
11 rano.

C. k. sąd powiatowy 
Tyśraienica, 10 listopada 1885.

(485 2— 3)

Sr
(o* f rzedaż'
S g -k ' 71 reP ^  w Dobrowodach po 

! 4t0j ’ ciała tabularnego niestanowiącej, 
? W e publicznej licytacyił . « le — - -  . . . . . .31 marcap k 2 g0' -------------   * -      — .

ha y - razem 0 godzinie 10 rano z tern,

w dniach ] 
i 29 kwietnia 1886, ,

L. 18785.
Celem zaspokojenia wierzytelności 

przemyskiej kasy zaliczkowej rzemieślni 
ków i rolników w kwocie 260 zł z „n  
rozpisuje sad egzekucyjną sprzedaż‘realno-

o ^ K-7, a kr ' s

no, tutaj w drodze publicznego p rz e ta rć  
odbyż się mającą 8 p u targu

Cenę wywołania stanowi 
cunkowa na kwotę 700 zł. w a ^  m ‘ 
wadzona. S

Zakład wynosi 70 zł.
Warunki licytacyjne, akt opisania i 

os acowania rzeczonej realności moe-a hvć 
przejrzane w tusądowej registraturze?

L c. k. sądu powiatowego miej -HpI
Przemyśl, 7 listopada 1885.

blicznej licytacyi w dniach 17 lutego, 31 
marca i 27 kwietnia 1886, każdym razem 
o godz. 10 rano z tem, że na pierwszym i 
drugim terminie realność ta tylko za cenę 
wywołania 750 zł. lub wyżej, na trzecim 
zaś także i niżej takowej, jednak me niżej 
jak za 700 zł. najwięcej ofiarującemu sprze­
daną zostanie.

° Wadyurn wynos: 75 zł.
Resztę warunków licytacyjnych i pro­

tokół zastawniczego opisania przejrzeć mo­
żna w tutejszej rogisLaturze.

Dla niewiadomyeh wierzycieli ustano­
wiono kuratora w osobie Michała Borow­
skiego c. k. notaryusza z Podhajec. 

Podhajce, 2L września 1885.

.ha 
W ta

ę P^rwszym i drugim terminie real-1 h  11078. (553 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Suiatynie o 

§  i?łZ?i ceKm zaspokojenia pretensje 
Aa kładu kredytowego włościańskiego w li- 
kwidacyi we Lwowie w kwocie 200 zł. 22 
ct. i 60 zł 06 ct. w. a. z pu., odbędzie 
się w tutejszym sądzie publiczna egzeku- 
cyjna sprzedaż realności wyk. hip. I 783 
gam y Stecowy objętej, dłużnika Mikołaja 
Weryhy własnej.

Cena wywoła 700 zł. w a.
Wadyum 70 w a.
Licytacya ta odbędzie się w trzech ter- 

r/,01 ■!) f ' m aio o ^ Q- *5 lutego, 15 marca i 13 kwie-
Słac. '̂ t  T\ j !  /  i r, » 0 16 godzinie rano z tum, że

NeS;. *» u  LpokojeLe”nielt»Se SrmTnie Pj*™*/”  ■ drae™
t ó !  Z ,W „ kredkop4 n  £w V ?s i t e  I L T H S

TJ a za ct‘n  ̂ wywołania 200 zł
ei> na trzecim zaś także niżej ta- 

t̂ej’ ^^uak nie niżej jak za 190 zł., naj 
iJ^arującemu sprzedaną zostanie, 

t ń^^yu111 wynosi 20 zł.
^ R e s z tę  warunków licytacyjnych i pro- 
0̂  astawniczego opisania przejrzeć mo­

le h|tuteiszej registraturze.
niewiadomych wierzycieli ustano- 

6l(i„r. kuratora w osobie Michała Boro-

l,
c- k. notaryusza z Podhajec. 

°dha,jce, 21 września 1885.

HdzTe\ntels7vm^ l i  1  .̂n‘! oc*^^dzie l-aku^ej, jeduak nie niżej sumy równ j pre- 
' k. lu bości Alich-flft lff . L ,1Cyj,na sPrzej tell?yom, którym pierwszeństwo przysługu- 

_tostkowskiego pod je i pretensyom na takowych zabezpieczo­
nym sprzedana będzie.

Reszta warunków licytacyjnych i wy- 
eiąg hipoteczny przejszeć można w tutej 
szej registraturze.

O czem strony i niewiadomych wie­
rzycieli zawiadamia sie do rak kuratora 
adw. dr. Eb rmana

. . C. k. sąd powiatowy, 
oniatyn, 19 listopada 1885.

k ^a/^6 rep. 159 w Panowicach położo- 
tabularnego niestanowiącej, w 

Publicznej licytacyi w dniach 18

V
Jtą ’ marca i 28 kwietnia 1886, ka­

żer* p'ierazem o godzinie 10 rano z tem, 
te Ijlt * Szym i drugim terminie realność 
: 0 za cenę wywołania 200 zł. lub

ba trzecim zaś także niżej takowej, 
bie niżej jak za 180 zł. najwięeej% a eptł, sprzedaną zostanie.

’vadyum Wynosi 20 zł. _
S ó ł ReszH  warunków licytacyjnych i pro 

a wZa8tawniczego opisania przejrzeć
tutejszej registraturze. ,r„nA.

?'°ho ^ niewiadomych wierz|e\ W , ™ .  
^L:0 kuratora w osobie Michała B .r

Pofit’ n°taryusza z Podhajec 
t bajce, lg  wrześma 1885. 

7°4i<

% £ ■  k
(490 2— 3)

' s^d powiatowy w Podhajcach 
ze na zasp-kojenie niespłaconej

L - 6581. (549 2— 3)
O. k. sąd powiatowy w Luto Mskach 

podaje do wiadomości, że celem zaspokó 
jni‘iAł ’rete':iSyi Izaka Tucha w kwocie 78 

zł 5l ct. z pn., odbędzie się dnia 4 lute- 
> marca i 8 kwietnia 1886, zawsze 

o 10 godzinie rano, egzekucyjna sprzedaż 
przez licytacyę połowy realności nr. 70 w 
8 koi o dnem Jaśka Chriineja własnej.

„ ? b a  wywołania 260 zł. w. a. 
Wadyurn 26 zł
Akt zastawniczego opisania i oszaco-

w f(a^ c- Zakładu kredytowego ziem- wauia wspotnnionej realności można w re- 
cy: Wzie p ą k ow ie  w kwocie 200 zł zpn., gistraturze przejrzeć

spr»!!5 .w s^dzie tutejszym egzeku Lutowiska, 30 grudnia 1865.
I)or .realności Anny z Wowczu- ____________

* Teodory z Wowczuków L. 60451. (582 2— 3)
^ k-, 21 w Staremmieście po- _ C. k. sąd kraiowy we Lwowie o

-rę‘ zedaż realności Anny z Wowczu-

>04, » . « u » r  "O  -LiYYUTY.̂  “
ri -J, ci. v ~  "  “ *“ ^ “ T.nńwiacei ełasza, *e w sali rozpraw tegoż sądu w ce-

l  dni eh 18 fu zaspokojenia pretensji galic. Banku hi 
8 9 P^  n -J 9W a ? yf  1 8 8 6  ka- potocznego we L w o w i e  w kwucie 2215 zł. 

Ą < rc: ;  28 “  i  e 1? Ct. z p n . ,  odbędzie się dnia 18 lutego

Gazeta Lwowska Nr. 21 z dnia 27 stycznia 1886

L> 83L ćosn
C. k. starostwo w Przemyśl., 27  

do powszechnej wiadomości, i e Pociaje  
spokojenia zaległości ratalnych J J  , za‘  
rzystwa kredytowego ziemskiego a'
ne zostaną w drodze publiczuei ^b.Uszezo7 
grunta orne do obszaru dworskiee- ytae^i 
bicach należące, w przybliżeniu 240 W Ba" 
obejmujące z- niezbędnem pomies7T ° r^ÓW 
dla dzierżawcy, odpowiedniemi zHv̂ aniem 
niami i sprzętami gospodarczymi dowa' 
czeniem jednak propinacyi i lasu 2 
letnią dzierżawę od Igo kwietnia llfw F i' 
dnia 1 kwietnia 1888 trwać majaea £  d° 
czynsz^dzierżawny ustanawia się *Ba Ę

£rn iv 7 n a  kMStar°StWie (U M 1*0 drz^ 'tualnip ba którym rzeczone grunta ewen- 
j  • ' także n żej ustanowionej ceny v/y-
dzierżewionę zosti ną. J 7
obowi^ ^ 1 C,hęd ^cytowania mający będzie 
w nu/m wot  ̂ 30 > zł w gotówce lub 
rak kom? ■ f art°ściowych jako kaucyę do
kwota d J1 lley tacy!nej złożyć, która to
wliczona0!!]?00!?1! ? ^  czyJlszu dz'erż.awnego
tycznym aż do leCZ W deP.°^'‘ie P°Ji'  
z a b e z n i l , ;  - konca czasu dzierżawy na
i a w n l  l  i Pretensyi ze stosunku dzier- 

j^ ,. wyniknąć m ogących pozostanie.

P . ,  ,p -  k. starostwo
.eniysl, dnia 20 stycznia 1886.

L 731p  ~ (488 3—3)
oe-ła^7a s^d Powiatowy w Podhajcach
Dr/et-pnó • zaspokojenie niespłaconej
skien-o a .ie‘ ^ ak,Jadu kredy owego ziem-
o d b ^ z ie  ? r ’ kowie w kwocie -00 zł. zpa,, 
!■« L  W s^dzie tutejszym egzekueyj-
i A m ?  n  .rea,ności Teodora Dzieciucha 
uod , V  iPjbeciuchów J Olejnik, 2 Pastuch 
położone. • vJ70’ reP- 73/44 w Kotuzowie 
w a r !  J’ Clała tabularnego niestanowiącej, 
lutem. ^90 Publicznej licytacyi w dniach 18 
żdym ’r ’ 1Qarca i 28 kwietnia 1886, ka- 
na i)ie?LZem ° .g°dzijuie 10 rano z tem, że
t-lko / a SZym ‘ drugim terminie realność ta
żej n fCeoę wywołania 1300 zł. lub wy- 
iedm-lr J tfze?lm zaś także niżej takowej, 
ofiarni*/?16 mżej  j a t  Zl 1200 l l  najwięcej 

'vv sPrzedana zostanie,
szeb tL  raZ,e £ dyby realność przy powyż-

5 ™  M k “t e hm T ‘ ‘ “żeniu Q0g ła, wyznacza się do uło-
maia io VQcruukdw lżejszych termin na 12 

w  n °  S°dzinie 9 rano.
^ adyu m  wynosi 130 zł.

tobół ? warunków licytacyjnych i pro
żna w VSfaWn’ cze®° opisania przejrzeć mo-
ŻDA wn  " ‘ ejąw j registratur e.
n /iw io n /i D,eWiadomych wierzycieli usta-
wskieo-o ,ratora w osobie Michała Boro- 

p  /i i  k‘ notaryusza z Podhajec.
0 hąjce, 20 września 1885.

L 79f,8\ (494 3— 3)
ntrłn87q" a Sad Powiatowy w Podhajcach 
., L ‘ ’ . e ,.na zaspokojenie niespłaconej
skioooSyi ic- Zakładu kredytowego ziem- 
odtiodr -W ^.rak»wie w kwocie 200 zł. z pn.

Zle S1§ w sądzie tutejszym egzeku- 
yj sprzedaż realności Fedia Kuspisia pod 

tn"m,iarep ^ w Gniłowodach położonej, ciała 
taoularnego nie stanowiącej, w drodze pu-

L. 16765. (359 3 —3)
Sąd miejsko deleg. rzeszrwski ogłasza, 

iż w dniach 16 marca, 16 kwietnia i 18 
maja 1886 o godzinie 10 rano, odbędzie 
się w gmachu sądowym przymusowa sprze­
daż realności pod 1. k 56/142 w Bogu­
chwale położonej, wedle wyk. hip. 1. 185 
gm. kat. Boguchwała Jakóba Niedziałka 
własnej, na rzecz galicyj. Zakłada kredyto­
wego żiemskiego w Krakowie pto 350 zł. 
w. a. z pn., w pierwszych dwóch terminach 
za cenę szacunkową 1100 zlr. w. a. lub 
wyżej tejże, zaś w trzecim terminie także 
powyżej takowej, jednak nie niżej jak za 
sumę 940 zł. w. a.

“ W  razie gdyby na powyższych termi­
nach sprzedaż tej realności do skutku nie 
przyszła, wyznacza się termin na 18 czer­
wca 1886 o godzinie 10 przed południem, 
celem ułożenia ulżywających warunków li-
•ytacyjnych.

Wadyurn wynosi 110 zł. w. a.
Resztę warunków przejrzeć można w 

registraturze tutejszej.
Rzeszów, 30 grudnia 1885.

L. 11963. (292 3— 3)
O k. sąd powiatowy w Ropczycach w 

sprawie egzekucyjnej gal Zakładu kredyt, 
włościańskiego w likwidacji we Lwowie 
pko Franciszkowi Banachowi pto 15 rat 
po 18 złr. z pn., przedsięweźmie dnia 22 
rnarca 27 kwietnia i 26 maja 1886 o go- 
gzinie 10 rano w budynku sądowym licy­
tacyjną sprzedaż realności lwh. 101 ks. gr. 
Rzegocina objętej dłużnika własnej.

Cena wywołania 600 złr. wadyurn 60 
złr. Na wypadek niesprzedania powyższej 
realności na wyznaczonych terminach do 
ułożenia warunków sprzedaż ułatwiających 
wyznaczono termin na dzień 7 czerwca 
1886 o godzinie 10 rano.

Resztę warunków licytacyjnych, wy­
ciąg hipoteczny można przejrzeć w regi- 
gistraturze. Kuratorem niewiadomych wie­
rzycieli którzy po dniu 2 sierpnia br. do 
hipoteki weszli jest Marcin Trznadel z Rze- 
cina.

Ropczyce, dnia 17 grudnia 1885.

L. 5947. (449 3— 3)
C. k. sąd powiatowy w Starejsoli po­

daje do publicznej wiadomości, że w tymże 
sądzie odbędzie się przymusowa publiczna 
sprzedaż realności w Grodowicach położo­
nej wedle wyk. hip. 118 i 119 tejże gminy 
dłużników Pawła Przyślak i Tekli Krzyża­
nowskiej własnej, na zaspokojeuie preten- 
syi Zakładu kredytowego włościańskiego we 
Lwowie w kwocie 182 złr. 57 ct. dnia 17 
lutego i 17 marca lb 86 każdym razem o 
10 godzinie rano li tylko za lub wyżej ce­
ny szacunkowej 450 zł., gdyby nikt ceny 
szacunkowej nie ofiarował, natenczas odbę­
dzie się termin celem ułożenia ułatwiających 
warunków w dniu 7 kwietnia 1866, o go ­
dzinie 10 rano.

Wadyurn wynosi 45 zł.
Resztę warunków licytacyjnych, wy- 
tabularny i akt oszacowania moina wciąg  ̂   - wuiwU Ył CtU.it

tutejszej registraturze przejrzeć.
C. k. sąd powiatowy 

Btarasól, 16 września 1865.

L. 7997. (495 3 - 3 )
O. k. sąd powiatowy w Podhajcach 

ogłasza, że na zaspokojenie, niespłaconej 
pretensyi galie. Zakładu kredytowego ziem­
skiego w Krakowie w kwocie 100 zł z pn. 
odbędzie się w sądzie lutejszyrn egzekucyj­
na sprzedaż realności W ojciecha Kozickie­
go pod lk. 24 w Zahajcaeh położonej, ciała 
tabularnego nie stanowiącej, w drodze pu­
blicznej licytacyi w dniach 17 lutego, 31 
marca i 27 kwietnia 1886 każdym razem o 
godz. 10 rano z tem, że na pierwszym i 
drugim terminie realność ta tylko za cenę 
wywołania 200 zł lub wyżej, na trzecim 
zaś także niżej takowej, jednak nie niżej 
jak za 180 zł. najwięcej ofiarującemu sprze­
daną zostanie.

Wadyurn wynosi 20 zł.
Resztę warunków licytacyjnych i pro- 

tokoł zastawniczego op sauia przejrzeć mo­
żna w tutejszej registraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli ustano­
wiono kuratora w osobie Michała Borow­
skiego c. k. notaryusza z Podhajec.

Podhajce, 21 września 1885.
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L. 7994. (483 1— 3)

C. k. sąd powiatowy w Podhajcach 
ogłasza, że na zaspokojenie niespłaconej 
pretensyi galic. Zakładu kredytowego ziem­
skiego w Krakowie w kwocie 150 zł, z pn. 
odbędzie się w sędzię tutejszym egzekucyj­
na sprzedaż realności Adama i Magdy Czor- 
nych pod 1. k. 27 rep. 28 w Gniłowodach 
położonej, ciała tabularnego nie stanowią­
cej, w drodze publicznej licytacyi w dniach 
17 lutego, 31 marca i 29 kwietnia 1886, 
każdym razem o godzinie 10 rano z tem, 
że na pierwszym i drugim terminie real­
ność ta tylko za cenę wywołania 500 złr. 
lub wyżej, na trzecim zaś także niżej ta­
kowej, jednak nie niżej jak za 450 zł. naj­
więcej ofiarującemu sprzedaną zostanie. 

Wadyum wynosi 50 zł.
Resztę warunków licytacyjnych i pro­

tokół zastawniczego opisania przejrzeć mo­
żna w tutejszej registraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli ustano­
wiono kuratora w osobie Michała Borow- 

*o c k. notaryusza z Podhajec. 
Podhajce, 21 września 1885.

runkami: ternika z substytueyą adwokata dr. Kohna
1. Cenę wywołania stanowi kwota w Samborze.

8375 zł. aw., zaś wadyum 837 zł. j C. k. sąd powiatowy m. doleg.
2. Na powyższych terminach raalność ; Sambor, *20 grudnia 1885.

ta tylko za lub wyżej ceny szacunkowej i ___________
najwięcej ofiarującemu sprzedaną zostanie. L. 11135. (469 1— 3)

3. Gdyby ceny szacunkowej uzyskać j Na zaspokojenie pretensyi kołomyj

L. 3. (556 1 - 3 )
Rzeszowski c. k. sąd obwodowy ogła­

sza, iż celem zaspokojenia zapadłych rat 
pożyczkowych na rzecz c. k. uprzyw. galic. 
akcyj. banku hipotecznego we Lwowie w 
kwotach 255 zł. 15 ct. i 255 zł. 15 ct. aw. 
zpn. odbędzie się w gmachu tutejszo sądo­
wym w dniach 26 lutego, 26 mnrca 1886, 
każdym razem o godzinie 10 ranoj egzeku­
cyjna licytacya realności 1. 51 w Rzeszowie 
wedle wyk. hip. 1. 46 poz. 3 i 4 karty B. 
Debory Haskler urodzona Ehrenpreis wła­
snej.

Cenę wywołania stanowi wartość real­
ności przy udzieleniu pożyczki bankowej 
przyjęta w sumie 10.596 zł. 28 ct.

Wadyum 1060 zł. wa.
Resztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w registraturze.
Ewentualnie do ułożenia lżejszych 

warunków licytacyinych wzywa się wierzy 
cieli i strony na termin 26 marca 1886 o 
godzinie 4 po południu.

Kuratorem wierzycieli hipotecznych 
niewiadomych jest adw. dr. Fechtdegen w 
Rzeszowie z substytueyą adw. dr. Bindera 
w Rzeszowie.

Rzeszów, 7 stycznia 1886.

nie można natenczas ustanawia się dla u- i skiej kasy oszczędności w kwotch 70 zł 
łożenia warunków ułatwiających termin na : 50 ct., 70 zł. 50 c t , 70 zł. 50 ct. i 982 zł. 
dzień 1 kwietnia 1886 o godzinie 4 po po- ; 77 ct. z pn., przeprowadzoną zostanie na 
łudniu na który się wierzycieli hipotecznych ; dniu 16 marca, 13 kwietnia i 18 maja 1886 
z tem wzywa, że w razie niejawienia się j  zawsze o godz 10 zrana w B. IV przymu 
jako srzystępujący do wniosków jawiących ] sowa licytacyjna sprzedaż realności 1. k 
się uważani będą. ] 505 i 168/464 m. w Kołomyi, Pinkasa

4. Reszta warunków i wyciąg tabu- ! Schmerzlera własnej, 
larny przejrzeć można w tusądowej regi- j Cenę wywołania stanowi kwota 2544 
straturze. Dla niewiadomych wierzycieli zł. w. a., zaś wadyum 255 zł. w. a. 
ustanawiono kuratorem adw. dr. Baczyń- j W yciąg hipoteczny i resztę warunków 
skiego. j przejrzeć można w tus. registraturze.

C. k. sąd powiatowy j Kuratorem nieznanych wierzycieli u-
Stryj, 3 października 1885. j stanowiony adw. dr. Milgrom.

___________  ! C. k. sąd obwodowy
L. 17527. (575 1— 3) j Kołomyja, 26 listopada 1885.

C. k. sąd powiatowy w stryju rozpi­
suje w sprawie egzekucyjnej c. k. uprzyw. L. 12788. (425 1— 3)
galic. akc. banku hipotecznego we Lwowie W  tut. sądzie odbędzie się o godzinie
przeciw Benjaminowi i Blimie Landesber- 10 rano, w dniu 26 lutego 1886, nawet 
gom pto 3 rat pożyczkowych po 85 złr. j poniżej ceny szacunkowej licytacya realno- 
5 ct. wa. z przynależytościami przymusową ści 1. 185 ciała tabularnego niestanowiącej 
sprzedaż w drodze publicznej licytacyi re- • Stefana Stefinki własnej, na rzecz Rafaela 
alności pod 1. 85 m. w Stryju wedle dom. IX  j Pollaka pto. 110 zł. z pn. 
pag. 238 nc. 9 i 11 haer. dłużników wła- i Cena wywołania 335 zł.
snych pod następującemi warunkami: ( Wadyum 16 zł. 75 ct.

1. Licytacya ta odbędzie się w tutej- j Resztą warunków, akt opisania i osza-
szym sądzie dnia 25 lutego i 1 kwietnia j cowania wolno przejrzeć w tusądowej re-
1886 każdym razem o godzinie 10 przed : gistraturze.
południem. j C. k. sąd powiatowy

2. Cenę wywołania stanowi suma 7000 j Tyśmienica, 10 grudnia 1885.
zł. wa., zaś wadyum kwotę 700 zł. wa. j ___________

3. Na powyższych terminach realność . L. 13808. (424 1—-3)
ta tylko za lub wyżej eeny szacunkowej ; Dnia 26 lutego, 26 marca i 30 kwie-

L. 13539. (577 1 - 3 )
Dnia 25 lutego, 26 marca i 29 kwie­

tnia 1886 o godzinie 10 rano odbędzie się 
w tut. c. k. sądzie przymusowa publiczna 
sprzedaż realności pod 1. k. 15, 109 subr. 
68 w Woronie położonej, ciała tabularnego 
nie stanowiącej w sprawie c. k. uprzy. Za­
kładu kredyt, włościańskiego w likwidacyi 
przeciw Andryjowi i Maryi Sołowijom pto 
366 zł. 4 ct. aw. zpn.

Cena szacunkowa wywołania wynosi 
800 zł. wa.

Wadyum 80 zł.
Przy pierwszych dwóch terminach re­

alność tylko za lub wyżej ceny wywołania, 
przy trzecim nawet poniżej takowej sprze­
daną będzie.

Resztę warunków licytacyjnych wolno 
w tut. registraturze przejrzeć

Dla niewiadomych wierzycieli ustano­
wiono p. Jędrzeja Daniłowicza w Tyśmie- 
nicy kuratorem.

C. k. sąd powiatowy 
Tyśmienica, 21 grudnia 1885.

L. 17261. (571 1 - 3 )
Dnia 22 lutego 1886 o godzinie 10 

% rana odbędzie się w tutejszym sądzie w 
hiurze 5 publiczna przymusowa sprzedaż 
realności wyk. hip. 392 i J|5 części ciała 
tabularnego wykazem hip. 395 ksiąg grunr 
towych gminy kat. Ponikowicy małej obję­
tych, własność egzekuta Izaka Polinera sta­
nowiących na zaspokojenie pretensyi Benia 
Peczenika w kwocie 400 zł. wa. zpn. pod 
warunkami w tus. uchwale z 10 czerwca 
1885 1. 8999 ustanowionymi w nr. 194,195 
i 196 „Gazety Lwowskiej* z roku 1885 o- 
głoszonymi a niniejszem o tyle zmieniony­
mi, że realności te na jednym terminie za 
jakąkolwiekbądź cenę nawet niżej ceny sza­
cunkowej sprzedane zostaną i że wadyum 
wynosi 5 prc. ceny szacunkowej czyli kwotę 
15 zł. 38 ct.

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg hipoteczny można przejrzeć w tus. 
registraturze.

C. b. sąd powiatowy 
Brody, dnia 31 grudnia 1885.

L. 15635. (574 1— 3)
C. k. sąd powiatowy w Stryju zawia- 

unr7*a’ ce êm zaspokojenia pretensyi ck.
cie 170złg 4Ó c t 170^ wkwo -
dzie sie w tutm ’ 170 zŁ 40 ct- aw- ZPA- odbę- 
imriotnia 1 aalazl m, ^ dzie dnia 25 lutego i 1kwietnia 1886 tTidym " T ?  ■
10 rano p r z y m u s o w ^ S  °wg °H T  
publicznej licytacyi realno ś • drodze
miasto w Stryju położonej ̂ w edL 1̂ ' 30^tt 
pag 284 nr 8 haer. dłużnika N w hinS  
Landesberga własnej pod następuJ%cemi nych

najwięcej ofiarującemu sprzedaną zostanie, j tnia 1886, o godzinie 10 rano, odbędzie 
a gdyby tej ceny uzyskać nie można na i się w tut. e. k. sądzie przymusowa publi- 
fcenczas naznacza się do ułożenia ułatwia- ; czna sprzedaż realności pod 1. k. 164 w 
jących warunków ponowny termin na dzień ' Krzywotułach nowych w tut. powiecie po- 
1 kwietnia 1886 o godzinie 4 po południu łożonej, ciało tabularne 1. wyk. hip. 486 
na który wierzycieli hipotecznych z tem się I księgi gr. Krzywotuły nowe objęte stano- 
wzywa, że niejawiący się za przystępują- j wiącej w sprawie Mendla Gold, przeciw 
cych do wniosków jawiących się uważani I Jakubowi Nazaruk pto 23 zł. z pn. 
będą. Cena szacukowa wywołania wynosi

4. Reszta warunków i wyciąg tabu- \ 6-35 zł. w. a.
larny przejrzeć można w registraturze tu- j Wadyum 63 zł. 50 ct.
tejszosądowej: : Przy pierwszych dwóch terminach

5. O tem zawiadamia się interesowa- [ realność tylko za lub wyżej ceny wywoła­
nych i niewiadomych wierzycieli do rąk j nia, przy trzecim nawet poniżej takowej
kuratora adw. Brońskiego w Stryju. 

C. k sąd powiatowy 
Stryj, dnia 2 listopada 1885.

sprzedaną będzie.
Resztę warunków licytacyjnych wol- 

j no w tut.-sądowej registraturze przejrzeć. 
| _ Dla niewiadomych wierzycieli ustano- 

1— 3) ■ wiono kuratorem p. Emila Tychowicza w 
powiatowy w Jaworowie Krzywotułach.

C. k. sąd powiatowy 
Tyśmienica 7 stycznia 1886.

L. 9670.
C. k. sąd

podaje do powszechnej wiadomości, iż w 
sprawie egzekucyjnej Arona i Sary Rosen- 
feldów, przeciw Mojżeszowi i Laji Czyżes 
o 100 zł. z pn., odbędzie się w tymże są­
dzie na dniu 23 lutego, 22 marca i 28 
kwietnia 1886, każdym razem o godzinie 
10 rano, publiczna licytacya realności pod 
1. k. 57 w Cetuli położonej, ciała tabular­
nego niestanowiącej dłużników własnej —

wiatu Dolińskiego położonej, n ieiuh^j, 
wanej, celem zaspokojenia sumy
80 ct. z pn., na rzecz Zakładu kred. 
w likwidaczi we Lwowie.

Cena wywołania 500 zł.
Wadyum 50 zł. te
Resztę warunków w registrat 

można przejrzeć.
C. k. sąd powiatowy. 

Rożniatow, 10 stycznia 1886.

L. 162. (604 K  (j
W  dniach 5 lutego, 8 marca

iqqc ______  . m  *rłkwietnia 1886. zawsze o 10 godzinie 
na, odbędzie się w sądzie tutejszy® ej, 
tacya relności Iwana Chrestońko 
pod 1. k. 5 subrep. 18 w Hołyniu P0#,,sj 
Dolińskiego położonej, nieintabulotfV ,  
sumy 287 zł. 76 ct. z pn., na rze® ■ 
kładu kredytowego włościańskiego w 
dacyi we Lwowie.

Cena wywołania 600 zł.
Wadyum 60 zł. ^
Resztę warunków w registraturze 

żna przejrzeć.
C. k. sąd powiatowy 

Rożniatów, 13 stycznia 1886.

IrL. 17325. (4-35 0
C. k. sąd obwodowy w Tarnopdp. 

daje do wiadomości, że w celu 'ściąg®!,V 
sum 2812 zł. 50 ct. w. a., 2812 zł. " jn 
w. a. i 2812 zł. 50. ct. w. a. z Vv" m  
rzecz c. k. gal. Banku hipotecznego, $  
dzie się dnia 25 lutego, 24 marca jO 
kwietnia 1886, każdym razem o godzin'6̂ -  
przed południem egzekucyjna sprzedaj j 
jętności „połowy Berezowicy wielk1®^ 
‘/6 części z połowy dóbr Berezowicy * 1 
kiej“ wedle wyk. hip. 100 karta B. P6 
i wyk. hip. 101 karta B. poz. 9 d łu ^ je j 
Wandy z hr. Dzieduszyckich Koryto^ 
własnych. u*

Cena wywołania, poniżej której 0 
te na powyższych terminach sprzedane 
będą 180.000 zł. w. a.

Wadyum 18000 zł w. a. „ 4
Bliższe warunki przejrzeć m0 1̂1 

registraturze sądu. . z 7
Dla wierzycieli, którzyby po ^  

sierpnia 1885, prawa zastawu uzyska’1' jj 
którymby uchwała względem doz* 0 .„n* 
licytacyi z jakiegokolwiek powodu
ną być nie mogła, ustanowiono kurator0:
ad actum p adwokata dr. Żywickieg0 9 
stępcą tegoż p. adwokata dr. Schmidt* 

Tarnopol, d. 5 grudnia 1885.

L. 6846.
3)

L. 10608. (442 1 - 3 )
W dniach 25 lutego, 29 marca i 7 

maja 1886, każdym razem o godzinie 10 
rano, odbędzie się w budynku sądowym na 
zaspokojenie sumy 29 zł. 65 ct. w. a. zpn., 
Berkowi Guttmaunowi od Piotra Madei

z tem, że na pierwszych dwóch terminach należącej się, ptzymusowa sprzedaż połowy
realność ta tylko wyżej lub za cenę sza- I posiadłości wyk. hip. 67 ks. gł. gm. Chrza 
cunkową, źaś na trzecim za jakąkolwiek- I nów o.,jętej.
bądź ceną sprzedaną zostanie, że ceną wy- i Cena wywołania 69 zł. 50 ct.
wołania jest suma 23 zł., że wadyum wy-1 Wadyum 7 zł.
nosi 3 z ł ,  że resztę warunków licytacyi i !  Reszta warunków w sądzie do przej-
protokoły zastawniczego opisania i oszaco- i rżenia.
wania w registraturze lub przy terminie 1 C. k. sąd powiatowy
przeglądnąć można — wreszcie, że ku- i Chrzanów, dnia 16 września 1885
ratorem dla niewiadomych wierzycieli i jj ------------------
tych którzyby prawa rzeczowe na tej real- j B- 8041.’ (423 1— 3)
ności nabyć mogli jest pan Ferdynand 'i C. k. sąd powiatowy w Tyśmieniey
Krischkie z Jaworowa. |w celu zaspokojenia pretensyi funduszu in-

Równocześnie zawiadamia się niewia- j demnizacyjnego w kwocie 7 zł. 87 ct. w. a. 
domego z miejsca pobytu dłużnika Mojże- ] z pn., sprzedawać się będzie przez publi-
sza Czyzesa, ze dla niego kuratora w oso-1 czną licytacyę realność pod C. nr. 132 w
bie p. Zygmunta Bendla z Jaworowa usta-1 Tyśmieniey położoną, wedle Dom. V. pag.
nowiono i uchwalę licytacyę dozwalającą 
kuratorowi doręczono.

Wzywa się przeto Mojżesza Czyzesa, 
aby w sądzie się zgłosił, lub zastępcę swe­
go wskazał, albo ustanowionemu kuratoro­
wi infermacyę do bronienia jego praw dał, 
ile że złe skutki z zaniedbania wyniknąć 
mogące sam sobie przypisze.

C. k. sąd powiatowy 
Jaworów, dnia 30 grudnia 1885.

L. 17100. (476 1— 3)
W  dniu 4 marca 1886, godzina 10 

rano, odbędzie się w tutejszym sądzie 
przymusowa publiczna sprzedaż realności 
pod 1. k. 53/45 w Wykotach powiecie Sam­
borskim położonej, wykazem hip* 26 objętej 
w sprawie Zakładu kredytowego włościań­
skiego, przeciw Mikołajowi Haman pto. 89 
zł. 92 ct. w. a. z pn.

Cena szacunkowa i wywołania wy­
nosi 400 zł.

Wadyum 20 zł.
Na powyższym terminie realność ta 

nawet niżej ceny wywołania sprzedaną 
będzie.

Resztę warunków licytacyjnych wolno 
przejrzeć w registraturze tusądowej

183, 2 i 3 haer. Zurache Leiby Pollaka 
i Brainy Pollak własną, na 30 zł. w. a. 
oszacowaną, w terminach dnia 26 lutego i 
26 marca 1886, zawsze w tut. sądzie o 
godzinie 10 rano z tem, że przy tych ter­
minach realość ta tylko za lub wyżej ceny 
szacunkowej sprzedaną zostanie.

Cena wywołania wynosi 30 zł., zaś 
wadyum 3 zł.

Kuratorem dla niewiadomych wierzy­
cieli i tych którymby uchwała licytacyjna 
doręczoną być nie mogła, ustanawia się 
p. Andrzeja Daniłowicza z Tyśmieniey

W razie gdyby powyższe termina bez­
skutecznie upłynęły, ustanawia się termin 
do ułożenia lżejszych warunków licytacyj­
nych, na dzidń 26 marca 1886 o godzinie 
11 rano.

Resztę warunków licytacyi, tudzież 
wyciąg hippoteczny i protokół oszacowania 
można w sut. registraturze przejrzeć.

C. k. sąd powiatowy 
Tyśmienica, d 21 grudnia 1885.

L. 69. (605 1— 3)
W dniach 5 lutego, 8 marca i 9 

kwietnia 1886, zawsze o 10 godzinie zrana, 
odbędzie się w sądzie tutejszym licytacya 

Dla niewiadomych wierzycieli i in- i realności Michała Iwachniuka własnej, 
ustanowiono kuratora adw. dr. Fi- pod 1. k. 116 subrep. 99 w Hołyniu po-

& ( 1
W tutejszym  sądzie odbędzie się "^1)

dżinie 10 rano, w dniach 26 lutego} ^  
marca 1886 powyżej ceny szacunkow ej^ 
dnia 28 kwietnia 1886 nawet poniżej * f>( 
w e j , licytacya realności 1. 60 Lejby 0  
własnej, na rzecz Herscha Brat, pt°- 
zł. z pn. j  4

Resztę warunków wolno przejr* 
tusądowej registraturze. pr

Dla nieznanych z życia i miejsC9 îii 
bytu wierzycieli ustanawia się kur»t 
p. Teliszewskiego w Turce.

Turka, d. 30 grudnia 1885.

L. 17655. (563
C. k. sąd pow. miej-del S. II

Lwowie rozpisuje celem ściągnięć® 
Józefa Prazucha wywalczonych
17 zł. 98 ct. w.a. z pn., publiczną 
C.Y§ 3/a części realności wyk. hip- . 
gminy Rzęsna polska i częś® j«j'
ności wykazu hipotecznego 1. ^
że gminy objętych Tekli z Furgałó« ' 
zur własnych, na dzień 18 lutego, 1° ^ o 
ca i 15 kwietnia 1886, każdym r9
godzinie 10 rano w sali rozpraw. a(j

Poręczne 8 zł. 70 ct. i 20 zł-
W  pierwszym i drugim ^ ^

można tę realność nabyć za luj3 
ceny szacunkowej, w trzecim zaś i P
tei cenB ,* „po^s.Resztę warunków, protokoł oc®  ̂ (p
i wyciąg hypot. przejrzeć można ^
registraturze. . u jeS

Kurator niewiadomych wierzy®6 1
adwokat dr. Ambes.

Lwów, 21 grudnia 1885. ą)

8990 „
C. k. sąd powiatowy w Ry1®[ a  L

ogłasza, że celem ściągnienia na r^ j,
mitetu likwidacyjnego c k. uprZ' 
kładu kredy to wi-go włościańskiego "  
wie 22 rat po 15 zł. i jednej raty ® ^
11 ct. odbędzie się w tymże eą-dz*0 
duym terminie dnia 2 lutego 1886 0' ^
rano w drodze publicznej licytacy- P^rA 
sowa sprzedaż realności dłużnika . re: 
Hryneńko własnej, pod 1. k. 1*9 s
25 w Zawadce rymanowskiej _P
ciała tabularnego nie stanowiącej) 
rvm to terminie realności ta i A ® irym to terminie realności 
szacunkowej 450 zł. wynoszącej, SP 
być może. .

Cena wywołania wynosi 225 z*- 
22 zł. 50 ct.

Rymanów, 8 grudnia 1885.

i .



1 ?042.
k.

(496 3— 3)
ag2 — sąd powiatowy w Podhajcach 

Pfeten4’ ■ ua zaspokojenie niespłaconej
8kie»n ^  £a'ic. Zakładu kredytowego ziem- 
Mbedz W ^ [akowie w kwocie 600 zł. z pn., 
eJjUa 16 w s^(izie tutejszym egzeku-
tUsZp sPrzedaż realności Bazylego Ma- 
tyjerJ | a . własnej pod 1. k. 149 rep. 18 w 
^estan°W-e P°ł°żonej, cia â tabularnego 
cyi w ?w^eej, w drodze publicznej licyta- 
^ietn' Ch 48 lutego, 29 marca i 28 
lO r la 1886, każdym razem o godzinie 
ter^jn'° 2 *'em’ na plerwszym * drugim 
^ ia  i V ealQ0ŚĆ ta tylko za cen§ wywo- 
także 9° .zł- lub wyżej, na trzecim zaś 
ta takowej, jednak nie niżej jak

najwięcej ofiarującemu sprze-
t ^stanie.

Wadyum wynosi 170 zł.
4yby na powyższych terminach nie 

_a.tt0 ceny 1600 zł., wyznacza się do 
kycr  ,la lżejszych warunków licytaeyj- 
^inip e1rmili na dzień 12 maja 1886, o go­

to rano.
Mt̂ ł sztę warunków licytacyjnych i pro- 

^ astawniczego opisania przejrzeć mo- 
.^tutejszej registraturze.

î°Ho niewiadomych wierzycieli ustano-
Oratora w osobie Michała Boro- 

I 0, c. k. notaryusza z Podhajec. 
°dhajce, 17 września 1885.

' (500 3 - 3 )
tut. sądzie odbędzie się o godzinie

H,

10
'u(5(j w dniach 26 “lutego i 26 marca 

kw °W? zej ceny szacunkowej, zaś dnia 
Wt„ l6tnia 1886 nawet poniżej takowej, 
 ̂ oi ^ a sumy 20 0 zł- aw. lub 2100 zł.- J WV---V ---

■ yaii*6 • Niemym realności pod nr. 7 w■‘JUli : , j —   r - -    -
4. itą; 4ak dom- I Pa8- 72 n. 3 et 4 on. 

Hń&br' ®ekate Glcmer i Icka Silberberz
na rzecz Amalii Karniolf'zeej^'*uv»nuej na rzecz uw am  aaiuiui 

tlS leżącej masie. Frimet Kleinman pto 
p c- m. lub 225 zł. 75 ct. a w. 

ena wywołania 2100 zł.
. p a<lyum 210 zł.
***• r0e.8ztę waruuków wolno przejrzeć w 
> j^^traturze.
h)tj n a nieznanej z życia i miejsca po
; V tChany Karny ol i" dla Jeżącej masy 
X  Kteiuman i dla wierzycieli hipo- 

4 U’ ;', Ustanawia się kuratorem p. Teo-
*to sławskiego.

rp C. k. sąd powiatowy 
 ̂ y^mienica, 7 grudnia 1885.

(471 3 - 3 )
.. • k w Przemyśluk. sąd obwodowy w 1. 1 tiClUJ Ol u 

*^o'bv • PnPlicznej wiadomości, że celem 
f ^ g o Cla wlerzyteluości c. k. uprzyw. o- 

aUstryackiego Zakładu kredytowego
j6?J we Wiedniu, a to po częścio-
1 do ,„c*® zaległych rat jeszcze pozosta­

li a\XaP̂ acenia reszty .: 
h 4lei r&ty dnia 1 października 1884 za 
” 0iw . W ifTOnoia 138 franków 75 ctm. !

ii,

ca 1885.
b) całej raty 1 kwietnia 1885 zapa­

dłej w kwocie 1953 franków 13 ctm. z 
6 prc. odsetkami zwłoki od Igo kwietnia 
1885, tudzież

c) resztującego kapitału w sumie 53318 
franków 45 ctms. z 57/10 prc. odsetkami i 
prowizyą od 1 października 1885 — wszy­
stko w fancuskich frankach effectw.

d) dalej kosztów sądowych egzekucyj­
nych w kwocie 22 zł. 32 ct., już przyzna­
nych i później przyznać się mających ko­
sztów względnie kaucyi w kwocie 500 zł. 
do pokrycia takowych przeznaczonej, tu­
dzież nadwyżki kosztów egzekucyi i za­
stępstwa kaucyę rzeczoną przewyższającej 
rozpisuje przymusową sprzedaż w drodze 
publicznej licytacyi dóbr Płonne, Kożuszne 
i Wysoczany wraz z przynależytościami 
i prawami do tych dóbr przywiązanymi p. 
Rozalii z Siarczyńskich Truskulawskiej w ła­
snych, która się w gmachu tutejszego sądu 
w biurze nr. 3 w dniu 16 lutego, 16 marca 
i 16 kwietnia 1886, każdym razem o go­
dzinie 10 przed południem odbędzie.

Cena wywołania wynosi 65000 zł. 
w. a., wadyum zaś 6500 w. a., w gotówce 
albo w papierach państwowych albo w li­
stach zastawnych c. k. uprzyw. powszech­
nego austryackiego Zakładu kredytowego 
ziemskiego, albo galicyjskiego towarzystwa 
kredytowego ziemskiego, galicyjskiego ak­
cyjnego banku hipotecznego, albo w obli- 
gacyaeh indemnizacyjnych podług ostatniego 
urzędowne notowanego kursu, albo wreszcie 
w książeczkach galicyjskiej kasy oszczę­
dności.

Gdyby dobra rzeczone przy pierwszych 
dwóch terminach licytacyjnych za cenę wy­
wołania lub w jżej tej ceny odsprzedane 
nie zostały, ani też przy trzecim terminie 
licytacyjnym za cenę 35000 zł. odsprzeda 
nemi być nie mogły, natenczas do ułoże­
nia ułatwiających warunków wyznacza się 
termiu na dzień 16 kwietnia 1886, o go­
dzinie 4 po południu.

Resztę warunków, tudzież wyciąg hi­
poteczny w tusądowej registraturze przej­
rzeć lub odpisać można.

O tera zawiadamia się wierzycieli z 
miejsca pobytu wiadomych do rąk własnych, 
zaś wierzycieli którzyby po wydaniu wy­
ciągu tabularnego to jest po dniu 9 wrze­
śnia 1885, jakiekolwiek prawa rzeczowe 
do sprzedać się mających dóbr nabyli lub 
którymby obecna lub która z późniejszych 
uchwał a w tej sprawie wydać się mają­
cych nie dość wcześnie lub wcale doręczo 
ną być nie mogła, lub którzy z życia i 
m>ejsca pobytu uie są znani, do rąk usta­
nowionego niniejszem kuratora p. adw. dr, 
Bauinfelda z substytucyą p adw dr. Doliń­
skiego w Przemyślu.

Z c. k. sądu obwodowego
Przemyśl, 2 grudnia 1885.

L . 34236 (515 3 3)
Krakowski sąd delegowany miejski o- 

głasza, iż celem zniesienia współ własności 
realności pod 1. 4 w Wilkowicach położo­
nej w %  częściach Reginy Bilowej, w %  
częściach Barbary Małkowej w cyeśći 
Maryanny Musiałówny, w V, ezęści* Frtn 
eiszka Musiała własnej, odbędzie się w 
gmachu sądowym w dniach 5 lutee-o 5 mar 
ca i 2 kwietnia 1886 o god z in il 10 “ ano 
egzekucyjna hcytacya realności powyższe!.

Cena wywołania 380 zł. WP d 8J8 
zł. Resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w registraturze.

Ewentualnie do ułożenia lżejszych 
warunków licytacyjnych wzywa się wierzy­
cieli i strony na termin 2 kwietnia 1886 o 
godzinie 11 rano.

Kuratorem wierzycieli hipotecznych 
niewiadomych jest adw. dr. Michał Koy z 
substytucyą adw. dr. Stefana Grudzińskie­
go w Krakowie.

Kraków, 20 listopada 1885

L. 6222. q o-.
Na zaspokojenie preteusyi Fedka 

tuczki 130 zł. z pn., odbędzie się w zab! '  
do wam u podpisanego sądu w dniach o i 
tego, 4 marca i 26 marca 1886 *
godzinie 9 rano, publiczna s p r z e d !* ^  i° 
Sofci dłużniezej pod nr. kon. ¥ o  J  prS  
borzu położonej, ciała tabularnego n' 
jacej, na tr/.ecim terminie nawet n iie - ma" 
ny wywołania 290 zł. 61 DlźeJ ce-

Wadyum 30 zł.
Resztę warunków można m w  f 

tus. registraturze. Przejrzeć w
Krakowiec, 30 grudnia 1885

Upadłości.
T 17222- (594)

C k. sąd obwodowy _ w Przemyślu o- 
ałasza że JPi wniosek większości wierzy- 
L l i m a s y  konkursowej J. Ł . Rosego w 
mieisce dotychczasowego zarządcy masy p. 

 ̂ ! w a  dra Łużeckiego ustanowiono p.
I k t o k t g o  » r . « d c »  tejże » . » ,  konknreo-

«  dra Łużeckiego tegoż zastępcą o-
a Przemyśl*1 zamieszkałych

bU W P o m y ś l ,  M Srubuia 1885‘

17331. (59 !)
C. k. sąd obwodowy w Przemyślu o- 

głasza, że konkurs do majątku Samuela 
Śiiss nieprotokołowauc-go kupca w Przemy­
ślu futejszosądową uchwałą z dnia 4 maja 
1885 1. 5784 otwarty, ukończonym został. 

Przemyśl, 31 grudnia 1885.

-^ r n i  zwł0ki po 6 prc. od 31 mar-
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S? beibet (Stlldrung ent^alten, D aj 
1 > bentn et imtetuemJllrłA iS  $ ” !an" b,c »«« f “\t
ls begiuuen iphnA bet SBermeibung beS 33ertrag§brud)eS ben ganjen ftauf

H u  JWiett bis l u l i  1B86 oouitdntns einsepłU unb bie gejammien gtuĄle Jtt »

b"  SSTm.  » » « i #  » ”« » .  « * « in
i e ^ e  ‘ m t W *

ft am 5ten 3 anner 1886.

Księgi gruntowe.
Ć k ir (589)sadu n L )  m,sf a hipoteczna dla okręgu

mia *0pbW?df Weeo w Brzeźanach za w ia d l 
w;aL l  użo“ e zostały w c. k. sądzie po- 
nia w p T  W 0(45ajeach arkusze posiada­
ne a k J r 116 wytazów hipotecznych i in- 
nru tn! ?  ^C,Z -ee Załoźenia nowych ksiąg 
bahv ^razny katastralnej Tousto-
szÓW na m ‘P  Przeciw prawdziwości arko 
semnip i 8!8 wnoszone być mogą pi-
wiatoror u U8 n̂8e w rzeczonym sądzie po-
przenn-iro'1 a ^  19 lu t ^ °  1 880  W ‘' e lu
w yznaczonego111 doehodzeii uad zarzutami 

Brzeżany, 21 stycznia 1S86.

Rozmaite obwieszczenia.

gen, af§ ^od f̂t berfelbe auf Slnfu^en ber Sara 
Bartel fiir nt^lig erffdrt werben Wirb. 

Tarnopol, ben 19. 2)ecember 1885.

L. 11536. (603 1— 3)
C. k. sąd powiatowy zawiadamia 

Dinytra Kiernyczuka niewiadomego z miej­
sca pobytu że Josel Blecher wytoczył prze­
ciw niemu i Hafyi Kiernyezuk dnia 4 gru­
dnia 1885 1. 11536 pjzew  o 25 złr. 50 ct. 
w. a., że na ten pozew wyznaczono termin 
do rozprawy ustnej wedle post. drob. na 
dzień 16 lutego 1886 w tut. sądzie o go­
dzinie 8 z rana i że dla niego w tej spra­
wie ustanowiony został na jego koszt i 
niebezpieczeństwo kuratorem p Henryk 
Szeib c. k. notiryusz w Peczeniżynie. 
Wzywa się zatem Dmytra Kiernyczuka aże­
by ustanowionemu kuratorowi potrzebne 
środki dowodowe dostarczył lub innego 
rzecznika tutejszemu sądowi wymienił gdyż 
inaczej skutki z tego wynikłe sam sobie 
przypisze.

C. k. sąd powiatowy 
Peczeniżyn, dnia 31 grudnia 1885.

L. 7438 [416 1— 8]
C k. sąd powiatowy Brzeski zawia­

damia że 14 Czerwca 1875 zmarł w Jw- 
kowej Szymon Szot z pozostawieniem ko- 
dycylu.

Sąd nieznając miejsca pobytu jego 
córki Katarzyny Szot wzywa ją, aby w 
ciągi jednego roku wniosła deklaracją do 
powyższego spadku gdyż inaczej spadek 
ten pertraktowany będzie ze zgłaszającymi 
s ię  dziedzicami i kuratorem Walentyn^Gry­
zem dla niej ustanowionym.

Brzesko, 28 września 1885.

L. 14863 (512 1— 3)
C. k. sąd obwodowy dla spraw weks­

lowych wzywa posiadacza wekslu z daty 
Stryj 15 kwietnia 1874 na 400 złr. opie­
wającego w sześciu miesiącach od daty 
płatnego przez Suehera Lemperta na zle­
cenie swoje własne wystawionego, a przez 
Edmunda Brlicknera i Teresę Bruckner ak­
ceptowanego, i na Sarę Glasberg w drodze

rp.. nr/.aniBinnonrił htr walrfiP.l f.ftTl Ha Hm lLr\ nHżyra przenisionego by weksel ten do dni 45 od 
trzecio razowego ogłoszenia edyktu gaz«tą 
sądowi przedłorzył, gdyż po terminie tym 
weksel amortyzowanym będzie.

Sambor, o l grudnia 1885.

1 9 ’ 28; (599 1 - 3 )
Samborze’ • P,owiat°wy miej. deleg. w 
Dobvhi • zawiadamia z życia i miejsca 
Józefa J ‘ ,ewiad°niych Maryannę Strenik 
Józefa qfreU-1, Franciszka Streniica,
tra N ic fT - brata Jana Strenika i Pio-
Strenik n  ^ ż e  Przeci^  nim w n i ó s ł  Jan 
P » f » »  o r v t r Pa m Ż °  Ustopttda I8S5 I. 19128
100 7łv ca i 6 prawa zastawu d ia  sumy
bierueło * ? • 100 * .  i 72 sł,. m. k. «  M » .  
wyk hln 9n Cl P°d lk- 14 w Nt,udorfie 
iowanego i 1  a grai^  Neudorf zaintabu'
na Aiavi 0 termin do ustnej rozprawy
^ « d  M a i® , ‘ f 16* 0 . 1886 0 9 S0d2i“ i8

tt , ustanowiony został, 
w osnhL fWiâ c dJa pozwanych kuratora 
wzvwa '<.adw> dra Steuermana w Samborze 
szvm p.0ZWauyeh, ażeby na powyź-
Do r̂/eh. U-aie ustanowionemu (kuratorowi
obrońee 1,nformacyi udzielili lub innego 
wska/flH 80 °brali ’ takowego sądowi
vv̂ !7vctb■;, 7  razie przeciwnym bowiem
nrz/nisa^ f ku*'kl z tąd wynikłe sami sob.e
przypisać będą musiMi.

oambor, dnia 15 grudnia 1835.

31. 18207. (387 1 ■ 8)
S3om f . !. ®reiggerirf)te i i Tara F ben $ 

^ietmt ber Snljaber beś in Paraop ann auj 
3auner 1877 burĄ Benjamen T,„cza .
80 fi. auSgejteaten unb burdj 3 ^ a f r0rDert 
kowski angenommenen iBefilfci" “J 9, ’ ,- 
b taeu  funt unb t fe jia  
iEagc an gercĄnet um [o f Inrmhriu.
j^einen unb ben fragliĄen aŚSeĄfel J

L 28388 [468 1— 3]
C. k. sąd krajowy w Krakowie poda­

je do wiadomości, iż orzeczeniem tut. sądu 
z dnia 6. kwietnia 1883 L. 6136 Alfred 
Fihauser unany został za zmarłego i żad­
nego ostatniej woli rozposządzenia nie po­
zostawił. Sąd nie znając pobytu Czesława 
Fihausera wzywa go, ażeby w przeciągu 
jednego roku, licząc od dnia dzisiejszego, 
zgłosił się w tymże sądzie i wniusł oś­
wiadczenie przyjęcia spadku, w przeciwnym 
bowiem razie spadek byłby przeprowadzo­
ny ze spadkobiercami zgłaszającymi się i 
z kuratorem Franciszkiem Grossem dlań 
ustanowionem.

Kraków, 30 października 1885.

8094. [415 2 - 8
C k. sąd powiatowy miej. del v 

Samborze ustanawia dla z życia i miejsca po 
bytu niewiadomych Jana i B irbary Hannę 
bach w sprawie hipotecznej W asyla Ku 
strzyekiego o wydzielenie z kompleksu cia 
ła hipotecznego wyk hip 148 księgi grun 
towej gminy katastralnej Kalinów parce 
gruntowych 1 kats. 578 i 579 i utworze 
nie nowego ciała z równoczesnym pr zenie 
sieniem na szczepowem ciele hipotoeznen 
na rzecz Jana i Barbary małż. Hannebacl 
ciężącego prawa zastawu dla r cznej dota 
eyi kuratorem adwokata krajowego dr 
Pawlińskmgo, Równocześnie wzywa się 
miejsca pobytu i życia niewiadomych J n 
i Barbarę Haunebacli by w czasie prawer 
przypisanym w powyższej sprawie wniósł 
jakieby uczynić chcieli na ręce ustanowio 
nego kuratora lub wprost do tutejszeg 
sądu wnieśli.

Sambor, 21 maja 1885.

L. 13598. [570 1— 3]
O. k. sąd powiatowy w Brodach za­

wiadamia spadkobierców Samuela Ludme- 
rera niewiadomych z nazwiska i miejsca 
pobytu, że w celu doręczenia postanowie­
nia w sprawie spadkowej po Rebece Lud- 
merer z Brodów z dnia 17 marca 1884 do 
1. 1683 przeznaczonego dla Samuela Lud- 
merera kurator dla nieobjętej masy spadko­
wej tegoż w osobie adwokata Jekelesa ze 
Lwowa ustanowiony został.

Brody, 10 listopada 1885

L. 438 (419 2—
C. k. sąd powiatowy w Horoden 

udzielił e. k. notaryuszowi p. Janowi Bos 
kowskiemu w Horodence ogólnej delegae 
do sporządzania aktów spadkowych \ 
wszystkich gm inach do okręgu tegoż są* 
należących co się niniejszem do powszec 
nej podaje wiadomości

Ilorodenka, dnia 17 stycznia 1886.
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L 62421 (457 3 - 3 )

Lwowski c. k. sąd krajowy w sprawie 
rozpłacenia ceny kupna i kapitału indemni- 
zacyjnego z licytowanych w r. 1855 dóbr 
Lubaczowa z przyległościomi ustanawia dla 
niewiadomej z obecnego miejsca pobytu p. 
Antoniny z Wróblewskich Janickiej, jednej z 
deklarowanych spadkobierców ś. p. Karola 
hr. Pawłowskiego, powyższych dóbr niegdyś 
właściciela, tak celem doręczenia jej wyda 
nych w powyższej sprawie ts. uchwał z d 
17 paździe nika 1. 46619 i 47300, tudzież 
z dnia 14 listopada 18851. 48650 celem 
dalszego jej w tej sprawie zastępstwa ku­
ratora ad actum w osobie p. adw. dr. Mo 
szyńskiego z substytucyą p. adw. dr' G órec­
kiego a doręczając powyższe uchwały usta­
nowionemu p. kuratorowi, o tem nieobecną 
przez edykt niniejszy zawiadamia.

Lwów, dnia 31 grudnia 1885.

L. 9708. [510 3 3]
C k. sąd powiatowy w JaśD czyni 

wiadomo, że w depozycie sądu znajdują 
się następujące od przeszło 30 lat przecho­
wane masy :

a] w gotówce :
Biesiadeeki W ładysław 25%  ct.
Fąfara Jakób 4 zł. 77%  ct.
Gabor Muller i Rottemberg 7 ct.
Gawroński Wincenty 5 zł. 86 et,
Geisler Franciszek 1 zł. 39 ct.
Gorczyca Anna 69%  ct.
Kowalski Franciszek 2 zł. 4 ct. 
Krysznowski Józef 62%  ct.
Malinowski W ojciech l zł. 42%  ct. 
Mąd'-alski Jan 1 zł. 10 ct.
Nowotna, Katarzyna 1 zł. 39 ct.
Polak Walenty 2 zł 93%  ct.
Rueiński Ignacy 1 zł. 70 ct.
Stanczykiewicz Marya 52%  ct.
Stojowski Ludwik 8 zł. 5 ’/, et.
Weiss Antonina recte Am on 1 
Widziszewska Marya 9 zł. 24%

b] w kosztownościach:
Freiberg Józef wartości 4 zł. 20 ct. 
Juszkiewicz Franciszek 5 zł. 25 ct.
Miiksz Józef 3 zł 15 ct.
Susanów Matwij 17%  et.

Wzywa się niniejszem każdego ktoby 
do powyższych depozytów rościł sobie pre- 
tensye aby w przeciągu jednego roku 6 
tygodni i trzech dni w sądzie tutejszym 
wykazał swe prawa ile że po upływie o- 
kreślonego terminu depozyta te za przepa- 
dłe uznane i funduszowi przepadłości wy­
dane będą. C. k. sąd powiatowy.

Jasło, 31 grudnija 1885.

zł, 69 ct. 
ct

L. 112 (464 2 - 3 )
Stosownie do polecenia wys. c. k. 

Ministerstwa handlu z dnia 20 grudnia 1885 
1. 44710, podaje się do publicznej wiado­
mości, źe w skutek rozporządzenia ck Mi­
nisterstwa 'w ojny  z dnia 15 grudnia 1885, 
oddział 5. ). 5348, wejdą w życie z dniem 
1 lutego 1886 r. następujące zmiany w do­
tychczasowych przepisach tyczących się ru 
chu pocztowego z krajami okupowanymi, i 
tak :

1) Wolno będzie za uiszczeniem opła­
ty podług taryfy w Austro - Węgrzech o- 
bowiązującej nadawać wszelkiego rodzaju 
przesyłki listowe, przeznaczone do adresa­
tów zamieszkałych w siedzibie urzędów 
pocztowych B >sni i Hercegowiny, z polece­
niem doręczenia tychże przez umyślnego 
posłańca (ekspresa). Doręcz nie tych prze­
syłek będżie atoli ograniczone na czas od 
godziny 6 rano do 8 wieczór.

2) Z prowadzoną zostaje wymiana 
przekazów pocztowych do wysokości 300 zł.

Blankie y przekazowe, tudzież 'płata 
będą takie same jak przy przekazach kra- 
jo  ych. Przekazy w drodze telegraficznej, 
również do wysokości 300 złr. będą dopu­
szczalne tylko do tych miejscowości Bośni 
i Hercegowiny, w któiych się znajdują u 
rzędy pocztowe i to tylko w tym razie, je ­
żeli urząd pocztowy nadawczy jest połączo­
ny z urzędem poczto- ym oddawczym pań­
stwową lin ą i>legrafi zuą

Opinia za przekazy w drodze telegra­
ficznej będzie taką s nią jak za podobne 
przekazy krajowe, z wyjątkiem, iż należy 
tość za depeszę wyn sic b dzie oprócz ta­
ksy zasadniczej w kwocie ‘i4 c t , 5 ct. za 
każde słowo

3) A olno będzie z Austro - Węgier 
do krajów okupowanych i odwrotnie prze­
syłać zlecenia pocztowe celem ściągnięcia 
należytości aż do kwoty 360 zł. i to pod 
tymi samymi warunkami, jakie obowiązują 
przy przesyłce zleceń pocztowych w obrę 
bie Monaichii austro - węgierskiej.

4) Oprócz listów i przesyłek pienięż 
nych, które mają być opakowane według 
przepisów w Austro - Węgrzech obowiązu­
jących. wszelkie lunę przesyłki wozowe z 
j'*"®1' wiuue bye opakowane w mocne płó-
no u ceratę [lewą stroną ceraty na zew-

tmwarm Da(Uo d°brze obwiązane i opieezę-

Dozwolonem będzie posługiwać sie
d0brZp rzeS °k iy w skrzyQtami drewniany- jD!. Przesyłki wozowe atoli o zawartości
jednolitej, me podlegającej zepsuciu jak

książki, druki, tudzież towary mniejszej 
wartości, mogą być opakowane w mocny 
papier.

Przyjęcie i odesłanie przesyłek w ten 
sposób opakowanyeh nastąpi atoli wyłącz­
nie na własne niebezpieczeństwo wysyłają­
cego, a Zakład pocztowy nie będzie odpo­
wiedzialny za możliwe uszkodzenie zawar­
tości.

Adres winien być umieszczonym bez­
pośrednio na opakowaniu posyłki, i musi 
zawierać oprócz nazwiskaa i charakteru a- 
dr^sata, dokładne oznaczenie miejsca prze­
znaczenia. Posyłki z ogólnikowym adresem 
„kraje okupowane" (bez bliższego oznacze­
nia miejsca przeznaczenia) nie będą przy 
jęte.

Dotychczasowa przymusowa opłata 
posyłek wozowych aż do granicy, zostaje 
zniesioną, i wolno będzie przy nadaniu ui­
ścić całkowitą opłatę t. j. aż do miejsca 
przeznaczenia, lub zgoła nie opłacać.

5) Zaprowadzoną zostaje wzajemna 
wymiana t rzęsy lek za powziątkiem aż do 
wysokości 300 z ł ,  lecz waga pojedynczej 
przesyłki nie może przenosić 15 kg.

Listy za powziątkiem nie będą do 
puszezalne

6) W razie zaginięcia lub uszkodze­
nia posyłek wozowych w obrębie poczt 
wojskowych, względnie polowych, odpowie­
dzialnym będzie Zakład pocztowy jedyni 
w tym razie, jeżeli wypadek miał miejsce 
z winy funkeyonaryusza po zty wojskowej 
lub polowej. Jeżeli zaś podobny wypadek 
wydarzy się na terytoryum poczt cywilnych 
to mają byc zastosowane przepisy o odszko­
dowaniu obowiązujące w Monarchii austro- 
węgierskiej.

Z e. k. Dyrekcji poczt i telegrafów.
Lwów, dnia 12 stycznia 1886.

3*- 112.
Stt 99efolgung beś boljen SluftrageS be£- 

f. f. $atibefó=9Jłiniftenutn£ bbtt. 20 ©egem= 
brr 1885 i). 44710 toirb befaunt gegebm, feafj 
gufolge ber SSerorbnung be§ f. t. 5fteicf)£5Srteg§= 
ŚJiimfteiiumś bbtt .15. ©egember 1885,' Slbtl). 
5 $1. 5348 bom !. gebruar 1886 ab tn ben 
bi§|erigen Słejttmmungen im ipoffberfeljre mit 
bem Occupationtsgebiete nadjfteljcnbe ©enbun- 
gen tu SBirfjamfett gu tretem babm u. g.:

1) 2Mc ©afiungert Brtefpoftjenbungen 
nad) Drien tn Bośnien unb ber Herzegowina 
tn fcenen fid) ępoftdmtrr befinben, fonnen m-  
ter ben in Defterreidpllngain beft^enben 33e* 
fiimmungen atś @£preff 33iiefpo[tfenbimgen auf-

gebrri. trerben. ©ie Seftellung btefer ©en= 
bungen erfotgt jebod) burd) bte tpoftanfiatieu 
in Bośnien unb ber Herzegowina nur tn ber 
Beit gmifdjen 6 Uf)t 3Jlorgen§ unb 8 Ul)r 
t(6enb£

2) ©etooljnlidje ipoftanmeifungen bi» gum 
SD?ajimaIbetrage bon 300 ©ulben ftnb nad) 
bem garden jbccupanonfgebiete hmĘimib tete= 
ęiraftjdje sjBoftattroeifuugen ebenfatts bis gum 
ŚWajimalktrage bon 300 ©ulben, bfoó nad) 
spojtorten in Bośnien unb ber Herzegowina. 
u. g nur bann julfijftg, toenn jtDtfdjrtt ber 
ifjoftanftatt be« Slnfgabgprteg unb ber 5j3oft= 
anftatt be§ 23eftimmunggorteg einc <3taat§tetes 
grafem93erbtnbung brfteljt.

tpoftanmeifungs * SBIanfeBe unb ebenfo 
©ebittjren fur ^oftaritoetjungen ftnb btefelben 
roie im internen Śerfefjrc, mit Ślttbnaljmf, bafj bte 
©elegrafen * ©ebiitjr aufjer mit ein.tr ©tunb* 
taje bon 24 fr., mit je 5 fr. fur jebeg eingelne 
Sffiort bemeffen toerben toirb.

3) tpoftauftrage jur ©tngiefmng ton (M b- 
betragen bi§ 300 ©ulbcn finb im iBer?cf)re mit 
bem Decupation?gebiete unter benfelben grunk 
fa^tiefien Seftimmungen gulafftg, mie im in= 
ternen SBerfeljre DrfterreidhUngamg.

4) ©elbbiiefe big gum ©eroidjte bon 250 
®ramm, ©elbpacfete unb fonftige ©rlbfettbun* 
gen ftnb nad) ben brgitgtidjen in D eftam dj 
Utigarn befte|)enben s43oftuorf(^'iften gu ber̂  
paefen unb gu beifigeln.

SDie ii6rigeu Senbungen finb in ber fRii’ 
gel in ftarfe Seinwar.b ober in mit ber rautjet? 
©eite nad) ob?n grfet)rfe 3Bad)‘dfintóanb gu 
o rpaden, gut gu OprfĄniren unb gu oerfiegetn

founen and) gut btfdjaffene Sluften ber- 
m ubrt werben.

©enbitngen jebod) beren 3mbatt aug ffften, 
etner iBejdjabigung n?d)t feidjt ausgefe^ten ©c= 
gpuftduben, tuip ©iidjern, 'Drudionen, r&1aren 
opnę hoperen SGBert u. b. gl hfteljt, fonnen 
aaefi in fta fen papier berpaeft aufgegeben 
luerbeit ©te 9tufrtaljme unb 2Bftterbeforbprung 
be art berpudter ©enbungen erfotgt j bod) sbei 
8luśfĄtu§ ber §af:pftid)t ber ^oftanftalt fur 
eine eoentuefle Snbalib-fĄabigung) nur auf 
eigene ®efaf)r beg 2lbfenber§.

©i<> Slbreffc ifi unmitłel&ar auf bie ©m= 
bafiage ber Senbungett gu fĄreiben unb f)at 
au^er bem ffiamen unb Eljarafter beS @mpfiin= 
gers, audj bie botlfiaubig genaue 21ngabe be§ 
SeftimmunggorteS gu entljalten

©enbungen mtt ber btofeen Drtgbegetdbitng 
„DccupationSgebtet" finb utdjt augune^men.

SDer bu?t)erige ©reng*grancogmang mirb 
aufgeboben, unb fonnen §afp'pofifenbnngen 
entroeber bis gum Srftiuimungforte franfirt 
ober umfranfirt aufgegeben mer Den.

5) Sftadptabmefrribungen finb gulaffig, 
lebocfj barf ba$ 9jiajtmalgetoid)t ber eingetncn

fftadjnafpnefenbmtg 15 ^ilogramm unb ber 
SWajimatnadjnatjmebetrag 300 ©utben b. W. 
nidjt iibcrfteigen.

6) giir bie im Sereidje ber SDliUta-c* unb 
gelbpoft, ba§ ift bet einer ŚHititar* unb 
poftanjtalt, ober Wćiljrenb ber ®cfbrberung mit 
ber 21(ititdr= ober getbpoft fid) eegebenben )Rer= 
tufte unb 21bgange an galjrpDftfenbungen iiber= 
nimmt bie SOłifitar * bcgiet)ung<?Weife g^bpoft 
etne §aftnng nur in bem g al% menu ber 
SSertuft ober 3lbgang burĄ SSerfdptlben eineg 
S0?tlildr= ober geIbpoft-'93fbirnfteten, opnę Un= 
terfetjieb, ob berfetbe bem ©tanbe ber )Poftan= 
ftait ober bes §eereg angeljort, ^etbeigeful)rt 
toirb.

SBeitn jeboęh eiue bei ber SJfilitar* ober 
getbpoft aufgegebcnr, ober an fetbe gert^tetc 
^a^rpoftfenbung tudfpenb beó ©ranśporteź 
gmifdjen ©ioifpoftamtern ober bet etnem btefer 
te^teren in ®eituft geratt), ober cin ©peil ipreg 
Snfjalteg abfjanben fommt, fo łjabeti begiigtiĄ 
ber §aftuug ber spoftanflalt bie. Sefttmmun* 
gen ber in DefterrticlpUngarn in Sirffamfeit 
fteljenben gidjrpofiorbttung unb ber betreffenben 
ipofioei trdge unoetdnbert in Slntoenbung gu 
touimen.

Semberg, am 12 Sdntter 1886.

H 15 2.
GdOTK-kTHO ĄO MOpSMfHIA RklCOKOro 

U. U MwNHCTfpCTKU TcprOKArb CT» ĄHA 20 
ĄemftKpa 1885 r u. 44710 no^aeTCA ąc
I18KAHMHOH K’kA<5MOCTH, L|JO 110 I10K0Ą8
p03n0pAAJK{Hi'A H* K. łWHHHCTfpcTKA IlÓH-
hki ctk a h a  15 ĄeKAupu 1885 r- o t a ^ k  
5. n, 534"-, koha3 i” k Km JKKI3HK cm AHf;Mm 
Iro / l io r o ro  1 86 r. cudtAthOHiH SiwdtHKi 
um A^mtnep^kuiHKijfm npHiiHca)frK, kamaiohhy-
CA p8Y8 HOSTOKOrO C-K Itp.tAAMI OK8liaui'H-
hhami‘ h ruKm:

1) Okokoaho KłSAfi m 3<i o\CiMOp£Hi4/M’K 
oiiautki 3a a  aa Tapai^ki nm Hkctpo - O \f 
rpa\"K ouoKA38ionoH HaAaKaTH BCAKoro 
poAa neptCKIAKH awctokkih UpH3HAMfHHhJH 
Ao aAPeccaroum 3AAteiuKAAki\"k nm okhta- 
AKit|ia ’̂k oypAA&um nouTOKKi^m KoctiTu u 
rcpigeroBHHki cm iiopSnenifACk aoP^uehia 
TkiyJKf Upesm OY/MklllJACHHOrO nOCAAHlgA 
(Eiprcss). Ąop8neni'A TkiYm nepeckJAOKm eS 
Aerm AAf orpaHHneHHoe ha nacm orm  ro- 
AHHkl 6. PANO ĄO TOAHHkl 8. O^RtSEpk

2) HaREAEUHOIO 3ÓCTA6TFh Rkl<W’kHA ll( 
pfKA30KTv llOMTORkl)f'k A<* KklCOKOCTH () 3A.

Ka .IIIKETkl nEpEKA3<5KklH, TARO>KT\ 0- 
riAara KSA^rm tarih ca.mkih iditm npii iie 
p£KA3A\"k KpAERkl)C'k.

{l£pCKA3kl K’k A^f'03'k TfAErpA^HUfC- 
KOH TOmm CA/MO Asi BklCOKOCTH 00 3A. 
sSA^mm A 'inSlt,ae‘MkiH AHuik A® TSjfk ,wh- 
CTHOCTfH KocHIII H PfpntrORHlIkł, Bm K*'"
TOpkl^m 3HAYOAATCA oypAAkl nOMTOItkill, 
tl TO AHUJk BT\ TO/Um CABHAKJ, 6CAI1 Olf- 
PAATv HOMTORklH HAAARMklH 6CT'k 3A8HEN- 
HklH Ck OYpAAOATk nOMTOBkl-Wm OTAAB- 
Hki.wm A^pmaRHOio a^ hIuio TEAtrpa^utHOio

OlIAATa 3A UEpeitASkl B'k A^P^^Ił TC
AtrpaijłHHHOH K^Aerm taka cama iakjk sa 
IIOOOEHklH nepEKA3kl KpAEltklfl Ck H3ATł£AVk, 
l|IO HAAfmHTOCTk 3A AfUflUS BhJHOCHTH BS- 
AfTm KpOA\’k TAKCkl 3ACAAHHH0I1 K'k KBO"
rd i 24 K(MHLg. H 5 up. 3A KOJKAf CAOBO.

3) G bOKOAHO k8A6T'k c,k nBCTpO-OY'- 
ropm a ® KpadyRm OKPneBAHkiYm h OTitopo 
THO flSptCHAATH llOpSUEHIA IlOHTOBklH, RTv 
Ifkakl CTArHEHIA HAAEJKHTOCTH AJKm A® 
KROTkl 30 ■ 3A. H TO flOA’lv TklMH CAAAHAtlt

CAORIAiUH, 13KIH OKOBA3^IOTk npH UEpe- 
CWAIgdj nOpSHEHklH [IOUTORkl\"k Bm OKptlK  ̂
MoHAp^ill flECTpO - OłfrOpCKOH.

4) OupÓ.Wk AhICTÓRk H HEPECklAOKm 
rpOUJEBkl^m, KOTOpklH iWAtOTTi KSTH OHAKO* 
K!HHklH 3AAAA npilllHCOKm Hm flsCTpO Ot,'- 
rpaYm 0K0BA38ioukiYm, bcakh iihhmh no-
CklAKII B030KKIH Cm pErpAkl KHHHkl kSTH 0" 
riAKOBAHHklH Bk MOIgHOP. I10A0TH0 HAN HE- 
pAT» fAdtBOlO CTOPOHOIO IgEpATkl NA BN"k)
A NAATO A®kP{ OBKAHAHNklH H OflEUATAH- 
NklH.

Ąo3KOASHHMAVk ESA^m nOCASrOBA- 
THCA A®Bpf 3pOBAENNHA\H CKpklHKAMH Af" 
PEBAANHIUUN

llEpEfkIAKH K030RklH AAE CO 3AKAI0nE- 
Ni'ft/Wk OAHOCTAHHkl/V\m HEI10ANAAAIOMIH 30- 
ncoRAHiocsft rAKm : knmjkkh, aP^kh TAKomm
TOKApkl -MENklllOH RApTOCTII, MOrS l"k KŁ5- 
TH OriABOBANNklH Bk iMOHHklH nAIlfpm.

npHNATie u OAOCAAnie nockiaoifk irk 
TOH CnOCÓEm OriAKOBANKkl\"k NACTSlIHTm 
AAE H3KAI0HH0 NA KAACH06 NEEE3llEHENkCTK0 
KklCklAAIOMOTO, A 3AREAENI6 flOUTOBE NEKS- 
A£AVk 0'1’B’kuATH 3A AtOJKAMROP. HOKpEUtAE- 
NI6 COAep^AHIA.

flApeem uhneitk k8th  OYi\\ki|iENHkiA\m 
KESnOCpEACTKEHNO HA ONAKOKANIO nOChJABII,
II AtbCNTm 3AHHAAATH OKpÓ/Wm NA3Bkl H JfA- 
pAKT£p8 AAPfCCATA, A®Krt‘,AH®6 03NA«l£Ni'6 
/W'kcTII,A npH3HAM£HiA.

lloCklAKH Ck N£A®CTATOMNklAVk A- 
APECCO/Wm „Bpad; oKSnoRANNkiH11 (E£3m 
KAHJKAHINOrO 03NAM£nVA M’kcTlgA ripHSHAHE- 
NIA) NEE^A^mm npHNHAtA6AAklH.

ĄoTEnEpFkllJHA lipiEMSCORAA ONAATA
nockiAOitm R030Ekiifm a:Km A® rpamiLg-k,
3ÓCTAPT’k 3NECEHN0W H CROEOANO E8AtTm 
npH HAAAMkl OY<MOpHTH udtAKOKHTS OflAA- 
T8 TO 6CT'k • AJK'k A® At kcTIgA llpH3NAHE- 
Ni'A, HAN IgdtAKOiUm NEOnAAMOBAI H.

5) 3AREAEHNOIO 30CTA£Tm B3aHi'' 
Kkl/H-kHd IIEpECklAOKm 3A llOCAFknAdT0l® ‘
A®u BklCOKOCTH 300 3A., AAE BArA nOOAM |{j 
KOH nEpECklAKH NEAtOJKETTi nEpEHOCH1'11 
KHAOrpA/WÓK'k

/IklCTkl 3A NOCA’knAATOIO H£GliA 
AonSqiA6MkiH. nJ.

6) B'k CA8HAIO 3Alłp0nAl|JEHA MAP J| 
BpEJKAfNilft nOCbJAOKm K03EBklYm Bm ®6̂ ,

n oafB ^ .nOMTm ROHCKOBkiy-k R3TAAAN0 
OTR-kMATEAkNW/tTk K8AET'k 3ABEAfH'6 "fjH 
T0B06 AHUJk Rm TOATk npHnAAB ’̂ 
HpHKAlOUENie zWAAO /WłiCTtgE H3m r|P°6. r̂ 

8 NK Lipid Nap A nOHTkl BOHCKOBOH HAH 11 
BOH. B(t).

GCAH 3ACk nOAÓENklH RkindA0151* )An' 
AApllAkCA NA TEpHTOpiH nOHTm jjfl
Nkl^m, TO rMAIOT-k E8TH 3ACT8COKA3Hb1> 
HpHnilCkl O OTUJKOAORANIO OKOKA38K|,||łl
AEpmAR-k Hbctpo-O yuopckoh.
O rm ig k. ĄuptKigui flou rm ii l iA trę W  

AsóBm, a ha 13 Mhbapa 1886 r.

L. 520 [520 1
C. k. sąd powiatowy miejsko *

wany w Tarnowie wzywa niewiauoi"^ ĵ  
pobytu Michała Pyzdka, aby się w Vrlj\\t 
gu roku zgłosił do spadku po Janie m 
zmarłym w Łękawce dnia 11 sty^,,.
1877, inaczej postępowanie spadkowe 1 
ratorem jego  Ludwikiem Pyzdkiena P 
prowadzone będzie.

Tarnów, dnia 11 stycznia 1886.

Konkursa.
BI 1201. (506 3

S(ug ber ijiaut Soutangcr oon 
riiffdjen ©ńftung ift ein ©btftunggph1̂  1 
lidjer 315 ft. o. SB. gu oergeben.

21 uf btefen Stifiunglgenu^ ^abeń wt 
bem ©ttftbriefc bom 26. Slpril 1806. (H 
bon Slbfbmmltngen beg Norbert Christopk°jjf 
(Srmanglung berfetben Sittber bott 
gen be8 Stnmn Stjriftopbori enbtitfi 
mangtung aucl) bhfer, RtnberbonSibfbmiul' 
beś sRauI ©t)iiftopl)ori Slnfprndj. . f lIn(l 

©er ©tiftimgggenufj ift gur tii(
biefer ttinbrr beftimmt, unb bauert bi jjft' 
@i ofja^rigfeit ober etmaigen friifiereh 
forgung. 0

Stettern unb 21o’ munber oon fo(d|cn. 0|/ 
bem, meldje enltoeber bon Norbert, ober-A 
ober enbltc  ̂ Paul Cbristophori abftg01 ^  
tjaben tfjre ©ejuc^e mit bem ©auffcbf'!’ ; , , /  
Śtnbeź unb mit ben legalen -Jłndjwfc 
ii&er bie Slbftammung beśfctben oon 
obgenonnten iBerfotten gu betegen U*1- i) 
ften® big 20. gebruar 1886 bet ber f* *• 
©tattbalterei tn 2Bien gu uberrei^en.

L. 81627. [585
W celu nadania opróżnionych 1 óy- 

czątkiem roku szkoluego el 885/6 kilk%jj, 
pendyum z funduszu naukowego p°. 
w. a przeinaczonych dla uczącej się ji{ 
dzieży ruskiej narodowości oddająct?L|o' 
naukom na wydziale prawniczym lo .̂ gii 
zoficznym c. k. uniwersytetu, ro z p is #  1 „j» 
niniejszem konkurs do dnia 31 sty^js 
1886 Ubiegający się o te stypendya 0  
przedłożyć swe podania w przeciągu
nu konkursowego do c. k. Namiestu' „ f
ża pośrednictwem przełożonych gr 
Dsorów i dołączyć do tych podań me 
chrztu, świadectwo ubustwa, świ&u  ̂ ji 
dojrzałości nakoniec dowód fre k w e u ^  t 
aplikacyi co do nauk, które obecnie 
k. uniwersytecie odbywają.

Z c. k. Namiestnictwa 
Lwów, dnia 29 grudnia 1885.

H. 8i627. fi
B-h IgfitAH NAAAHA OncpOUtNEH  ̂0

nouATKO/wm uiKOAUNoro pou8 1885'6 ^ (,« 
Ko -̂m cTimENAiH 3m ^ohaa naSkc-b®^?1 
• Oo 3 A. A. K., lipH3HAMEMKIYm JkftA 
CA /WOAOA«mil p8CKOII NApOANOCTH*
lo m o u ca Na8i<A.nm na beja^ aT; npAB h** ^  
AEO żjtHAOSCijniHNOAAm Ig K. OYNHBfP^^ 
P03nHC8E CA KOHUbpCK A® AHA 31 y
1886 p 0('K -krAiOMii c a  o t h  cfU 1’ fi
.HAłOT-K tlpEAAO.KHTH CKOII lipoUlf1̂ ^, (
n p O T A rb  KCHKbpcoRoro pehhhha A0 ft*

- + ĄHA.wkcTNIIIgTKA 3A nOCfpEANHIgTK®/'ł «c 
H\-m R£pYOBHKI\'m KpbJKKÓBm np®^f^|)l , 
H 3AA8HHTH A® ChY-K npOLUENIH  ̂ H'1 
Kp£i|iENiA cK’kA®igTKO A®3P'hrocT,h ̂ pi1' 
KONEigk A®BA3’E IIOC'kl|JANA N AO/lM %,» 
l|10 A® Tkljfm HAbltm, KOTpill TEnfP'1'
K. OYNHBEpCIlTETdt OTKbRAIOTm.

3m  Ig K- NA/wkcTHHIgTBA. 
flKÓRm a- 39 PpbANA l w8o. ,i|

  rR, 0 rL. 2110 [566
K O N K U R S  e- \

na posadę starszego zarządcy 0 °% 
urzędzie pocztowym na giówny1® v 
kolei we Lwowie z płacą VIII. ^  gj r 
gi i kaucya w wysokości jednoroc*11 ■
cy»

Podania należy wnieść w Vr 0c»' 
czterech tygodni w e k .  Dyrekcji V 
telegrafów we Lwowie.

Lwów, dnia 22 stycznia 1886.



Wyroki
11

prasowe.
»  <2 7 7 ) 
Jtarnen ©eitier SDłajeftat beS Saifera!

SetjtjjA f- £ &atibe?gfrid)t 2Bien alb fprrfp
li)tt(łjrfi 9at auf SInttag ber !. f. ®taat?an-
307 erfannt, bajj ber Snljalt br§ in 9tr.
^ferir? bfr*obifd)en ©rucffcfjrift „®cr jungę
bom u1 ’ .©umoriftifd) * fatirifdjeg 93olf8blatt“
tej) P„',.fo4nner 1886 (an ber (Epijje be? S(at»
8$)ic ; y aftenen ®ebicfjtc8 mit ber 2Utffćf)rift
lttf> k . f ur- Reitgemdji, freituifltg nad) ipein*

4 S b'-
bag SSergetjen nad) § 300 @t. 

unb e§ tuirb nad] § 493 ©t, $  D. 
t ó W b o t  ber SBeiterUerbreitung biefer ©rud> 

Jo^flffprodjen.
ant 8 . Sanner 1886.

Stu (509)
Kamen ©eiuer SDłajeftbt beS Saifers! 

^ienn S  ̂ f - SattbrSgeridjt alg fprcfjgeridit 
ttj0„ bat ftuf Stntrag ber f. f. ©taat8antoaltfd)«ft
1 Hflfł Sini* CłluLftllł K/Ĵ  IM Sok ■it/t* J«et h bofr bpr Snljalt beg in ber 9tr. j 
bon ^ c!°^ifd)en ©rucffdjnft „|)ang Sorrgfl 
l(ttwnbu^ i « f e l “ t)om 15. Sdnner 1886 ent= 
boft kPn KuffafceS mit ber 2luffd)tift „©jrtru 
ha,. _ ^  tfSrmfi ^nrnpt nntt inthipr i p§ §ang 35rqel non 91 a i) unb gern“ in 
fot [̂e auf ©eite 7 non „bt 

pausfrau" big „ 
i jy y ft i in §arrer&borf, tydte

3 4u» fZ"' wnv
bt(;t ©t. sp* 0 . bag SBerbot ber SBeiterner^

®.

efe§ 2Beinen 
„®nimnbefiier brau 
' bag SSergeljen nad) 

begrunbe, unb e§ toitb nad)

jn.biejct ©rucffdjrift aitggeffuodpn. 
•®ten( am 18 Sanner 1886.

111 K am en  © e in e r  UJiajfjldt beg S a i j c c g ! 
fortu 8 f - f • 2an b?ggerid )t 2Birn at«
(tllti £)at auf Slntrag ber f. f. ©taotSan*
Ja)aft ctfannt, baf) ber ^ntialt beg in 9łr. 
fam ^crt°bifĄen ©ludbdpift „©predjfaat be* 
e^n tageg , Organ fur bie Sntereffert ber 

unb 81tbeiter“ nom 7.
Ij r 1886 auf ©eitc 10 -nttjaltcnen Strti- 
i t W  ber 9luffd)rift „bie ©teuerbeanuen" 
Sftf?ewt 9atWn Umfange bas fBergefym nad) 
4q<; ®b ®  bftjtiinbr, unb eg mtrb nad)
(t i 1 O.’ bag SBerbot ber SBnterber*
"J ł biefrr ©rndfdpift nuggefprodjrn. 

Klicn, ant 18. Sanner i886.

>uf 3 a§ f f. Sanbe§gerid)t in ®ro? l)at
H  i nira9 bpp f 7 . ©taatgaumaltfdjafi mit
foj ^tlenntniffe nom 12 3annrr 1886, 3- 
»t)il ay E SBeiteruerbreitung ber geitjdjnft 

“Ł '  nom 7. Sdttuer 1.886
0 -  — Y.v.. ba ,E ,-N 886“ unb „Sittgc■

#fn ^cetjrter §a-r Jtebac cur . . “ uod) 
8S 3fi2( 305 j in?) 300 ©t. ®. nerboten.

?*afh^tbeit“ Kr. 1 ni
ê  t ber Slrtifel „1885-

^ Kreiggerid)!. in SBiitj l)ut au 
fofe 9 ber f. f. totaatgantDaitfi^aft mit bem 

niPiffp bom 19. ©  cember 1885, 3 Û  
>Vk ’ e SBeiternerbreitung ber geitfĄrift 

°da" gtr. 22 bom 15. Ttecember 1885 
fot jiR')e8 51tti!elg „Veteranske spolky" nad)
’ 4  i 8-8» 491 unD 493 6t ®- unb ^rt-s. bom 17. SDeccmber 1862 nerbolen, 

1. f. 0 berlanbeggerid)ł in SPrag auf 
u j.^ be ber E. f. ©taat#amoaltjd)aft in 
§49fott ®tfenntni| ooin 29. $?cccmber 1885, 

■Ą . 1“8, biefeg SBerbot ber SSJettetnerbreitung 
W . ? . ' ” in berfelben ^^tf^ftfttiammer 
, etten 9lrtifell „Hrabenka Dubarry-ova 

nacb § 516 ©t. ®. auggefproc^en.

a, ? Q§ f. f. JtreiSgcridjt in S36!)inifd)=8eipa 
fot U  flntrag ber f. f. 6 taat8anlnaltfcf)aft 
%  ^„®rfenntniffen nom 16. Santier 1886. 
ijfotmt. t*nb 274, bie Slfieiternerbreitung ber 
foSg ar9er geitung11 9ir. 4 nom 13. gdnncr 
!foo6a,, f9en ber Slrtifel ń3 roeiei'Kt SRa^“ unb 
fofoft ' (Kbg. ©tracie . . .)“ , batut ber 3 eit5 
„Sg "'tbnjebr-1 SBr. 1504 nom 13. Sdnner 
jlforf.i E9ea beg Slrtilelg „ 2Jit^aćl)tet unb bod) 
^  S fm nadl § 300 ©t. @. bejiel)ungga'etfe

a ©t. ®  derboten.

fof 3lu)aS f 3?reiggetid)t in SBubtnetg ^at 
ifo (§-* a8 ber f. {. ©taatśantoaltfcfjaft mit 

uuhn?oni^Ptt 0031 7- Warner 1886, 3 3  
-J 3 0 , bie SSłeiterberbreitung ber 3 epts

bem ©rfeunlniffe nom 29. Dejember 18«5, 3 .1  
13177, bie SlBeiteroerbreitung ber „Seitmeri^er 
geitung“ sJir 100 nom 23 ©ecember 1885 
toegen beg Slrtifelg „SRationale ©c^eibung“ 
nad) § 300 @t. ®. nerboten.

©ag !. f. Sanbeggerid)! in SBrihut t)at 
auf Slntrag ber f. f. ©taatgantnalifd)aft mit 
bem (Srfenutniffe bont 8. 3 dnner 1886, g- 396, 
bie SBeiternerbreitung ber gettfdjrift „grei^eit" 
ślfr. 49 nom 5. ©ecember 1885 nad) ben §§ 
65 a, 305 unb 122 a unb d unb 303 ©t. 
@ . nerboten.

©ag f. f. Sanbeggeridjt iit SJritnn l)at 
auf SHntrag ber f. f. ©taatgantuaUfdjaft mit 
bem (Srfenntniffe nont 10 Sanner 1886, g . 
464, bie SSleitecorrbrcitung ber geiifd)tifi 
„^rfilifit" 9ir. 50 bom 12. ©ecember 1885 
tntd) ben §§ 65 a, 305 unb 303 @t. © . ner= 
boten.

©ag f. E. £aubrggerid)t in SBriutn ()at 
auf Slntrag ber f. f. ®taatgamnaltfd)aft mttauj rtimag oei 1. 1. '^iuin»utni>iui|utu|i mu 
bem Śrfenntniffe nom 10. Sdnner 1886, g . 
572, bie SlBeiterberbreitung bt r geitfĄrtft 
„©agegbrte aug 9Rat)ven unb ©^l.eften“ 9ir. 
5 nom 8. Sdnner 1886 ioegeit beg SlrtiEelg 
„9luf toften ber ©eutfd)en“ nac  ̂ § 65 a m b  
b ©t ®. nerboten

©ag t. f. Sreigqerid)t in Dlmu| l)at auf 
Sdutrag bet E. E. ©taaBtantoaltfdjaft mit bem 
©rfeuntniffe nom i 3. San tut 1886, g . 358, 
bie 2Biitetnerbreitintg ber gfitfdirift „Nasince" 
91r. 5 nom i O ^anner i 886 toegeu beg 91r= 
tifcls „Konecne" nad) § 491 ©>t. ®. utib 
Vlrt. V beg ®ef nom 17. ©ecember 18b2 
Oeibo en.

©as !. f. 2 unbeggmcf)t iu ©roppau tjai 
auf ?lntrag brr f. f @taatgantoaltfd)aft mit 
bem ©rfeuntmffe bom 8 3 dur.fr 18^6, gat)l 
137, bie SBeiteroerbrrimug ber geitfcńtift 
,g 'eil)eit“ 91r. 48 nom 28. 9ioncmber 1885 
nad) ben §§ 58 c, 59 c, 63, 65 a, 305 uub 
3u2 ©t ®.) banu ber getifĄuft „©er «or= 
bote“ 9fr. 47 ©Ijtcago, am 25. 9)oucmbcr 1885, 
nad) ber. §§ 63, 302, 305, 58 a, b unb c nnb 
59 c ©t. ®. berbotett

©ag f. f. Sunbfggeric^t in fiaibad) ^it 
auf Sldtrag ber !. f te>taa gaiUoaIifd)aft mit 
bem ffltfetinfoiiffe nom 12. Santtcr 1886, g  
320, ^bie SSieiterberbrcitung ber 3 pitfd)rifi 
„Slovene,e" 9łr. 6 bom 9 Sduner 1886 me 
gen beg 2lrtitel8 „Iz Cadrama 5. janwarja“ 
nad) § 300 ©t. ® . berbotett.

®ug {, f. yanbe-gqerid)t iu Arteft t)at 
auf 91utrag ber f. £. ©taatgaumattfdjaft mtt
ben ©rfcnntuifpn nom 14., 26. unb 28. ©e= 
cember 1885 g g . 8872, 9157 uub 9183 bie 
SBeiterberbreitung ber ReilfiĄrtftcu: „II Mat- 
tino ' 3lr. 70 nom 10 ©ecember 18-5 meg.n 
beg 9lrtifef§ „Alcssandro pentito11 nad) § b
©t. ® ; banu „VA.\b&“  9 Ir. 10 bom 
cember 1885 me^en ber Slciifet f,A S ’ ~ 
tori“ unb „Pro Patria11 nad) § 302 ©t ®.; 
enblidj „L ’Alabarda Triestiua" 9if. 327 nom 
22. ©ecember 1885 toegen ber SlrttM „Un 
poema di bugie . . . “ uub „Roma 21 De- 
cembre. U contegno delle Autorita • • • ■
nad) § 302 ©t. ®. bejie^. § 65 a ©1- 
nerboten.

Doniesienia prywatne.

y i>l o ra o  w »  n a 4|»iem**/K a
k o n s e r w a  t o r y  u r n  d r e z d w A s l i * 45® * ’
iice»nica Ł a r r e g o  1 f » r o c u a  
w  W i e d n i u

Iren a  L e w ick a
otworzyła koneesyonowaną;

z przysposobieniem do koncertów i oper.
Programu nauk dostać moiua w szkole 

u l ic a  R h r in e l ic k a  1. 4  (za e. k. ** '
miestniatwem).

1
ift ra 7 f u>c xururiucuiuuui

(^4ney fo ubmeifer SEui8blattJ 91c. 1 nom 3. | 
afobtethk megen beg Sd.tifelg „SBubmeifrr j
(tS**eit tCl3a3 ium"; bcn,n bft »®«ut}d)=ofterr i 
(?• ttn? 91r. 1 nom 2. aanuer 1886 \

§fo>t b0nrfo"f1te Suflage) toegen beg KrtiftlS ' ■ j. .
9 ©t mft ®fpenbfIetbigunggprocej3“ ttacf) W ®*1

• berbo en ! ’ Lwów,
plac Halicki 

i lic/. 1.

m  %

C I k }• K'retggertc^t tn Sritmeri^ ^at
Ui e i f - ©taatgaumaltfdjaft m it ' K J i # w  »TT aiifaks" polerowanych,
f’ ' bpe bont 8. 3dntter 1886, jja^f : " dtt(

ż e l a z s n y ?  
poleca swój 

wielki 
w y b ó r

.80para zł. * 
dtto. zwykłych, 1 sorta .  zł. 2.60

^ ^ i t t rt>m6Eei tWn9^ fr  S e it f^ r i f t  „S iu i* | ” J S ;  damskich z w X m i
fod\ 91 i -t  bE>nl 2 ‘  S d u n er i 8 8 6  . „ n-4.ruiin“ polerowanych

§ 3nn 8- ^  » ® i e ® eu lfd )ctt in  SBdbmetl11 I - całych żelaznych z paskami na
® t  ®  nerboten ' k- i i P17°dzie, para . . . .

I Paski tjlne do wszystkich łyżew .  .

ftlię © Qa ~  W szelk ie  przylw ry do robót pilec**
i Slhi £• f  •„ o„'i ■ ! ( .  i  kowych, iormery hyblowane jaworowe po zł 1.80

ber i * 7- S e itm e r il  f)at met r Q ,  orzechowe, gruszkowe, mahoniowe, popielato
uer t. t- 'ó ta a tg a o m a lt fĄ a ft  m ttbeie owane po zł. 2.20. (7715 2 0 -  24)

zł. 2 — 
zł. 2.ó0 
zł. 4.—

zł. 1-50 
zł. — -35

Po Kilka razy premiowana niesłodzona 
W d B K A  

z karynckich ziół alpejskich
(Kiirntuer Alpeiifriieht-Destillate)

(a la COGNAC)
E n z i a n  (goryczka), H a u e r a p f e l  (kwaśne 
jabłko), szezegoime (dobre), J a ł o w i e c  /non

I n l f r o . )  HftliSftl  : __\ __
O   ̂ V *■ ^  /  J • » «

H e i d e l h c e r e  (czernice), na-
,u  ----- y lko  we kw ow ie u O T .
W incklera w x/i litrowych butelkach.

D . P i c h l e r  w  C e lo w cu
[402 3 - 5 )

J a n  W a ż n y
we Lwowie

poleca P. T. piUdicznośei swoją obficie w wina au- 
stryackie (oryginalnych flaszkacii zaopatrzona piwni­
ce z firmy Moritza Sehreibera, właściciela winnic 
w Badenie pod Wiedniem po najprzystępniejszych 

eenacnr
złr.

L fi. Pfaffstatter (stołowe wino doskonałe) —
li
1

%
1

‘ I.
1

‘ /a
1.

V.
i

1li 
1

'li
1

1li
1

lk
1

72

Gumpoldskirchner .

Yfislaiier "biały stołowy . . ;

” Ansstich biały . , '
n n ”} „ czerwony

Badener Berg Eigenbau biały wyśniien. 1
n » T> !) ł)
„ » „ ezerwony
„  « ii . .

Sehreiber Gabinet biały z roku lggg
„  ” ” » n„ czerwony „ #

n n ” n
Badener Berg Steinwein bardzo wyśni.

— 55

jakoteż wina beczkowe stołowe i lepsze z tejże firmy 
na. miarę po najtańszych cenach

Poleca oraz swój od 
delikatesów, win wę;
kich i innyeh austryacąicn * ao śnia(płń

kuchnię domową.
Poleca się pamięci z poważaniem

JAN W A Ż N Y
8285 przy ni. Czarnieckiego j. 2

J dawna znany handel korzenny i 
ęgierskich, francuskich, hiszpań-
tryacku-h i pokoj <j0 śniad.ń i

Apteka rza  Kazimierza Jonasza
^ E u r e k a ^

środek na usunięcie nagniotków, bro­
dawek i innych narośli skórnych.

Środek ten rozpowszechnił się tak Bzybko i 
znalazł tak liczne uznanie, że wobec poniżej umie­
szczonych świadectw wszelkie zachwalanie staje sie
zbytecznem.

^  w  i a d e o t w a .
W ielmożny Panie!

7  przyjemnością oświadczyć mogę, iż pański 
środek na nagniotki „.Eureka0 leczy radykalnie na­
gniotki, czego nie tylko ja  ale i moi znajomi do­
świadczyli. Z szacunkiem

P rau cis  ek Burzyński m. p. 
e. k. notarjusz w Bursztyuie

W ielmożny Penie !
Proszę o natychmiastowe nadesłanie szeaeiu 

flaszeczek „Eureki . Środek ten znakomicie skutkuje 
przeciw n ag ino t,kom.

Aleksy br. Mustatza
, , T. , w Sadogórze, Bukowina
Wielmożny Panie 1

Z przyjemnością i prawdziwą wdzięcznością 
zawiadamiam Pana, że środek przeciw nagniotkom 
pańskiego wynalazku „Eureaą0 zwany, jest arcydo- 
skonałem ; uwolniłem się bowiem od tej plagi w 
przeciągu pięciu dni, smarując płynem tym nagnio­
tki cztery razy na dobę. Z poważaniem

Ezechiel Berzeviczy, 
w Bołszowcach.

Wielmożny Panie !
Cierpiałem przez długie iata na’ bardzo do­

tkliwe i bolesne nagniotki i nie mogłem się ich w 
żaden sposób pozbyć, chociaż używałem wszelkich 
możliwych i nawet wychwalanych środków. Po rozma­
itych próbach dowiedziałem się przypadkiem o Pań- 
skiem niestety zainało jeszcze znanem „Eureka0 i 
po ośmiudniowem używaniu zostałem radykalnie wy­
leczony.

Czuję się tedy obowiązanym złożyć Panu naj­
szczersze podziękowanie,

Z  poważaniem 
Henryk Ostrów Derdaeki, 

e. k. adyunkt sądowy i właśc. dóbr ziem. 
w Bursztynie.

JJflF" Główny skład „Eureki" w aptece pod 
„złotym słoniem - H e n r y k a  B a u m e n fe ld a  we
Lwowie, skal wszelkie zamówienia odwrotną pocztą 
załatwia sit.

C en a  f la sz e c z k i 6 0  ct.

W i e l k i  s k ł a d

p o w o z ó w
n a J n o K A z y c h  f a s o n ó w

Schustala i Spółki
e. 7c. nadwornej fabryki

wraz z składem t » r a o i * ŁSOW- 8 8 ,1  * a ż y w a n y e h  I t a r c l ,  l a n d a u e r s f c i c l i  
p o w o z ó w ,  pod znanym zarządem firmy

E .  S T f t O M E  O E B
a  * -  ^

u l i c a j { a r « * l a  Łudwilka, l i e * b a  5 .
(5)

poleca niezawodne i wypróbowane
środki kosmetyczne.

odszczególnione 6ma medalami zasługi i 2ma dyplomami uznania.

P I I D B  K S I Ą Ż Ę C Y .
Jestto najczystsza i najdelikatniejsza mączka roślinna, przyjemnie przylega do twarzy, 

nadaje piękną, naturalna białość i jest nieocenionym środkiem do upiększenia twarzy. 
Pudełko małe pudru białego 69 ct., całe 1 złr., z łabędzikiem złr, 1 50. Róio- 

wy Ma blondynek i kremowy Ma szatynek z brunetek, małe pudełko po 70 centów, 
większe złr. 1.20, z łabędzikiem złr. 1 . 6 0 . _______________________

~  " w J j S  F I J O Ł K O W A .
Usuwa z twarzy pryszcze, liszaje, trądziki, pierz cii nienie i łuszczenie skóry, wygładza 

zmarszczki, pory i 'dołki ospowe. Twarz odświeża, wybiela i wydelikaca.

P T T  T p r p n iM  włosom siwym i wypłowiałym po kilkakrotnem użyciu przywraca 
■L,-LJi -LU ld piękny kolor. P IL IP T O N  nie farbuje, lecz tylko odmładza włosy,

które pod wpływem tego zn 
i

akomitego środka odzyskują pierwotną barwę, miękkość 
Cena flakonu 1 złr. 60 ct,

W  s i l e n i  i  n
najsilniejsze w ypadanie w ło só w  w strzym uje, cebu lk i w łosow e  
w zm acnia i do w ytw arzania  w łosów  pobudza 

Cena flakonu 3 złr. P ó ł flakonu 1 złr. 6 0  ct.

C E K A  t t i w
niezaw odny środek Da n a g n io t k ó w .

Pudełko 40 centów .

I  I  «  1 6  £  T  I  S  A
w yb orn y  środek  do natychm iastow ego farbow ania w łosów  na trw ały  i p iękny kolor 

czarny lub c ie m n y  jest on zu pełn ie  n ieszkodliw y i w  zastosow aniu  bardzo prosty. 
________________Cena 1 złr.

Nabyć można, we LWOWIE w sklepach własnych ul Kopernika 1. S, 
hotel Europejski i ul. Halicka, róg Wałowej. W KRAKOWIE Sukien­
nice 1. 20. W CZERNIOWOACH Rynek 1. d, —  oraz we wszystkich

p i e r w s z o r z ę d n y c h  sklepach i aptekach.
 ̂  r c isa  ____________

itt



n

KAZIMIERZ LEWICKI
B Ł O W I I  HEL Wa A  I I  S I Ł A  « A M € 1 I

w @  I i w o w i ^ ,  u l «  T r y b u n a l s k a  1 .  S .
J£al©ż©ny w  pizUm 18 45 .

Angnst 8ellsflmann
przeniósł swoją

g F a b r y k ę  ►
M a c h i n  |

2 *i aparatów
z ulicy Łyczakowskiej ? £g

na BrjBflmieScie Gródeckie g |
w ulicę

n a  I M o n i e ”

p o l e c a :

doniczki na kwiaty, urny i wazony na bukiety 
urneczki na róże lub fiolki, żardynierki -  gaf'! 
nitury na kwiaty i bukiety,

w obfitym wyborze tanie także i kosztowne.

.Skład fortepianów  
S Z K O Ł A  M U Z Y C Z N A  

J Ł .  .m wr. JSL. JMfc A
w  R y n k u  I .  O , 1. p i ę i r o .

Nauka gry na fortepianie w 3 oddziałach i 8 klasach 
Nauka śpiewu solowego. Fortepiany pod 10 - letnią 
gwarancyą % najlepszych fabryk, które się sprzedaje 
za gotówkę i wypożycza, jako też poleca takowe na  
raty m iesięczne od 15 złr . —  Sławne or­
gany amerykańskie. (4968 9 4 —?)

Dawidów

- w  |
s ® »w o>

S

8 R
-
<

wieś półtora mili od Lwowa oddalona, 662 morgów 
obejmująca a mianowicie: 599 morgów ornego, 46 
morgów łąk, 13 morgów pastwisk i 4 morgi ogrodów, 
jest od 24 marca 1886 z wolnej ręki do wydzierża­
wienia.

Bliższa wiadomość w k an celaryi k on ­
wentu O. O. D om inikanów  we Lwowie.

8i 8 - 1 0

dobrach stoLwych gr. kat. MetroP^, 
w e  L w o w i e ,  jest o d  3 4  c * e 
c a  1 8 8 7  do wydzierżawienia

w Jak torow ie, z gospodarczemi - ^  
dowaniami i zasiewami. — Bliższej "/U li 
mości udziela Zarząd dóbr m etropolita^ , 
we Lwowie, dom Kapitulny, plac śvi« 

o. rżego. (607 1— -D ^

o o o o o o o o o <  ) o o o o o o o o o ^

Specyalny Magazyn biźnteryi i galanteryi

W prost z południowej 
A m eryki od producen­

tów sprowadzoną

wyborną JtAW Ę
poleca pod godłem 

C S 3T

mi AVfl.-irAB.mw/ I * 6
obok wjazdu do kolei KaroJa Lndwika. 

T e l e f o n  N r -  U O -
_______________ (149 6 -2 4 )

W  Budapeszcie
u l i c a  

Hatyanska 10.

SKŁAD KAWY WE LWOWIE
A rtura  Kościckiego

(C U o r ą ż c z y z n a  l i c z .  8 8  n a  d o le ) .
Kosztuje we Lw ow ie:

1  It iB o  I  z ł., 5 0  e t .
Na prowincji 

£ eu  LI Sw 7  7 0  e i .
f r a w lo .

Co miesiąc:* śwież? transport
13595 fi?

S z e m a t y z m

Królestwa Galicyi i Lodomeryi 
z Wielkiem Ks Krakowskiem 

n a  r o k
1 8 8 0  " W

nabyć można po cenie 2 %1. O O e t . 
w eksp.* dycyi 

„ G A Z E T Y  L  WO WSKIEJ*
Zamiejscowi zechcą przysłać 2 *1. 
7 0  c iu t ., z których przypada lOct. 

na opakowanie i list frachtowy.
Szematyzm przesyłamy tylko 

za uiszczeniem należy tości % góry* Za 
pobraniem najeżytości nie przy sełńiriy

W  B M apeszcie
u l i c a  

Kerepeska 6

Kesmarky Illes
MTAGAZIN AU B O Y M A B C H E

we LWOWIE 
‘ n llca  T eatralna Ucz. 2 . ”
W IE D N IU  VI. Mollardgasse 12 a.

W  Karlsbadzie
Miihlbadgasse-

W  Cieplicach
B a d e g a s s e .

K̂Si53aW-J2̂ SSaBJ}̂ »C

Uwiadamiamy szanowna P, T. Publiczność, że otrzymaliśmy wielki wybór

9 T O W O Ś C I  n a  E A M A W A Ł
i zaopatrzyliśmy nasz Magazyn w najuowsze w achlarze balow e, koncertow e z pióf* .  
atlasu  jedw abnego, k o ś c i  s ł o n i o w e j ,  żółw iow e, gładkie, haftowane i malowau0> 
hiżnturye jak : broszki, b r a n s o l e t k i ,  kol je, kólczyki, pierścionki w opr®' 
wie złotej, srebrnej, w ogniu złocone i posrebrzane prawdziwe korale granaty czeskie perły ła* | 
dnie imitowane, prawdziwe francuskie Piere do Strass, prześlicznie szlifowane w prawdziwe® 
złocie, srebrne lub double w złocie : w najnowszym fasonie oprawione, jako też U r n w R ^ * ’ 
kołnierze m an kiety , guziki do m ankiet i przodów chusteczki jedwab' 
ne, perfnm erya wiedeńska francuska i angielska jakoteż nnydła. praw dziw a wod® 
koloiiśka, puder de R i x ,  pasta i proszek do zębów, w ogolę wszelkie przybory ć° I

toalety i t p., jakoteż w iek i wybór
speeyalml© g a l a n t e r y j n y  ©1* przedmiotów

jak:  podarun ki śln k n e, na im ieniny | urodziny, od pojedynczych i tanich, do
luksusowych i gustownych, dalej

A R T Y K U Ł Y  do PODRÓŻY, K U F R Y  i t. p.
p o  znanych T i M C I i  ale  ST A L A C H  CENACH polecam y.

,508 1 —2) Z  s z a c u n k i e m

M e im a r ls y  &  f  Iló-s we Lwowie
I ulica Teatralna l. ?.

■ O O O O O O O  C O  >•" O C

A p t e k a  ^o<
m m  W W' W 4 ?  m b

poleca między innemi następujące środki lekarskie, dyetetyczne i kosmetyczne bądź własnego wyrobu, bądź też sprowadzane
wistą wartość na doświadczeniu dłngoletniem opartą:

JEsesseya do 6«»  B om erdiaustsaa f>h*<l*iębS«a

które mają rzeczy-

Aj»tecz Ssiliom e&paty czn©
w ziarnkach X)r. Uutzego w UÓthen i w płynie własnego wyrobu 
o różnej ilości środków, także środki pojedyncze w płynie i w 

ziarnkach.________

* W o d j lecanicze mutnijące 
A lk aliczn a , na przeróżne katary kaszle i t. p. ŻeJazista, 
przeerw błędnicy, niedokiewnośei i t. p. G orzk a  na rozwolnie­
nie, Atagnowa przeciw kwasom żołądka, zgadze i t. p. Sali* 1 
p y ł o w a  przeciw bolom nerwowym artrytycznym, febrze i t. p. f 
Litowa na cierpienia pęcherza i nyrek i t. p. Jodow a i  ■ 
B rom ow a zawierające jodu lub bromu daleko więcej jak ro- i 
dznne wmdy lwonickie, Rymanowskie, Kaliskie itd. — Ckronio- | 
wa lir. (jimtza przeciw siphyiis, wreszcie Uiiuoniada su* i 

gięisk a m usująca, łagodny środek rozwalniająay.

O l e j  r y b i  z  m i ę t u s a
naturalny, nieezyszczony, ale prawdziwy najlepszy środek dla 
dzieci limfatyeznych i szkrofulieznyeh olej biały, który często 4a- 

t,wet nie jest olejem rybim, nie ma wartości leczniczej.______

oryginalna, środek wyborny przeciw osłabieniu wzroku, zapaleniu l do nacierania członków dotkniętych reumatyzmem, gośćcem
i — '.i. j  i . . . . . . . I zolu n onwa. LA i -3 b__: ____

lnb

W ó ó h a  f r a n c u s k a
bez soli i...z solą według przepisu W . Lee sporządzona 
środkiem ^znamienitym w przeróżnych dolegliwościach 

 wnętrznyeh jakoteż zewnętrznych.

ma byc 
tak we-

T reparsty  sa licylow e
P r o s z e k  u o  z ę b ó w  salicylowy i w o d a  d o  z ę b ó w  i ust
salicylowa, są siodkami konserwującemi zęby i dziąsła, chronią 
od psucia się zębów, niszczą zarodki pruehnienia i odbierają od- 

a ech owi woń nieprzyjemną.

* W arbn rga T y i.k tn ra  przeciw  Jfebrae
dawno znany, pewny środek przeciw zimnej febrze, także p i -  

g n ł k i  podobnego składu.

L a s e c z k i  p r z e c i w  M i g r e n i e  i  
i* o -M o

środek chiński przeciw migrenie, do nacierania nerwu bolącego, 
skroni, za uszami.

* P r o s z e k  f ia k ie r s k i
(Fiaker Pulver), 

środek ludowy przeciw kaszlom, chrypkom .i duszności.

*  W o d a  k o l o f i s k a
znakomitej jakości, równająca się wyrobom różnych farinów, ale 

o połowę tańsza.

Maść cudow na M anabnrska
bardzo dawny środek przeciw ranom różnego rodzeju.

 ______________ ócz i t. d. _______________________________
JKkstral&t O liw y  *In cfiti

w różnych wypadkach upośledzenia słuchu, po chorobach lub 
wskutek przeziębienia.

N e s4 ie ’ g«» JU okarm  d la  « » I e c i
zastępujący całkowicie p o k a r n i  z  p i e r s i .

M l e k o  z g ę s z c * o t s e
nadające się taż samo jako pokarm dziecięcy, lub też w podróży 
_____________ i w okolicach nieobfitującyoh w nabiał.

* P o m a d a  A le a lo id e
wynalazku Piotra Mikolaseha wyborny środek przeciw wypadaniu 

włosów i na wzmocnienie porostu.

K u r a s a  P ł y n  w szm a c n ia ją e j w ło s y
może być użyty sam przez się lub wespół z powyższą pomadą.

* P r o s z e k  m ię s n y
znakomity w przypadkach osłabienia, w chorobach wycieńczają­

cych lub w rekonwalescencji.

W a t a  g o śe e o w a  P a t t is o n a
do okładania członków gośćcem lub reumatyzmem nawiedzonych.

O le je k  ze  s z p i le k  so ssiy  n a sz e j i 
C »lejek  z© s z p i le k  s o s n y  a lp e js k ie j

(Latseken Kieferól) 
służą do napełnienia pomieszkania zapachem drzew szpilkowych, 
który to zapach działa zbawiennie na płuca i wszystkie organa 

oddechowe. Używa się za pomocą rozpylacza.

* Ś r o d e k  n a  n a g u io t h *
wyborny, który użyty według przepisu w przeciągu kilku dni 

. doprowadza każdy nagniotek do takiego stadyum, iż daje się la- 
| two całkow ici; wyjąć bez najmniejszego boi u a nagniotek na tem

newralgią. n°uwa ból długi czas.

służy do płukanek,
*  M e n  t y  u  a

uRże być jedna* użyta 
na bole w żołądku.

tairże wewnętrznie

Ciach o n
usuwa zapach potraw i woń tytoniu z ust. Bardzo wygodny sro- 
dek gdyż maeiopki kawałeczek wystarcza do osiągnięcia powyź' 

szego celu,

S z c z o t e c z k i  d o  z ę b ó w
najlepsze z pierwszorzędnej fabryki w Paryżu, różnej szerokości 

i twardości.

P e r f u m y  f r u o c u s h le
Triples entraits : Fiołków, Resedy, Miilefleurs, Patchouli Ylang- 
Y lang, Jaśmin, i t. p., napełniane tu do flaszeczek mniejszych i 
większych, przez co te same perfumy, które z Paryża w flakonach 

przychodząc bardzo drogo kosztują, daleko są tańsze.

K a b a o  o d t łu s z c z o n e
w proszku do sporządzenia napoju nader zdrowego i tuczącego. 

C z e k o la d a  H o m e o p a t y c z n a
czyli zdrowia, składająca się z czystego kakao i cukru bez in-’ 

nycb przypraw i korzeni.
K a w a  H o m e o p a ty c z n a

D r. Lutzśgo, dająca zdrowy napój, tożsamo:
*  K a w a  ż o łę d z io w a ,

obydwie daleko smaozniejsze i zdrowiu służące jak wszystkie ka- 
___________________ wy z cykoryi, flg i t. p.____________________ _

* O c e t  d e s in fe k c ^  jn y
siuży przez rozpylanie Job rozgrzewanie na blasze do odwietrza'"
nia pomieszkania podczas chorób i do usunięcia zapachu 

po jedzeniu.
potr i w

miejscu już nie odrasta.

B r a u n m  so lid tifie a tu m
środek koniecznie potrzebny do odwietrzenia izb po chorych na 

ehuroby zaraźliwe.

B a ls a m  V etoa*in iego
oryginalny i własnego wyrobu, środek do użytku we- i zewnętrz­

nego przeciw różnorodnym dolegliwościom.

* P u d e r  ry ż o w y
czysty bardzo miałki, nieszkodliwy płci, przeciwnie konserwują* 

cy, odciągający gorąco i wsiąkający tłusty pot.

* P ły n  n a  o d m r o ż e n ie
osobliwie na odmrożone ręce, które w krótkim czasie ca łk ow ici0 

_______ do stanu normalnego przyprowadza.____________

K r o w i a n k a  M o r a w s k a
bumunizowana nadchodzę co kilka tygodni w świeżym stanie’

* D u b le r k i  i  C lz e h o la u b i z s a n t o n in ę
przeciw robakom i glistom u dzieci

Środki gwiazdką oznaczone są wyrabiane w aptece pod Gwiazdą, 
mi. pod Gwiazdą utrzymuje wielkie składy p r s y h o r ó w  chirurgicznych z kauczuku i innych materyałów z pierwszych fabryk niemiecidcii i francuski
czak°d1Cle : W strzyk a w k i różnorodne z kauczuku, :szkła, cyny i do .różnych połów, pończochy elastyczne, poduszki kauczukowe worki m  lód płótno k 
dd karm?°d ł̂aclek rcspłratory> hougies i katetery przeróżne, przepaski, koneweczki Esmarcha i Hegara, inlekociągi, pędzle do ócz i do gardła, flas1 u 
mana i i różne inne tak dla lekarzy jakoteż dla punliczności. O p a t r u n k ó w  L i s t e r a  ma skład główny najpierwszej fabryki tych wyrobów Har*

es«n g a  jest więc w możności sprzedawać taniej niż każda konkureneya-
Adres na telegramy i listy: Apteka Mikolaseha Lwów. f8455 11— ?]

Z drukami WŁ Caam.cki.go 1. 12 dom Wernera. (Zarządca Władyotaw J. Weber) Papier z c. k. uprz.
łi i  -
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